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W ycheśw codzienEie, oprócz dni następujących:' po Świętach uroczystych i Kie- 
d z i e ł a c h . — Prenumerata w biurze Dyrekcji, ulica Miodowa Nr. 487 i Kantor; en — 
Obwieszćenia przyjmują się za opłatą od wiersza druku: z a 1 -krotne obw cszcze- 
nie kop 6 za 2-krotne kop. 9, za 3-brotne kop. 12. — Artykuły nadsy łane do za­
mieszczenia w Dzienniku, nie zwracają się. -  We wszystkich co dotyczę Dzienni­

ka, należy się odnosić wprost do Dyrekcji obu Dzienników Warszawskich.

Kok o.
Prenumerata w Warszawie rocznie rsr. 8.-—Półrocznie rsr. 4.—Kwartalnie rsr. 2 
—Miesięcznie kop. 67 —Bez odnoszenia w biurze Dyrekcji prenumerata nie przy- 
muje się.—Numer pojedynczy kop.'5.—Za odnoszenie do domu, opłaca się miesię­
cznie kop. 5. — Na prowincji na stacjach pocztowych w Królestwie i Cesarstwie
Bocznie rsr. 9 kop. 20.— Półrocznie rsr. 4 kop. 6 0 - Kwartalnie rsr. 2 kop. 30__

Miesięcznie kop. 80.

PRENUMERATA

DZIENNIK WARSZAWSKI
w 1 8 6 9  roku.

Objaśniając nasze ogłoszenie o prenume­
racie, zamieszczone w poprzednich Num e­
rach ' Dziennika, poczytujemy za potrzebne 
oznajm ić:

Że prenumerata prowincjonalna przyjmo­
waną będzie tylko w Warszawskiej Ekspedy­
cji Gazet, oraz na prowincji w Urzędach P o ­
cztowych (Kantorach) i to jedynie r o c z n a ,  
p ó ł r o c z n a  i k w a r t a l n a ;  wynosi ona:

na rok . . . . rs f O.
,, 6 miesięcy . „ 5.
, 3 miesiące . „ 2 k. 50.

Na poniżej zaś -wymienione termina, pre­
numerata przyjmowaną będzie tylko at Kan­
torze Głównym Dyrekcji obu Dzienników  
at Warszawie, przy ulicy Miodowej Nr. 487.

Mniemamy, iż pp. Prenumeratorowie z pro­
wincji najwłaściwiej i najkorzystniej dla siebie 
postąpią., jeżeli nadsyłać będą. wszelką, prenu­
meratę wprost do Dyrekcji franco, z wyraźnem 
wypisaniem adresu. SpowodoATać to może 
w c z e ś n i e j s z e  odebranie pierwszej posyłki ga­
zet.

Prenumerata na Prowincji wynosi:
u :ł A miesiąc rs. — kop. 85.
„ 2 miesiące „ 1 „ ?0

3 „ , * 2  „ »©
4 „ „ 3 „ 35.
5 „ „ 4  20

V

na 8 miesięcy rs. 6 kop. 9 0 .
„  9  „  „  l  „  5 0

tO  „ „ 8 „ 35.
„  n  „  2 0 .

12 I O

6
9

*9
V 
5?

V 5 „ 85.

Prenumerata miejscowa zostaje na rok 1869 
taż sama co w roku bieżąeym, a mianowicie: 

be? rozsyłania do domu:
r  a r o k ............... rs. 8 —
„ 6 miesięcy . „ 4 —
„ 3 miesiące . „ 2 —

„ 1 miesiąc „ — k. 0 9
Za odsyłanie do domu, dopłaca się miesięcz­

nie kopiejek 5.
P P . Oficerowie oraz Urzędnicy cywilni, 

mogą prenumerować Dziennik Warszawski za
pośrednictwem swych kasjerów, z rozkładem 
na raty, zwracając się wprost do Dyrekcji 
obu Dzienników.

S P I S  R Z E C Z Y .
DZIAŁ URZĘDOWY. — Ukaz do rządzącego sena­

tu. — Monarsze zadow olenie.— Rozkaz m inistra.— Okól­
nik komitetu urządz.—  Komisja likwidacyjna. —  Pocz­
tami warszawski.—  Rozkaz p. o. ober policmajstra.

D ZIAŁ N IL U R Z Ę D O W Y . —  W a rs z a w a . — P rze­
gląd polityczny.— WisdoSBOSGi tftlegrsflGM .— Kronika 
kościelna.— T j dzień giełdow y. — Ofiary. —  Kwartet bra­
ci M ullerów .— Rozm aitości. — W yp ad k i.—  A dresa.— 
Ofiary na cerkw ie.-— Towarzystavo żeńskie łotyszk ie.— 
Założenie szkoły. — Subwencja. -  Dziennik wydziału ko- 
munikacij. — , T ow arzystw o prawników. —  Uszkodzenie 
telegrafów. —Literatura serbsko-chorwacka.— W y p a d ­
k i  w  H is z p a n j i .  — A u s tr ja  i z iem ie  s ło w ia ń ­
sk ie . N om in acja— Delegacje; kwestja czeska. — Budżet 
ministerstwa w ojny.— Mowa batona EotvOsa.— Kwestja 
narodowości w W ęgrzech. — Trójjedne królestwo. —  
Sprawy galicyjskie. —  P ru s y  i N iem cy . Adres. — 
Kwestja szlezwicka.— F r a n c ja  Budżet. — N ow a Ka- 
ledonja. —Osady francuz.kie.—  W ło ch y  i R zy m . Brat 
T ognettege. — List M ontiego.— Zniesienie kursów przy­
musowych. —  T u rc ja  i z iem ie  s ło w ia ń sk ie . P o ­

łożenie rzeczy w Rumunji.— Belgja. Izba deputowa­
nych.— Anglja. Parlament. — W ybory.— Ameryka. 
P . Jeferson D avis. — W ojna brazyjsko-paragwajska. —  
K o re sp o n d e n c je  ze L w ow a i Paryża.

FEJ LETO N. — T e a t r a  W a r s z a  w sk ie .
PRZEWODNIK WARSZAWSKI. —  Kalendarz do­

m owy, i t. d.

DZIAŁ URZĘDOWY

Warszawa, 
dnia 2 9  Listopada (9 Grudnia)

Ukaz do rządzącego senatu . — Jego Cesarskiej W y­
sokości W ielkiemu Księciu W łodzimierzowi Aleksandro­
wiczowi, Najmilościwiej polecamy zasiadać w rządzącym  
senacie. N a oryginale w łasną Jego Cesarskiej Mości rę­
ką podpisano: „A L E K SA N D E R ” . W Petersburgu, 21 
listopada 1868 r.

Monarsze zadowolenie. —  Jego Cesarska W ysokość 
Cesarzewicz Następca tronu, reskryptem z d. 31 p aź­
dziernika 1868  r., zawiadomił prezydenta miasta M o­
skwy, księcia Aleksandra Szczerbatowa, że Najjaśniej­
szy Pan, przekonawszy się ze sprawozdania z czynności 
komisji ustanowionej dla okazania wsparcia gubernjom  
dotkniętym klęską nieurodzaju w  roku 1 8 6 7 , o skutecz­
nej poraocy okazanej w  tej mierze ze strony moskiewskie­
go oddziału tej komisji, Najłaskawiej polecić raczył 
oświadczyć prezydentowi i członkom oddziału, za ich  
gorliw e prace, Monarsze zadowolenie.

Rozkaz m inistra wojny z d. 15 listopada N . 350 . 
Najjaśniejszy Pan Najwyżej rozkazać raczył: aby ci ze 
szlachty i osób uprzywilejowanych stanów Królestwa  
Polskiego, zostający w służbie z konskrypcji, którzy, po 
odbyciu przepisanego egzaminu wstępnego, zaliczeni bę­
dąc do kategorji junkrów i ochotników, nie będą mieli 
możności dostąpić stopnia oficerskiego, uwalniani byli w  
każdym czasie, na w łasne żądanie, na urlop nieograni­
czony. (Rus. Inw.j

FEJLETOH DZIENNIKA WARSZAWSKIEGO.

Teatra W arszawskie.
D n ia  2 7  listopada 9 (g ru ln ia ).

„Zampa,” ta piękna opera Herolda, jedna z ulubio­
nych wszędzie i zawsze partycij, wznowioną została  
wczorajszego wieczoru na scenie tutejszej i... napeł­
niła całą salę widzami. „Zampa,” tak dawno nie był 
przedstawiany w-Warszawie, że ani jedna osoba z d a ­
wnego personelu tej opery nie utrzym ała się obecnie 
przy dawnej roli — cały skład artystów był świeży! 
Rolę tytułową, korsarza, wykonał p. Koehler. I  to 
było nowością, gdyż dawniej partję tę śpiewali u nas 
tenorzy: Żyliński i podobno Dobrski nawet z począt­
ku; później zaś Matuszyński, i przejezdny śpiewak 
Szmidkow. Niewierny jak  tam ona istotnie wygląda w 
pierwotnej partycji kompozytora— to pewna wszakże, 
iż p. Koehler, którego gło3 barytonowy sięga jednak 
w górnym rejestrze nu t czysto tenorowych, mógł w 
w każdym razie wystarczyć wymaganiom. Jakoż, 
utalentowany i doświadczony ten artysta  odegrał i 
odśpiewał rolę korsarza, z najzupełniejszem zadowo­
leniem publiczności, która, wielokrotnemi oklaskami 
Wyrażała je śpiewakowi. Szczególniej też, arja z chó­
rami w akcie pierwszym i solowa arja na początku 
aktu drugiego, wyszły bez zarzutu, chociaż i duet 
z Kamillą (p. Dowiakowska) w akcie trzecim, zacho­
wał całą expresję i namiętność, w śpiewie p. Koehle-

ra. Pani Dowiakowska, jest zanadto zdolną i wyro­
bioną śpiewaczką i a rtystką razem, ażeby rola K a­
milli, nie zbyt wielka i trudna zresztą, nie miała 
znaleźć w niej wybornej przedstawicielki. Publiczność 
przyjmowała hucznemi oklaskami śpiew naszej prima 
dony i dwukrotnie ją  przywołała.

Dawno już nie słysząc „Zampy,” zapomnieliśmy 
prawie o tem, że rola tenorowa, Alfonsa, zamieszczo­
na w tej partycji, je s t prześliczną kreacją! Nie jest 
ona zbyt wielką,, lecz i nie podrzędną także, a uro­
cze motywa: jak  duet w akcie drugim i arja  za sceną, 
zakończona duetem, w akcie trzecim—oprócz pięknej 
arji z chórem na początku opery, jak  również sy tu a ­
cje szlachetne i pełne dramatycznego efektu, zamie­
szczone w tej ro li-c z y n ią  ją  nader wdzięczną i god­
ną konkursu pierwszego nawet tenora. P. Cieślewski 
śpiewał tę partję  i g ra ł tę rolę. Pod względem wo­
kalnym, śpiewakowi nic do zarzucenia nie mamy; 
głos jego coraz obszerniejszy i silniejszy, aż nadto 
wystarczał tak lattvemu zadaniu, lecz arty sta  nie do­
rósł śpiewaka, gdyż nie um iał ożywić śpiewu, nie dał 
duszy, energji i czucia swojemu głosowi, który też 
wydawał się nam tylko instrum entem , nastrojonym 
dobrze i wykonywającym posłusznie i dokładnie nuty 
przed nim, na pulpicie leżące. Toż samo powiedzieć 
można prawie i o grze Alfonsa. Aktor spełnił tam 
sumiennie powierzone mu zadanie; instrukcja reży 
serska wykonaną była skrupulatnie — lecz artysta  
nie podniósł i tu  również aktora; nie natchnął go ani 
zapałem miłości, ani wściekłością zemsty i zazdro­

ści. A przecież taka wysoko dramatyczna sytuacja, 
przy ATyjściu z bram kościoła, naprzeciw zbliżających 
się tam  korsarza i wiarołomnej Kamilli, podobna nie­
co do sławnej sytuacji Edgara w „Łucji,” podczas 
drugiego aktu, gdy ukryty na balkonie Alfons, do­
wiaduje się, że Zampa jest jego bratem , lub wreszcie, 
spotkanie z Kamillą po powrocie z zasadzki zbójców 
i pożegnanie się z nią na wieki,— dawały obszerne i 
bogate pole do rozwinięcia dramatycznej części roli. 
Nie stawiamy jednak p. Cieślewskiemu zarzutu —wi­
docznie spełnił on swoje zadanie w roli Alfonsa jak  
mógł najlepiej —starał się i pracował gorliwie. W każ­
dym razie, śpiewak ten coraz bardziej postępuje i 
staje się coraz użyteczniejszym dla opery m iej­
scowej.

Nie chcemy też obwiniać pani Hess, iż drobnej 
choć wdzięcznej rolki Ritty, w której niegdyś wy­
stępowała taka znakomita, jak  Rywacka prim a dona, 
nie podołała w zupe łnośc i. Pani Hess, nie ma preten­
sji do wielkiego w operze znaczenia—a przeznaczone 
sobie role opracowywa widocznie. Pan Borkowski 
także, nie wiele ma do czynienia w swojej poruczni- 
kowskiej wel korsarskiej roli: oprócz duetu z znale­
zioną niespodziewanie żoną, nie ma on w tej operze 
żadnego solowego ustępu. To też rola ta, wymagają­
ca bardziej ak tora  niż śpiewaka, dawniej u nas przez 
p. Świergockiego, dziś emeryta, przedstawianą by-

Ale, zostaje nam Dandolo, klucznik. Ów sławny 
Dandolo, którego drżącą odlstrachu i wybladłą po„
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Okólnik Komitetu Urządzającego w Królestwie 
Folskiem .

O ZMIANACH W  SKŁADZIE OSOBISTYM.
Nro 12.

15 Listopada 1868 roku.
I .

Przez Najwyższy Rozkaz do Zarządu wojskowego z 
dnia 3 Listopada r. b., zostający w kawalerji armji, za­
liczony do Kancelarji Komitetu Urządzającego, Porucz­
nik Korwin-Krukowski, uwolniony zs służby wojsko­
wej, z wynagrodzeniem rangą Sekretarza Kolegjalnego.

I I .  P r z e z  D e c y z j ę  D e p a r t a m e n t u  H e r o l d j i  
R z ą d z ą c e g o  S e n a t u ,  z a p a d ł ą  d n t a  5  W r z e ś n i a

1868 ROKU.
Posunięty za wysługę lat, do rangi Radcy Kołegjal- 

nego: — Starszy^Pomocnik Referenta Kancelarji Komi­
tetu, Radca D w oru B a rsk i , ze starszeństwem od dnia 8 
L istopada 1867 r.

I I I .  Z ROZPORZĄDZENIA NAM IESTNIKA PltE Z E SA
K o m i t e t u .

Mianowąąi: — 26 Października, zostający przy Komi­
tecie Urządzającym, Radca Kolegialny Mironienko, i 
Sekretarz Kolegjalny K aszyryn , pierwszy Urzędnikiem 
do szczególnych poruezeń przy Komitecie, klasy V-ej, a 
drugi-—Młodszym Referentem Kancelarji Komitetu.

Zatwierdzeni na urzędach: — 13 Listopada, Prezesa 
Komisji Petrokowskiej, pełniący te obowiązki, Radca 
D w oru Tuchołkd , i Pomocnika Prezesa Komisji W ar­
szawskiej, pełniący te obowiązki, Radca Honorowy D ó ­
br olubo w.
IV . Z  ROZPORZĄDZENIA CZŁONKA ZAWIADUJĄCEGO  

CZYNNOŚCIAMI KOMITETU.

M ianowani: —  23 Października, Taksator Jeom etra 
prywatny, Eljaszewicz, do czynności pomiarowych przy 
Komisji Łomżyńskiej;— 24 Października, zostający przy 
Kancelarji Komitetu M iaskow ski,— Starszym Urzędni­
kiem do pisma w tejże Kancelarji; — 26 Października, 
szlachcic B aicz-D um itraszko, który ukończył kurs nauk 
w Gimnazjum Kijowskiem, — zostającym przy Kancelarji 
Kom itetu, z odkomenderowaniem do zatrudnień w K o­
misji Praw nej; 5 Listopada, Jeom etra prywatny K o ­
w a lsk i— do czynności pomiarowych przy Komisji Łom ­
żyńskiej.

Członek-Zawiadujący czynnościami K om itetu U rzą 
dzającego, Senator (podp.) ./. Sotowjew.

Zarządzający Sfckretarjatem (pcdp.) W . D jakonow.

K om isja L ikw idacyjna  w Królestwie Folskiem , po­
daje da powszechnej wiadomości, iż wynagrodzenia li­
kwidacyjne, przypadające na mocy rozporządzenia Komi­
sji z dnia 18 (30) Listopada r. b., w ilości rs. 1,679 kop. 
93, W ładysławowi B łeszyńskiem u , właścickdowi mia­
steczka Gorzków, położonego w Gubernji Lubelskiej, 
Powiecie Krasnostawskim, wysłane zostało do Kasy Gu- 
bernjalnej Lubelskiej, celem wypłaty komu należy ;—  w 
ilości rs. 941 kop. 78, małżonkom Tiartom , właścicie­
lom dobr Cępkowo, położonych w Gubernji Płockiej, 
Powiecie Płońskim , Gminie VVojty-Zamoście, wysłane

stać zostawił Ram w niezatartej pamięci, Żółkowski, 
grywający dawniej tę rolę. Owóż, przyznajemy chę 
tnie, że p. Kozieradzki, zawsze wyborny w rolach ko­
micznych, tym razem przewyższył samego siebie i był 
Dandolem kapitalnym wcale!

Piękna wystawa, bogate i gustowne kostjum y, 
wdzięczne „pas” taneczne wprowadzone do drugiego 
aktu — starannie wyćwiczone chóry i wreszcie orkie- 

której za wykonanie uwertury dano salwę okla­
sków — wszystko to razem, przyczyniło się do powo­
dzenia wznowionej opery, która i teraz, jak dawniej, 
będzie na długo, nie tylko „oblubienicą z marmuru,” 
lecz i ulubienicą publiczności tutejszej.

Przy tej sposobności, pomówimy, acz w krótkich  
wyrazach, o debiucie p. Macharzyńskiej w „Orfeu­
szu' podczas ostatniego przedstawienia tej opery 
P . Macharzyńska, przedstawiała tam główną partję 
żeńską, Eurydyki. Powabna powierzchowność, głos  
rozciągły i wykształcony w dobrej szkole, wreszcie 
akcja swobodna i w idocznie dobre zrozumienie roli 
są to przymioty, które m łoda debiutantka rzadko 
przynosi z sobą na scenę, podczas pierwszego na niej 
wystąpienia. Nie wiemy jeszcze, o ile głos panny 
Macharzyńskiej, odpowie wymaganiom scenicznym w 
innych r o la ch -z a w sze  jednak uważamy jej pierwszy 
debiut za fortunny i udatny nawet. Tego samego 
wieczoru, druga jeszcze artystka, znana z wystąpień 
na scenie Rozmaitości (Lekcja śpiewu), debiutowała 
także w „O rfeuszu,” spełniając tam m ałą wprawdzie, 
lecz sympatyczną bardzo, rolę „Kupidyna.” I ten dru­
gi dehiut, jeśli już tak to nazwać potrzeba, powiodł 
się szczęśliwie. Widocznie wtedy słońce, wstąpiło w 
zhak „szczęścia,” bez pozwolenia astronomów...

A l.

zostało do Kasy Gubernjalnej Płockiej, calem wypłaty 
k' nu należy; — w ilości rs. 12,967 kop. 57, A leksan­
dr wi Wysockiemu, właścicielowi dóbr Dulsk, położo­
nych w Gubernji Płockiej, Powiecie Rypińskim, Gminie 
Sokołowo, wysłane zo3tało do Kasy Gubernjalnej P ło ­
ckiej, celem wypłaty komu należy;— w ilości rs. 81 kop. 
66, Szymonowi W iszniewskiemu, wlaś dcielowi wsi Mor- 
dasyki, psłcżonej w Gubernji Suwałkskiej, Powiecie Kal- 
waryjskim, Gminie Nadnieniańskiej, asygnowane będzie 
z Kasy Gubernjalnej Suwałkskiej, celem wypłaty komu 
należy; w ilości rsr. 2,382 kop. 86, Zębrzuckiemu, 
właścicielowi miasteczka Mordy, położonego w Gubernji 
Siedleckiej, Powiecie Siedleckim, wysłana zostało do 
Kasy Gubernjalnej Siedleckiej, celem wypłaty komu n a­
leży; —  w ilości rs. 7 ,594 kop. 85, Franciszkowi W il­
czewskiemu, właścicielowi dóbr Jast-zęb, położonych w 
Gubernji Płockiej, Powiecie Lipnowskim, Gminie Ja- 
strzęb, wysłane^żóstało do Kasy Gubernjalnej P łockiej, 
celem wypłaty komu należy;—  w ilości rs. 13,936 kop. 
17, Olimpji Ł m icw sk ie j, właściciele) dóbr Drzewce i 
Łopatki, położonych w Gubernji Lubelskiej, Powiecie 
Nowoaleksandryjskim, Gminie Drzewce, Wysłane zosta­
ło do Kasy Gubernjalnej Lubelskiej, celom wypłaty ko­
mu należy; — w ilości rs. 18 kop. 33, sukcesorom Wa- 
wrzeńca Ochenskiego, właścicielom części wsi Brzozów- 
k o , położonej w Gubernji Płockiej, Powiecie Ciechanow­
skim, Gminie Bartoldy, asygnowane będzie z Kusy O krę­
gowej Prasoyszskiej, celem wypłaty komu należy; ■— w 
ilości rs. 175 kop. 75, Franciszkowi, Jędrzejowi i L eo­
nowi W o ls k im oraz Janowi AJączyńsHemu, właścicie­
lom dóbr Biern ity-W ólka, położonych w Gubernji S ie ­
dleckiej, Powiecie Konstantynowskim, Gminie Czuchle- 
by, wysłane zostało do Kasy Okręgowej Bielskiej, celem 
wypłaty komu należy;— w ilości rs. 462 kop. 83, Emilji 
Zielińskiej, Helenie Modzelewskiej i sukcesorom Tekli 
Podczaskiej, właścicielom części wsi Petrykozy, poło­
żonej w Gubernji Płockiej, Powiecie Mławskim, G mnie 
Torza, wysłane zostało do Kasy Okręgowej Mławskiej, 
celem wypłaty komu należy;— w ilości rs. 14,274 kop. 
64, Agnieszce Olszewskiej, właścicielce dóbr Brzeźno, 
położonych w Gubernji Kaliszskiej, Powiecie Sieradzkim, 
Gminie Brzeźno, wysiane zostało do Kasy Gubernjalnej 
Kaliszskiej, celem wypłaty komu należy; — w ilości rs. 
5 ,755 kop. 23, Jerzemu Ossolińskiemu, właścicielowi 
dóbr Os3olin, położonych w Gubernji Radomskiej, P o ­
wiecie Sandomirskim, Gminie Pęchów, wysłane zostało 
do Kasy Gubernjalnej Radomskiej, celem w ypłaty komu 
należy;— w ilości rs. 9,260, Szarlocie Oastordt, właści­
cielce miasteczka Poniemoń, położonego w Gubernji Su- 
walkskiej, Powiecie Marjampolskim, wysłane zostało do 
Kasy Gubernjalnej Suwałkskiej, celem wypłaty komu 
należy;—w ilości rs. 14,614 kop. 50, Józefie W odzyń- 
skiej, właścicielce miasteczka Balwierzyszki, położonego 
w Gubernji Suwałkskiej, Powiecie Marjampolskim, Gmi­
nie Balwierzyszki, wysłane zostało do Kasy G ubernjal­
nej Suwałkskiej, celem wypłaty komu należy; — w ilo­
ści rs. 659 kop. 60, Szpitalowi św. Ducha w W arsza­
wie, właścicielowi miasteczka Cegłów, położonego w 
Guberoji Warszawskiej, Powiecie Mińskim, wysiane zo­
stało do depozytu B inku Polskiego,

Pocztamt W arszawski ma honor podać do w iado­
mości publicznej, że poczta z Petersburga, odebraną zo­
sta ła  w Pocztamcie: w dniu 24 listopada (6 grudnia) o 
godzinie 6 minut 30 po południu, zaś w d. 25 listopa- 
da (7 gzudnia) roku bieżącego o godzinie 6 minut 15 po 
południu.

W  rozkazie p. o. Ober Policmajstra do policji w y ­
konawczej wydanym, zamieszczono: w ponowieniu roz- 
kazu do policji z r. b. za N. 146, polecam komisarzom 
cyrkułowym przestrzegać, za pośrednictwem naczelników 
rewirowych, ażeby śmiecie, lód i śnieg, nie były z po- 
dwórz domów wyrzucane na ulicę, lecz kosztem w łaści­
cieli domów wywożona, pod zagrożeniem surowej odpo­
wiedzialności.

W jUJL k i e u r z ę d o w y
V

W arszaw a, 
d n ia  2? L istopada G rudnia).

Kiedy rząd tymczasowy hiszpański nakoniec 
miał zatwierdzić dekret zwołujący kortezy u- 
stawodawcze, stronnictwo monarchiczno-liberal- 
ne ciągle poszukuje kandydata do tronu. W o- 
)ec mniemanego oporu ze strony Don Fernanda 

portugalskiego przeciwko przyjęciu korony hisz- 
)ańskiej, i nowych demonstracij w Lizbonie 

przeciwko unji iberyjskiej, zwrócono oczy na 
młodego księcia Genui, siostrzeńca Wiktora 
Emanuela a brata Małgorzaty sabaudzkiej, mał­
żonki księcia Humberta następcy tronu włoskie­

go. Wybór ten, który zyskałby poparcie jeżeli 
nie Francji, to przynajmniej Włoch, Anglji i 
Prus, a z powodu małoletności księcia, uczyniłby 
niezbędną rejencję; chodzi o to, czy podobałby 
się hiszpanom, którzy wyłączają od tronu nie- 
tylko członków rodziny Burboaó w, ale i wszyst­
kich cudzoziemców. Ostatnie wiadomości zH isz-  
panji nie są zbyt pomyślne: w Puerto Santa Ma­
ria pod Kadyksem miały miejsce rozruchy, dla 
poskromienia których musiano wysłać z tego 
miasta część załogi, a natenczas w niem samem 
wybuchło zaburzenie, które przez resztę załogi 
zaledwie zostało przytłumione. Nietylko na po­
łudniu w Andaluzji, ale i na zachodzie w Bada- 
joz spokojność została zakłócona. W obec ta ­
kich okoliczności, przyspieszenie zwołania kor- 
tezów ustawodawczych dla położenia końca 
tymczasowości tern jest naglejsze. Według Cor- 
respondencia wybory do kortezów miały nastą­
pić 5 stycznia r. p., według zaś urzędowego do­
niesienia odbędą się 15 stycznia a kortezy zgro­
madzą się 11 lutego.

Jak przewidywano, uchwalenie przez delega­
cje przadlitawską i węgierską budżetu w ogóle 
a wydziału wojny w szczególności, położyło tamę 
wojowniczym pogłoskom rozpuszczanym jak się 
zdaje po to, aby łatwiej skłonić delegatów do 
przychylenia się do życzeń gabinetu. P. Beust 
w mowie zamykającej posiedzenia delegacij, u- 
dzielił bardzo pokojowe zapewnienia. Wynu­
rzywszy ze strony cesarza zadowolnienie z re­
zultatu obrad, oświadczył, że nikt w kraju i za­
granicą nie może mniemać, aby gabinet żądał 
uchwalenia prawa o reorganizacji armji przez 
izby i budżetu wydziału wojny przez delegacje, 
w celach wojowniczych. Reprezentanci dali w 
ręce gabinetu broń nie po to, aby ją użył do 
wojny, ale aby mógł z pewną powagą przema­
wiać za utrzymaniem pokoju, i gabinet spełni to 
zadanie. Mowa p. Besta, na ostatniem posiedze­
niu delegacij nie sprawiła w Wiedniu zupełnie 
uspakajającego wrażenia, i nie zatarła śladów 
poprzedniej wojowniczej mowy ministra wojny o 
potrzebie zbudowania twierdz na granicach- 
przychylne gabinetowi dzienniki chcąc osłabić 
znaczenie tej ostatniej mowy, dowodziły, że o- 
świadczeń ministra wojny w jakimkolwiekbądź 
państwie nie można brać za odbicie polityki 
rządu, i że oświadczenia jenerała Kuhna w szcze­
gólności, miały tylko czysto-teoretyczne znacze­
nie bez zastosowania do teraźniejszości. Z dru­
giej strony wiedeński dziennik W anderer  powia­
da, że choćby zupełne pokładał zaufanie w sło ­
wa p. Beusta, kiedy ten jako minister spraw za ­
granicznych wypierał się oświadczeń ministra 
wojny, to nie może bezwarunkowo wierzyć za­
pewnieniom kanclerza państwa o stanowczem u- 
trwaleniu konstytucji.

Od strony Rumunji, wszystko, przynajmniej 
pozornie, uspokoiło się. Prezes nowego gabine­
tu przedstawił izbom pełen umiarkowania po­
kojowy program, a przy przyjęciu ciała konsu­
larnego, stwierdził ten program, wyjaśniając za ­
razem, że książę Karol dla załagodzenia złego 
wrażenia, sprawionego przez depeszę p. Golesco 
do wielkiego wezyra, za pomocą własnoręcznych 
listów do sułtana i wielkiego wezyra, zapewnił 
ich o swem pokojowcm usposobieniu. Dzienniki 
wiedeńskie przypisują księciu Karolowi zamiar 
abdykowania raczej, niż rozwiązania izby, któ­
ra przez wybór p. Bratiano na prezydenta swe­
go, okazała się przychylna niejako polityce prze­
szłego gabinetu. Przypuszczenie dzienników 
wiedeńskich co najmniej jest za śmiałe. Nowy 
gabinet rumuński, chcąc zjednać sobie izbę, któ­
ra okazała taką przychylność poprzedniemu ga­
binetowi, wybierając na swego prezesa p. Bra­
tiano, postanowił przedstawić izbie wszystkie 
projekta tego ostatniego co do spraw wewnętrz-
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nych, zastrzegając sobie tjlko uczynienie w nich 
pewnych poprawek.

Zgodnie z ocegdajszym naszjm telegramem, 
i wiedeńska D ie Lr esse donosi, że przedwczesną 
była wiadomość podana przez dziennik L a  Tur-  
quie, o dokonanem już zerwaniu przez Portę 
stosunków dyplomatycznych z Grecją. Dziennik 
ten mniema, że Porta chciała wywrzeć groźbą 
nacisk na rząd grecki, który ze swej strony 
oświadczył, iż nie jest w stanie przeszkodzić u 
dawaniu się ochotników na W. Kandję. Z Kon­
stantynopola tymczasem donoszą, że dyploma­
tyczne wpływy w Atenach, którym Rosja nie 
była obcą, pozwalają przewidywać zadawalnia- 
jące załatwienie sporu pomiędzy Portą a Gre­
cją. Journal de St. Petersbourg wynurza nadzie­
ję, że roztropność greckich i tureckich mężów 
stanu, zdoła jeszcze zapobiedz smutnym następ­
stwom zerwania dyplomatycznych stosunków.

Według D aily Telegraph, parlament angiel­
ski, który zbierze się 10-go grudnia, w parę dni 
załatwi konieczne formalności, 15 go zaś przed­
sięwzięte zostaną środki co do ponownego wy­
boru tych członków parlamentu, którzy przyjmą 
obowiązki ministrów w nowym gabinecie, po­
czerń parlament odroczy się do lutego, kiedy 
zaczną się właściwie jego posiedzenia. Nowy 
gabinet angielski jeszcze się nie uformował; 
dzienniki podają różne jego listy, w których 
wprawdzie figurują jedne i te same osoby, ale 
inaczej pomiędzy nie rozdzielone są wydziały. 
Ponieważ członkowie parlamentu, wchodzący do 
gabinetu, muszą powtórnie podlegać wyborowi 
na deputowanych, a p. Gladstone przy pierw­
szym wyborze nie otrzymał zbyt znacznej wię­
kszości głosów, przeto torysowie zamierzają 
stawiać mu jeszcze większe trudności przy po­
nownym wyborze.

Zwracamy uwagę czytelników naszych na za­
mieszczone poniżej korespondencje ze Lwowa 
i Paryża.

W iadom ości telegraficzno.
*  W iedeń , 6 grudn ia  {24 listopada). Corr. B u r. 

ogłasza następujący telegram  z Konstantynopola, z 
daty wczorajszej: Zapewniają, że przeważne wpływy 
dyplomatyczne w Atenach, którym Itosja nie jest 
obcą, dają nadzieję zgodnego załatwienia zajścia.
( Wolffs T. B .)

* Wiedeń, 6 grudnia {24 listopada). Neue. fre ie  
Presse donosi: Na otrzym aną tu  z B ukaresztu notyfi­
kację o utworzeniu nowego gabinety, rząd  austrjacki 
odpowiedział natychmiast, że uważa zm ianę gabine­
tu  jako dowód szczerego życzenia zadosyćuczynienia, 
pod wszystkiemi względami, zgodnemu z traktatam i 
położeniu Rumunji, i że rząd austrjacki gotów jest 
w każdym czasie popierać i wzmacniać wypływającą 
z traktatów , lecz zarazem ograniczoną samoistność 
księstw. {Tam ie).

Peszt, 5 grudnia {23 listopada). Na dzisiejszem  
posiedzeniu izby deputowanych, prezes ministrów hr. 
Andrassy złoży ł usankcjonowane prawa o landwerze 
i o pospolitem ruszeniu. Izba przyjęła takowe wśród 
głośnych oznak zadowolenia. {Tamże).

*  Peszt, 5 grudnia  [23 listopada). Podług wiado­
m ości z Siedmiogrodu, szerzone są tam pomiędzy lu ­
dnością wiejską proklamacje podburzające, pocho­
dzące z, Rumunji. Postanowiono posłać tam komisa­
rza  królewskiego. (Cor. B u r ) .

* Zagrzeb , 6 grudnia (24  listopada). Istniejący 
dotąd kandon m ilitarny przy granicy tureckiej zo­
s ta ł zwinięty i straż powierzona tam została władzy 
finansowej. Twierdza Zara została ogłoszoną jako i 
miasto otwarte. (Tam ie).

* Praga, 5 grudnia  (2 3  listopada). Oskarżony o 
zdradę stanu redaktor Adrodniego Pokroku  p. Kveton, 
z powodu braku dowodów co do złego jego zam iaru 
w zarzucanem mu przestęwstwie prasowem, uznany 
został za niewinnego. Prokurator, który wniósł o 11 
la t ciężkiego więzienia, złożył apelację. (T am ie).

* P a ryż , 6 grudnia (24 listopada). Gazety Jour- 
n°d de 1'Ouest wr Angers i Independant w Perpignan, 
zostały za podpisy na pomnik dla Baudin’a skazane, 
pierwsza na 500. druga zaś na 200 franków kary pie­
niężnej. (W olffs T. B.).

* Florencja, 5 grudnia (23 listopada). Komisja 
wyznaczona do zbadania kwestji kursu  przymusowe­

go postanowiła zaproponować izbie porządek dzienny, 
wzywający m inistra do złożenia w pierwszym kw ar­
tale 1869 r. projektu w przedmiocie zniesienia kursu 
przymusowego. P ro jek t zreorganizowania arsenału  w 
WeLecji, został przyjęty 150 głosami przeciw' 61. 
P ro jek t kodeksu wojskowego został przyjęty 176 
głosami pr zeciw 44. (Cor. B a v . B u l.).

* B zym , 5 grudnia  ( 2 3  listopada). Rząd ogłosił 
list napisany przez Monti’ego* przed straceniem  go. 
W liście tym Monti oświadcza, że wszedł w r. 1865 
do stowarzy szenia karbonarów. Użala się on na tych, 
który posługiwali się nim i następnie zdradzili go i 
oddali w ręce kata dla ocalenia swego życia. W ynu­
rza on żal i prosi o podanie o tern do wiadomości po- 
wszecl nej zapomocą dzienników'. B łaga on o bło­
gosławieństwo papieża i zaleca mu swe dziecie. 
( Tam ie).

*  Belgrad , 5 grudnia. (23  listopada). Układy po­
między Serbją a państwem austrjacko-węgierskiem 
w kwestji kapntulacij, są bliskie ukończenia; życze­
nia Serbji znajdują życzliwe uwzględnienie. (Cor. 
B u r ) .

* Belgrad, 6 grudnia  (24 listopada). Konsulat 
grecki został dziś uroczyście otwarty. Wywieszona 
Saga na gmachu konsulatu powitaną została  z tw ier­
dzy 21 wystrzałam i z dział. (Tam ie).

* B ukareszt, 6 grudnia (24 listopada). M inister­
stwo cofnęło projekt w przedmiocre przeniesienia s ą ­
du kasacyjnego do Jass. .Pozostałe projekta do praw, 
ogracowane przez poprzednie ministerstwo, zostały 
przez rząd  utrzym ane, z zastrzeżeniem zaprowadze­
nia w nich zmian. ( Wolffs T . B .).

* L o n d yn , 5 grudnia (2 3  listopada). Podług wia­
domości z Nowego-Jorku z 25-go listopada, wojska 
Escobedy pobite zostały przez Vargos’a; znaczna 
część stronników Escobedy przeszła na stronę po­
wstańców, którzy zajm ują cały prawie stan Tamauli- 
pas. (Cor. H . B .).

* Londyn. 5 grudnia (23  listopada). Podług Ob­
served a, skład nowego gabinetu ma być następujący: 
Gladstone pierwszy minister, Wood lord-kanclerz, 
K im berley prezes rady tajnej, Russell lord-kanclerz 
państwa, Lowe kanclerz skarbu, Bruce m inister 
spraw wewnętrznych, C larendon spraw zagranicznych, 
Granville osad, Cardwell wojny, Argyll sekretarz s ta ­
nu do spraw indyjskich, Childers minister narynarki, 
Villiers kanclerz Lankastru, B right m inister handlu, 
Góschen prezes kolegium ubogich, Fortescue nadse- 
kretarz  do spraw irlandzkich. ( W oljls T. B .).

* N ow y-Jork, 6 grudn ia  (24 listopada). Salnave 
atakow ał Jacm el 19-go listopada i został odparty ze 
s tra ią  300 ludzi. (T a m ie ) .

* ( K r o n i k a  k o ś c i e l n a ) .  Wczorajsza uro­
czystość Niepokalanego Poczęcia N. M arji Panny, ob­
chodzoną była solennie we wszystkich kościołach, zaś 
w kościołach: św. M arcina przy ulicy Piwnej, św. Józe­
fa Oblubieńca na Krakowskiem -przedmieściu, św. An­
ny, M atki N. M arji Panny tamże, św. Józefa Opieki 
przy tejże ulicy, św. Andrzeja przy ulicy Senatorskiej, 
św. Antoniego tamże, Przemienienia Pańskiego przy 
ulicy Miodowej, św. Franciszka Serafickiego przy ulicy 
Zakroczymskiej, św. Trójcy na Solcu i św. D ucha na 
rogu ulicy Długiej i F re ta , miały miejsce nabożeństwa 
odpustowe.— W kaplicy archi konfraternji literackiej, j a ­
ko w święto uroczyste M atki Boskiej, wotywę odpraw ił 
ks. Biernacki, w czasie której chór miejscowy odśpiewał 
oratorium  Kurpińskiego. —  W  kościele archi-katedral- 
nym i metropolitalnym św. Ja n a  sumę celebrował ks. 
kanonik D itrieh , kazanie miał ks. Skrzypkowski.— 
W kościele św. D ucha przed ołtarzem św. Franciszka 
Ksaw’erego dopełnioną została doroczna ceremonja po­
święcenia świecy odlanej przez bractwo niemieckie na 
pam iątkę uśmierzenia morowej zarazy w W arszawie.

>
* (T  y d z i e ń  g i e ł d o w y )  D . 23  listopada 

(5  g rudn ia ). W artośc i ta sze  na giełdzie berlińskiej 
r ó ż n i e - b y ł y  trak tow ane, w ogólności ra p o r ta  giełdow e 
nie o w ielkich w nich donoszą obro tach . Kursa też 
niek tórych  ty lko  się podniosły , ja k  weksli W arszawskich
0 7S% , listów zastawnych o % %  i pożyczki premjo- 
wej tak pierwszej jak  i drugiej emisji o 1 y .% ;  zato in­
nym choć w mniejszej liczbie znowu kursa obniżono, 
jak  naprzykład  biletom banku o % % , wekslom na P e­
tersburg o J-i i % % ; listy tylko likwidacyjne i obligi 
skarbu pozostawiono przy kursach tygodnia poprzednie­
go. K ursa remes zagranicznych w Petersburgu, Rydze
1 Odesie już zaczynają drożeć. N a giełdzie naszej poja­
wiło się nieco więcej trasow sń własnych, lrasow an ia  
te  w znacznej części się przyczyniły, żeśmy przez cały 
tydzień przynajmniej kurs weksli pruskich o 7o%  (z 197, 
25 na 107, 10), a paryzkich o '/ff/ą  (z 87, 37 na 87, 
30) obniżyli. Weksle na Londyn i Wiedeń pozostały 
przy kursach zeszłotygodniowych (z 7, 3 l ‘/ 2 i 92, 25).

Obroty w wekslach w ogólnej sum ie tygodniowej wię­
ksze były od obrotów tygodnia poprzedniego. Ruch w 
papierach publicznych był ograniczony; listy zastawne 
tak pierwszej jak i drugiej serji w małych bardzo su ­
mach nabyto, sztuki pierwszej serji obniżyły się o 
73%  (z 8 4 3/ 5, S 43/ I0— 8 4 s/i2 , 84)-, zato sztuki serji 
drugiej podniosły się o s/ 12, '/3%  (z 80, 8 0 5/ i 2). 
Więcej nabyto listów likwidacyjnych, kurs ich po od­
cięciu nawet kuponu grudniowego utrzym ał się zupełnie 
na końcowej wysokości tygodnia poprzedniego (68 3A» 
9 8 ‘/s) . N ie było ar,i jednej trrnzakcji w pięcioprocen­
towych biletach banku cesarstwa; metaliki czteroprocen- 
towe bywały poszukiwane. Pożyczka premjowa, tak 
pierwszej jak  drugiej emisji, znacznie po wyższych u nas, 
aniżeli w Petersburgu i Berlinie, kursach była poszuki­
wana, tak, że sztuki emisji pierwszej płacono o 1 */2, 
1%  *so (139,25), a sztuki drugiej emisji o 2 , 1 '/2 (136) 
wyżej kursów tygodnia poprzedniego. Obligów to­
warzystwa kredytowego niewielkie nabyto sumy po k u r­
sie niezmienionym. Z akcij kolei żelaznych nabyto nie­
co bydgoskich po kursie dawniejszym, a terespolskich 
kilka kwot po kursie cokolwiek wyższym od kursu ty­
godnia poprzedniego. Akcij warszawsko-wiedeńskich 
poszukiwano wprawdzie, ale nie były ofiarowane. (O az. 
H a n d .)

* ( O f i a r y ) .  D zień. gub. petrokowski donosi: Na 
kupno domu w mieście Bielewie (w guber. tulskiej) dla 
szkoły elementarnej, na pam iątkę B. A. Żukowskiego, 
mieszkańcy m. Petrokow a ofiarowali rs. 40, mianowicie: 
prezes komisji petrokowskiej do spraw  włościańskich 
Leon Tuchołka 10 rs., i kupiec Eijasz Anfiłow rs. 30, 
która to suma odesłaną została naczelnikowi dyrekcji 
naukowej łodzińskiej.

* ( K w a r t e t  b r a c i  M i l l i e  r ó w )  sławny w m u­
zykalnym świecie, o którym niedawno obszerniej już pi­
saliśmy,— przybył do W arszawy a w dniu wczorajszym, 
dał się słyszeć prywatnie, w salonie pp. Grosmann. L i­
czne grono zaproszonych osób , pomiędzy którem i, 
oprócz dam, znajdowały się nadto jeszcze wszystkie p ra ­
wie muzy, reprezentowane przez muzyków, profesorów 
śpiewu, malarzy, poetów, publicystów i jedną amatorkę 
śpiewaczkę — sprawiło, iż wieczór ten przybrał cechę 
koncertową prawie. Z największą ciekawością oczekiwano 
na ozwanie się sławnego kwartetu. Rozpoczęli go w resz­
cie, bracia M uller, wykonaniem kw artetu Mendelsohna; 
później zaś, odegrali jeszcze, warjacje Schuberta i także 
warjacje z hymnu Heydn?. Słuchano ich zawsze w m il­
czeniu— a gdy ostatnie przebrzmiewały dźwięki, pozdra­
wiano grzmotem oklasków. Z apał tej salonowej publicz­
ności, złożonej z znawców, dla talentu podróżnych b ra c i,' 
jest rękojmią, że skoro oni wystąpią publicznie, mogą li­
czyć z pewnością na świetne powodzenie u muzykalnej 
publiczności warszawskiej. Wspominaliśmy, że pomię­
dzy muzami na wczorajszem u państwa Grossmann ze ­
braniu, była śpiewaczka-amatorka. Wzmianka ta  do­
tyczy pani Braciszewskiej, która wykonała: najprzód 
warjacje Rodego, potem zaś, wielką arję z „Lindy . 
Głos młodej śpiewaczki, mezzo-soprano, wykształcony 
pod kerunkiem  tak biegłego jak  p. Sterling nauczycie­
la, dziś już wyrobiony znacznie i dość silny, może z cza­
sem uczynić z niej dobrą śpiewaczkę — czemu sprzyjać 
będzie i miła powierzchowność, pełna naturalnego wdzię­
ku. A le nie tu był koniec artystycznym rozkoszom wczo­
rajszego muzykalnego wieczoru, —  albowiem w części 
instrumentalnej tego improwizowanego programu, u- 
słyszeliśmy cudowną pieśń Schuberta, wyśpiewaną a ra ­
czej wypłakaną rzewnie, przez wiolonczelę p. Herm an’a, 
a zaraz potem pp. Zarzycki i Dulęba, na dwóch wybor­
nych „P leyelach” odegrali owe sławne warjacje Szuma- 
na, których już raz publiczność słuchała z takiem za­
chwyceniem na publicznym koncercie w Resursie kupie­
ckiej. Jeszcze je d n a , wśród [innych niespo’zianka, 
spotkała wczoraj zgromadzonych na tym koncercie gości, 
gdyż znany już we W łoszech profesor śpiewu, p. Pane, 
o którego niedawnem do W arszawy przybyciu donosiły 
już pisma tutejsze, odśpiewał głosem tenorowym, pełnym 
wybornej metody i metalicznego brzmienia Romans M a- 
ryaniego. Grzmoty oklasków, sypały się po wykonaniu 
każdego z tych wszystkich numerów programu, a upojo­
no muzyką i śpiewem, wszystkie muzy wczorajszego w ie­
czoru pp. Grossmann, rozeszły się dość późną już porą, 
unosząc ztamtąd nader przyjemne wspomnienie. A l.

* (R  o z m a i t o ś c i). W przeszły poniedziałek, w 
sali resursy obywatelskiej, odbył się znowu, perjody- 
cznie dawany tam wieczór muzykalny, złożony z dwóch 
znanych kwartetów. Pomimo wybornego programu i 
sympatji, na jaką  zasłużyli już artyści, wykonywający 
te kw arteta w resursie— słuchacze nie zebrali się w dość 
znacznej liczbie. Zapewne przyczyny tego szukać n a ­
leży w deszczu i błocie— gdyż dalecy jesteśmy od my­
śli, ażeby członkowie resursy obywatel kiej, nie chcieli 
korzystać ze sposobności, prowadzenia swych rodzin na 
zabawę tak tanią a  tak przyjemną i korzystną razem, 
gdyż programy wykonywane przez .zdwojony kw artet
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m o g ą  w p ły n ą ć  is to tn ie  n a  w y k s z ta łc e n ie  m u z y k a ln e g o  
Srrfaku i o c z y sz c z e n ie  g i  n a w e t .— P ism a  tu te jsze  d o n io s ły  
ż e  p. J u sz c z y k , m a jster  k r a w ie c k i, k tó r y  ju ż  p o p rzed n io  
n a  w y s ta w ie  p o w sz ech n ej o tr z y m a ł m edal za  fr a k -tu żu r-  
k o w y , sw o je g o  p o m y s łu , o b e c n ie  za  p r z e s ła n e  d o  P a r y ż a  
k o m isji p o le p sz e n ia  b y tu  r z e m ie ś ln ik ó w  sw o je  u w a g i,  
o k r e ś lo n e  ze  z ta n o w isk a  n a sz y c h  s to su n k ó w , o tr z y m a ł  
zn o w u  m ed a l h o n o r o w y . O tó ż , n a  a r ty k u lik  z a m ie ­
sz c z o n y  w  2 7 1  n u m er ze  Kurjerct W arszawskiego , k tó ­
r y  d o n o szą c  o ty m  fa k c ie , z a k o ń c z a  rze c z  n a stę p n ą  u -  
w a g ą :  „ P o  ta k  za szczy tn em  u z n a n iu  przez  f ila n tr o p ó w  
z a g r a n ic z n y c h , p ra c  p. J u sz c z y k a , sp o d z ie w a m y  s ię , że  
tu te js i p p . m a js tr o w ie  z r z u c iw sz y  p y ch ę  z se r c a , s to s u n ­
k i sw o je  z te r m in a to r a m i u rzą d zą  n a  z a sa d a c h  przez  
n ie g o  p o d a w a n y c h ”  — o tr z y m a liśm y  o d p o w ie d ź  je d n e g o  
z  tu te jsz y c h  m a jstró w  k r a w ie c k ic h , w  im ie n iu  k ilk u  n a­
p isa n ą , k tó r ą  d la  le p sz e g o  w y ja śn ie n ia  tej w a żn ej i s to ­
tn ie  k w e s tj i , p rzy ta cza m y . M a jster  k o r e sp o n d e n t , p r z y ­
to c z y w sz y  ó w  a rty k u lik  K u rje ra , ta k  dalej m ó w i: „ P r z e ­
c z y ta w s z y  te n  a rty k u lik , ja  i  zn a jd u ją cy  s ię  p o d te n c z a s  
u  m n ie , d w a j je sz c z e  m a js tr o w ie  k r a w ie c c y , a  p r z e d s ta ­
w ic ie le  firm , p o w sz e c h n ie  i z d a w n a  zn a n y ch  w  W arsza  
w ie , d o zn a liśm y  p r z e d e w s z y s tk ie m , n ie p r z y je m n e g o  w r a ­
ż e n ia . W p r a w d z ie , b y liśm y  u c ie sz e n i i p y sz n i n a w e t  
te m , że  je d e n  z  n a szy c h  k o le g ó w  i r o d a k ó w , o d z n a c z y ł  
s ię  ig łą  i p ió r e m  z a r ó w n o , ta k  d a le c e , iż  j e ś l i  n ie  w  W a r ­
sz a w ie , to  w  P a r y ż u  p rzy n a jm n iej, z w r ó c o n o  n a  to  u -  
w a g ę  i  o b d a rzo n o  g o  tam  m ed a la m i. L e c z  u w a ż a liśm y  
i  s łu s z n ie , iż  tak  p. J u sz c z y k  w  sw o ic h  a r ty k u ła c h , z a ­
m ie sz c z a n y c h  o n g i w  „ P r z e g lą d z ie  T y g o d n io w y m ,”  ja k  
i  p o d a ją cy  te r a z  w ia d o m o ść  o j e g o  tr y u m fa c h , w  R u ,' 
rjerze W arszawskim , n ie p o tr z e b n ie  s i l i l i  s ię  n a  w y r a ­
ż e n ia  d o ty k a ją c  c a ły  o g ó ł  k r a w c ó w  w a is z a w s k ic h — tak , 
ja k  g d y b y  ty lk o  p . J u sz c z y k  s ta n o w ił  p o m ię d z y  n iem i  
j e d y n y , m ete o r y c z n e g o  b la sk u  fen om en ! Z a p e w n e  — p o ­
m ię d z y  k ra w ca m i tu te jsz e m i, ta k  d o b rze  ja k  i w śró d  
m a js tr ó w  in n y ch  r z e m io s ł , a  n a w e t , ja k  i w śr ó d  lu d z i  
w s z e lk ie g o  fa ch u , s to ją c y c h  n a  c z e le  w a r sz ta tó w  i f a ­
b ry k , c z y  p r z e d s ię b io r stw , m o g ą  s ię  zn a jd o w a ć  i n ie w ą t ­
p l iw ie  z n a jd u ją  in d y w id u a ln o śc i, k tó r e , c z y  to  z b rak u  
d o b r e g o  w y c h o w a n ia , czy  z  n ie d o sta tk u  o św ia ty , czy  
w r e s z c ie , z  w ro d zo n y ch  ju ż  z ły c h  sk ło n n o śc i, o b ch o d zą  
s ię , n ie ty lk o  zb y t su r o w o , le c z  i  n ie sp r a w ie d liw ie  z p o d ­
w ła d n ą  im  c z e la d k ą , m ia n o w ic ie  z a ś , z ta k  z w a n y m i te r ­
m in a to ra m i; n ie  m o żn a  w s z e la k o  s to s o w a ć  te g o  do o g ó  ■ 
łu ,  k tó r y  m usi nSieć p rzec ież  ja k ą ś  c z ą s tk ę  m oraln ej  
w a r to śc i, sk o ro  w y d a ł  z p o m ię d z y  s ie b ie  ta k ie g o  ja k  p . 
J u sz c z y k  m a jstra  i  re form atora! N ie  śm iem  tu  s ta w a ć  
w  p o le m ic z n e  z a p a sy  z p rz e c iw n ik ie m  ta k  s ła w n y m ,  
k tó r y  i fr a k -tu ż u r k o w y  w y m y ś li ł  n a  w y s ta w ę  p a r y z k ą  
i  c a ły  sz e r e g  a r ty k u łó w  w y d r u k o w a ł w  W a r sz a w ie —  
le c z  t d w a ż ę  s ię  z w r ó c ić  u w a g ę  b ez s tr o n n y c h  c z y te ln i­
k ó w , c z y  w  term in ie  da jm y  n a to  k r a w ie c k im , d o  k tó r eg o  
n ie  w c h o d z ą  m ło d z ie ń c y  d e lik a tn y ch  u c z u ć , ;ecz  z a z w y ­
czaj s w a w o ln a  d z ia tw a  u l ic z ń ic z a ,— je ż e l i  m ajster  w id zi 
p r ó ż n ia c tw o , n ie c h ę ć  i s z k o d liw ą  s w a w o lę  —  n ie  m o że  
s ię  u c ie c  n ie k ie d y  d o  o w e j r ó szczk i, k tó r ą  „ D u c h  ś w ię ­
t y  d z ia teczk i b ić  ra d z i” , g d y  u c ie k a ją  s ię  do n ie j , n a w e t  
w  z a k ła d a c h  n a u k o w y c h  k la s  n iż sz y ch  — g d y  u ż y w a ć  jej 
m u sz ą  n a jc zu ls i n a w e t  rod zice?  P o m ię d z y  ty r a ń stw e m ,  
k r z y w d z e n ie m  ń ie s lu sz n e m  a o jc o w sk ą , k o n ie c z n ą  p la  
g ą ,  j e s t  p r z e c ie ż  w ie lk a  różn ica! N ie c h  n am  p . J u sz c z y k  
d a  u c z n ió w  p o s łu s z n y c h , p iln y c h  i p r a c o w ity c h , a p e ­
w n ie  ich  k a ra ć  n ie  b ę d z ie m y — c h o c ia ż  i ta cy  ja k  s ą —  
rza d k o  g d z ie  ju ż , p rzy  d z isie jszy ch  p o ję c ia c h , u le g a ją  c ie ­
lesn e j k a r z e :— n a  z tu r c z e n iu  i c ic h y m  sz tu r c u a ń c u , naj • 
cz ę śc ie j  w sz y stk o  s ię  k o ń c z y . C zy ta ją c  o s tr ą  k ry ty k ę  
m a jstró w  i c z e la d n ik ó w  w  a r ty k u ła c h  p . J u sz c z y k a ,  
m ó g łb y  k to  m y śle ć , że  ta  k la sa  lu d z i n a le ż y  d o  w y b r a ­
n y c h  sz c z ę ś liw c ó w , o p ły w a ją c y c h  w e  w sz y stk ie  fo r tu n y  
d a ry  a jed n a k , sam  p . J u sz c z y k  w ie  p e w n ie  d o b rze  o 
te m , że  b ard zo  m a ło  k r a w c ó w  tu te jsz y c h , p o  la ta c h  p r a ­
c y  i zm a rtw ień , p rzy sz ło  do m a ją tk u — a c i co  p rzy sz li,  
to  n ie  z k r a w ie c tw a  ty lk o ... C o  s ię  zaś ty c z e  cze la d z i,  
lo s  ich  n ie  m u s i b y ć  tak  św ie tn y m , sk o ro  zn a czn a  li  z- 
b a  w y z w o lo n y c h  cze la d n ik ó w , p o m im o  że  p rzesz li ju ż  
tę  to r tu r ę  te r m in u , n ad  k tórą  s ię  p. J u sz c z y k  tak  ro z­
w o d z i w o la ła  r z u c ić  z a w ó d  n iew -dzieczny i s 'u ż y ć  po  
r o z m a ity , h d ek a ster ja ch  tu te jszy c h  w 'n a jp r o s tsz y m  o b o ­
w ią z k u . T o  co m ó w im y  n ie j e s t  fra zesem  — m o żem y  
p o p r z e ć  d o w o d a m i n a sz  3 tw ierd zen ia . W sz e la k o  z ła  
c z y  d o b ra  d o la  m a jstró w  i c z e la d n ik ó w , n ie w p ły w a  n i  
za p r o w a d z e n ie  zb a w ie n n y c h  re fo rm  w  cech a ch , o i le  on e  
s łu s in e m i  i p rak ty czn ern i o k a żą  s ię  w  za sto so w a n iu .  
W teorji sam ej, n ig d y  n ic  d o w ie ść  z u p e łn ie  n ie  m ożna! 
D o  p r z e p r o w a d z e n ia  je j w  cz y n , p o tr z e b a  d o b r e g o  p r z y ­
k ła d u . T w o r z ą  s ię  w z o r o w e  s z k o ły , w z o r o w e  bata ljo -, 
n y , w z o r o w e  g o sp o d a r s tw a — d la  c z e g o ż b y  n ie  m ożn a  
b y ło  z a ło ż y ć  w z o r o w e g o  w a r sz ta tu , w  k tó r y m b y  m aj- 
s te r -p r z e w o d n ik  je g o , o k a z a ł n am  w  p r z y k ła d z ie , ja k  
to  o b c h o d z ić  s ię  z u czn ia m i i co  z n im i ro b ić  w  r ó ż n y c h  
a lte r n a ty w a c h  w y p a d a ?  Z d aje  s ię ,  że  g o d n o ść  p r z e w o ­
d n ika  ta k ie g o  w z o r o w e g o  z a k ła d u , p r z y n a le ż y  ju ż  z m o ­
r a  n eg  > p ra w a  i z y sk a n e g o  r o z g ło s u , p . J u s z c z y k o w i,  
k  <>iy tym  sp o so b em  m ó g łb y  lep ie j  n iż  a r ty k u ła m i p o

g a z e ta c h , o b ja śn ić  i z r e fo r m o w a ć  d o ty c h c z a so w e  d z ia ła ­
n ia . L e c z , p o d o b n o  ła tw ie j  j e s t  m ó w ić  n iż  d z ia ła ć ,  
g d y ż  p . J u sz c z y k , p o m im o  ż e  w s z y s tk im  m a jstro m  k r a ­
w ie c k im  d aje  n a u k i, ja k  p o s tę p o w a ć  z u c z n ia m i ( te r m i­
n a to r a m i) , sa m  ich  w c a le  w  z a k ła d z ie  sw o im  n ie  tr z y ­
ma! W  k a żd y m  r a z ie , w r a c a ją c  d o  z a ło ż e n ia , c ie s z y ­
m y s ię  w s z y sc y  k r a w c y  w a r sz a w sc y , n ie ty lk o  z z a s z c z y ­
tó w  ja k ie  s p o tk a ły  p. J u sz c z y k a , w  fo r m ie  n a d a n y ch  m e ­
d a li, le c z  i z te g o  je sz c z e  że  p o p a r ł on  sw o im  p r z y k ła ­
d em , o d w ie c z n ą  tę  p r a łtd ę :  „ N ie  b ę d z ie sz  p ro ro k iem  
m ięd zy  s w e m i” , g d y ż , c h o ć  w  W a r sz a w ie  i w  k ra ju , j e g o  
k r a w ie c t ie  i l ite r a c k ie  z d o ln o śc i, n ie z y s k iw a ły  n a le ż n e ­
g o  im  h o łd u , sk o ro  ty lk o  z a p r o d u k o w a ł je  w  P a r y ż u ,  
n a ty c h m ia st  ta m  z n a la z ły  n a jśw ie tn ie jsz e  u zn a n ie . Jeden  
z m ajstrów  warszawskich. —  P . Q u a ttr in i, d y rek to r  
o p ery  tu te jsze j, z a p r o p o n o w a ł u rzą d zen ie  k o n cer tu ,  
z k tó r e g o  zeb ra n y  fu n d u sz , p rzezn a cz o n y  z o s ta n ie  na  
rzec z  k u ch n i lu d o w y c h  czy li „ ta n ic h ”  ja k  j e  o s ta te c z n ie  
rja zw a co . T e n  z a cn y  p ro jek t p rzy ję ta  se rd eczn ie  i ju ż  
o b e c n ie  za ję to  s ię  g o r l iw ie  >ego w y k o n a n ie m . — D o  
s z k o ły  m a la r stw a  i ry su n k u , p od  k ieru n k iem  p. M arji 
hr. L u b ie ń sk ie j  w sz e d ł n o w y  n a u c z y c ie l ,— j e s t  n im  u ta le n ­
to w a n y  m a la rz  tu te jsz y , p . F r . K o str z e w sk i.— W  d n iu  7 
b. m . w e  L w o w ie ,  w y s ta w io n o  d ram ę „ Ż y d ” . J e s t  to  u -  
tw o r  p. L u b o w s k ie g o , ten  sa m , k tó r em u  n a  k o n k u r sie  
lw o w s k im  p rzy zn a n o  p rem ju m . —  W c z o r a jsz y , z w y k ły  
k o n cer t o rk ies try  w a r sz a w sk ie j , w  r e su r s ie  o b y w a te l­
sk iej, b y ł tak  n a t ło c z o n y  p u b lic z n o śc ią , że  m u sia n o  p o ­
o tw ie r a ć  d rzw i do b o czn y ch  sa l, k tó r e  ta k ż e  z a p e łn i ły  
s ię  s łu c h a c z a m i. —  S ła w n y  k o m p o z y to r  „ F lo t o w ”  tw ó r c a  
„ M a r ty ”  u k o ń c z y  w k r ó tc e  n o w ą  sw o ją  p a r ty c ję  p . t. 
„ C ie ń ” . O p era  ta  m a  b y ć  p r z e d s ta w io n ą  n ieb a w em  w  
te a tr z e  p a ry zk ie j o p ery  k o m ic zn ej. —  K a ta str o fa  ja k a  
n a s tą p i ła  w  k o p a ln ia c h  so li  w  W ie lic z c e — d o tą d  j e s t  
p r z e d m io te m  n iezm iern eg o  z a ję c ia , w  W ie d n iu  j e d n a k ie ,  
p o m im o  śr o d k ó w  p r z e d s ię w z ię ty c h — m a ło  m a ją  n a d z ie i 
i u w a ża ją  te  k o p a ln ie  za  s tr a c o n e  p r a w ie . Al.

* ( W  y  p a  d k i m i e j s k i  e ) . Z m a r ły  n a g le  n a  
ryn k u  W itk o w sk ie g o  w ło śc ia n in , o k tó-yrn  p od ? n o  p o ­
p rzed n io  w ia d o m o ść , ja k  sp r a w d z e n i*  o k a z a ło , b y ł M a r­
cin  Z w o ls k i, p o c h o d z ą c y  ze  w s i Ł a p n ik , p o w . w a r s z a w ­
s k ie g o .—  W  dniu o n eg d a jszy m , n a  P r a d z e , z a m ie sz k a ły  
w  d om u p o d  Nr. 9 2 ,  ro b o tn ik  A n d rzej C h iliń sk i, la t  4 6  
m a ją cy , p o w r ó c iw s z y  do d om u  w  s ta n ie  n a p iły m  i p o ło ­
ż y w s z y  s;ę  s p a ć , zm a rł n a g i -. D la  w y p r o w a d ź  n ia  śle d ź  
tw a , za w ia d o m io n o  są d  w ła ś c iw y . — O k o ło  sz la c h tu z a  
n a  P r a d z e , d o str z e ż o n o  w  r z e c e  W iś le , p o  ru sz a n iu  l o ­
d ó w , z w ło k i c z ło w ie k a  n ie w ia d o m e g o  je sz c z e  z n a z w isk a ,  
la t o k o ło  4 0 ,  u b ra n eg o  w  p a lto  k o lo ru  w iśn io w e g o , k ite l  
b ia ły , sp o d n ie  le tn ie  w  p ask i i b u ty  z p o d k ó w k a m i.  
Z w ło k i j e g o  z a b e z p ie -z o n o  n a  b rzeg u  rzek i W is ły ,  sąd  
w ła ś c iw y  z a w ia d o m io n o  i p rzez  p o lic ję , d o c h o d z e n ie  o s o ­
b is to śc i to p ie lc a  z a r z ą d z o n o .—  K o m in iarz  F lo r ja n  B a c h -  
l ió s k i ,  w  c z a s ie  w y c ie r a n ia  k o m in ó w  w d om u  d w u  p i ę ­
tro w y m  N r. 4 9 5 ,  sp a d ł z d a ch u  w  o g ró d  i sk a le c z y ł s o ­
b ie  g ło w ę , b ok  i r ę k ę . O d e s ła n y  z o s ta ł  n a  k u ra c ję  d o  
sz p ita la  D z ie c ią tk a  J e z u s . —  W  d n iu  w c zo r a jszy m , o g o ­
d z in ie  1 0 ‘/ 2 p rzed  p o łu d n ie m , w  d om u  p o d  N r . 3 6 4  p rzy  
u lic y  G ro d zk ie j , o b o k  zam k u , z e g a r m istr z  M ic h a ł K a li-  
nowrsk i, la t  4 4  m a ją cy , z a m o r d o w a n y  z e s ta l  w  sw o jem  
m ie sz k a n iu , p rzez  za r ż n ię c ie  n o żem . M o rd erc a  L e o p o ld  
L e  w iń sk i, c ze la d n ik  ś lu sa r sk i, n a  m iejscu  d o k o n a n ej z b r o ­
dni sc h w y ta n y  i a resz to w a n y  z o s ta ł . P r z y c z y n a  f z a b ó j-  
s tw a  d o tą d  je sz c z e  n ie w ia d o m a . S ą d  w ła ś c iw y , d la  w y ­
p r o w a d z e n ia  ś le d z tw a  z a w ia d o m io n y  z o s ta ł  i d o c h o d z e ­
n ie  ze  s tr o n y  p o lic ji p ro w a d z i s ię .

* (A d r e s a ) .  D zień . gub. charkowski donosi, ż e  
14 (26) listopada posłany został Jej Cesarskiej W y­
sokości Wielkiej Księżnie Cesarzównej, adres z po­
winszowaniem, podpisany przez gubernatora, mar­
szałka gubernjalnego szlachty i g łow ę m iejskiego. 
Adres ten jest następującej osnowy: „W szystkie sta­
ny gubernji charkowskiej składają jednozgodnie W a­
szej Cesarskiej W ysokości swe powinszowania najra­
dośniejsze z powodu dnia uroczystego rocznicy urodzin 
Waszej Cesarskiej W ysokości.” Na to powinszowanie, 
gubernator otrzym ał tegoż dnia od Jej Cesarskiej 
W ysokości następującą odpowiedź telegraficzną: 
„Dziękuję szczerze wam, m arszałkowi gubernjalne- 
mu i głow ie miejskiemu, oraz stanom, które oni re- 
prezeatują, za powinszowania złożone Mi w rocznicę 
Moich urodzin.”

* Czytamy w W il. W  test.: Jego Cesarska W yso­
kość W ielki Książę Cesarzewicz Następca Tronu A le­
ksander Aleksandrowicz przysłał, na skutek osobi­
stego wstawienia się kuratora okręgu naukowego, 
P. M. Batiuszkowa, w darze dla wileńskiego muzeum  
starożytności, Swój portret wybornej roboty, pędzla  
Zariahki. Po otrzymaniu tego portretu, kurator m iał 
szczęście posłać w imieniu okręgu adres dziękczynny 
następującej osnowy: „W asza Cesarska W ysokości! 
Biblioteka i muzeum starożytności w W ilnie, które 
zostają pod wysoką opieką Waszej Cesarskiej W yso­

kości i które przybrały w ostatnich czasach charak 
ter instytucji przechowującej zabytki miejscowej sta­
rożytności ruskiej i oświaty ogólno-ruskiej, zaszczy­
cone zostały obecnie nową oznaką łaskawych W a­
szych względów dla nich. Nadesłany z rozkazu Wa­
szej Cesarskiej W ysokości portret W asz, został przy­
jęty z radością przez wszystkich rosjan w Wilnie. 
Dar ten drogocenny stanowić będzie rękojmię żyw e­
go spółezucia Waszej Cesarskiej W ysokości dla tego  
kierunku, jakiego trzyma się działalność tutejszej bi- 
bljoteki : muzeum, mających na celu przyczynić się  
do skuteczniejszego i ściślejszego ścieśnienia węzłów  
łączących aasze starożytne mienie, kresy zachodnie 
Rosji, z pozostałem i częściam i wielkiej ojczyzny na­
szej. Raczcie, Wasza Cesarska W ysokości, przyjąć 
od podwładnego mi okręgu naukowego, pod zarzą­
dem którego znajdują się bibljoteka i muzeum, szcze­
ry wyraz uczuć wdzięczności za tak łaskaw e wzglę­
dy, okazane przez Was zbiorowi przechowującemu  
pomniki ruskje kraju tutejszego.”

Zostający przy Jego Cesarskiej W ysokości jenerał- 
adj u tan t Zi no wj ew ,odezw ą z daty 1 4  ( 2 6 )  listopada, 
zakomunikował kuratorowi okręgu naukowego wileń­
skiego co następuje: „Jego Cesarska W ysokość W ie l­
ki Książę Cesarzewicz Następca Tronu, przyjąwszy 
życzliwie ten adres, raczył rozkazać mi, ażebym za­
komunikował okręgowi naukowemu wileńskiemu po­
dziękowanie Jego Cesarskiej W ysokości za złożenie 
tego adresu.”

( O f i a r y  n a  c e r k w i e  p ó ł n o c n o - z a c h o ­
d n i e g o  k r  a j  u ) .  Wil. W iest. p isz e , że  sz la c h c ic  
m o sk ie w sk i J .  C z e tw e r y k o w , n a  p ro p o zy c ją  p. B a t iu s z ­
k o w a , p r a g n ą c  u c z c ić  d z ień  u rod zin  J ej C esarsk iej W y ­
so k o ś c i W ie lk ie j K siężn e j C e sa r z e w ic z o w e j  M arji T e o d o -  
r ó w n e j , z o b o w ią z a ł s ię  w y s ta w ić  k o sz te m  d o b r o w o ln y c h  
ofiar p r zeg ro d ę  przed  o łta r z e m  z  w y zła ca n err .i d rzw ia m i 
m efa io w e m i i o b ra za m i ś w ię ty c h , ora z  d o sta r c z y ć  sp r z ę ­
ty , sz a ty  i k s ią żk i k o śc ie ln e  do c e r k w i s z k o ły  w ite b sk ie j  
p a n ien  sta n u  d u c h o w n e g o , n iep o sia d a ją ce j ża d n y ch  śr o d ­
k ó w  n a  sp r a w ie n ia  tych  p  z e d m io tó w . P r z y c z e m  p . C z e ­
tw e r y k o w  z a w ia d o m ił, że  w ty c h  d n ia ch  w y s ia n e  b ęd ą  
o k o ło  3 ,5 5 0  p r z e d m io tó w  k o śc ie ln y c h , p rzezn a cz o n y c h  
do k a ted r  g u b e fn j i m o h y le w sk ie j  i m iń sk ie j, d o  cerk w i  
sem in a rju m  w  M o ło d e c z n ie , d o  p arafia ln ej ce r k w i tam że , 
do c e r k w i k a ted ra ln e j ib . O rszy , i  do 2 2 5  c erk w i w iejsk ich  
d jecezij m o h y le w sk  ej, m iń sk ie j, w ile ń sk ie j  i w ite b sk ie j .

* ( T o w a r z y s t w o  ż e ń s k i e  ł o t y s z s k i e  
w  R y d z e ) .  O olos p i3ze , że  w  R y d z e  u tw o r z y ło  s ię  
to w a r z y stw o  ż e ń sk ie  ło ty sz s k ie , m a ją ce  n a  ce lu  w s p ie r a ­
n ie  b ied n ych : 1 ) p r z e :  u d z ie la n ie  sp o so b e m  p o ż y c z k o ­
w ym  p o trzeb n y ch  m a te r ja łó w  dfa zd o ln y ch  p r a c o w a ć ;  2 )  
przez  p o ż y c z a n ie  n ied o sta tn im  p ie n ię d z y  b ez  p ro cen tu  do  
p ew n ej w y so k o śc i su m y , n a  za  łu p ie n ie  su r o w y c h  m a te ­
r ja łó w ; 3 )  p r z y jm o w a n ie  n a  s ie b ie  w  c z ę śc i lu b  c a łk o ­
w ic ie  o p ła ty  od d z ie c i c h o d z ą c y c h  d o  sz k ó ł;  4 )  d o sta r­
cza n ie  d z iec io m  p o tr zeb n y ch  p r z e d m io tó w  sz k o ln y c h .  
J a łm u ż n a  u d z ie la n a  b ę d z ie  ty lk o  w  sz c z e g ó ln y c h  w y p a d ­
k ach ; fu n d u sz  to w a r z y s tw a  s k ła d a  s ię  z r o c z n e g o  w p ły ­
w u  od  c z ło n k ó w  p o  k o p . 6 0 ,  oraz  z d o ch o d u  z b a ló w  i 
w id o w isk  d o b r o czy n n y ch  i t. p . N a  z a s ile n ie  k a sy  t o w a ­
r z y s tw a  d an y  b y ł p ie r w sz y  b a l 8  ( 2 0 )  lis to p a d a .

* ( Z a ł o ż e n i e  s z k o ł y ) .  G m in a  m . M o sk w y  
p o s ta n o w iła , na p a m ią tk ę  u ro d zen ia  W ie lk ie g o  K się c ia  
M ik o ła ja  A le k sa n d r o w ic z a  z a łr ż y ć  s z k o lę  d la  1 0 0  c h ło ­
p c ó w  z k la sy  lu d n o śc i, n a jb a rd zie j p o tr zeb u ją ce j ś r o d ­
k ó w  u k sz ta łc e n ia  i w sp a r c ia . St. Pet. W ied. p isz ą , że  
sp o r z ą d z e n ie  p ro jek tu  tej sz k o ły  p o w ierzo n em  z o s ta ło  
k o m ite to w i o p ie k u ń c z e m u  s z k ó ł e lem en ta r n y c h  ż eń sk ic h .  
W  w y k o n a n iu  te g o  p o le c e n ia , k o m ite t  o p ie k u ń c z y  p r z y ­
j ą ł  za  w z ó r  d la  s z k o ły  cen tra ln ej M iki ła jo w sk ie j , s z k o ły  
e lem en ta r n e  ż e ń sk ie , z n iek tó r em i zm ia n a m i, ja k ie  o k a -  
z a ly  s ię  p o trzeb n em i d la  p o m ien io n ej sz k o ły ;  sz k o ła  ta  
b ęd z ie  o  trzech  k la sa c h , z k tó r y ch  p ie r w sz e  d w ie  za sto  
so w a n e  b ę d ą  do k la s  sz k ó l ż e ń sk ic h , a w  trzec ie j w y k ła ­
d a n e  b ę d ą  z a p o m o c ą  c z y ta n ia  p o tr zeb n ie jsze  w ia d o m o śc i  
z f iz y k i, je o g r a fji i h isto r ji ru sk ie j, k ró tk i k a te ch izm , o -  
b ja śn ięn ie  litu r g ji, d ru g a  c z ę ś ć  a ry tm e ty k i i śp ie w  c e r ­
k ie w n y . P r z y  tej sz k o le  b ę d z ie  o d  6 do 1 0  n a u c z y c ie li, 
a  2 4  łek cij na ty d z ie ń  w  k ażd ej k la s ie . S z k o ła  m ieśc ić  
s ię  b ę d z ie  w  o p ró żn io n y m  g m a c h u  zw a n y m  S u c h a r e w a  
w ie ż a . N a  u tr z y m a n ie  s z k o ły  p rzezn a cz a  s ię  4 ,6 0 0  r s ., 
z k tó r y ch  3 ,8 0 0  rs. n a  p ła c ę  n a u c z y c ie lo m , p rzy cze m  
cen a  lek cji u s ta n o w io n a  z o s ta ła  p o d łu g  p ła c y  p ob ieran ej  
p rzez  n a jle p szy ch  n a u c z y c ie li  z a  p ry w a tn e  n a u cza n ie . 
L e k c je  w y k ła d a n e  b ę d ą  od  g o d z in y  9 zran a  d o  2 -e j , z  
p rzesta n k iem  je d n o g o d z in n y m  p r z e z n a c z o n y m  n a  śn ia ­
d an ie  u czn i, na k tó r a  p rzezn a cz a  s ię  fu n d u sz  2 0 0  rs. O -  
p ła ta  od  u czn i, p o d o b n ież  ja k  w  sz k o ła c h  ż e ń sk ic h , u s t a ­
n a w ia  s ię  p o  3  r s ., o d  k tórej u w a ln ia n i b ęd ą  d z ie c i n a j­
b ied n ie jszy ch  r o d z ic ó w . T a  o p ła ta  p rzezn a cz a  s ię  na  
c o r o c z n e  n a g r o d y  i w sp a r c ia  u czn i p o  u k o ń czen iu  k u rsu . 
P o  o tw a r c iu  s z k o ły ,  d o  k o m ite tu  d o d a n y  z o s ta n ie  je d e n  
o p iek u n  o b ra n y  z p o m ię d z y  c z ło n k ó w  rad y  i  d o zo rczy n i 
z d a m  m ie jsk ich , z n a n y ch  z św ia t łe j  tr o sk liw o śc i o  o ś w ia -



cie ludowej. T akie  je s t  w ogólnych zarysach proste u- 
rządzenie szkoły pod ług  projektu komitetu opiekuńczego.

* ( S u b w e n c j a ) .  Mosk. Wied. donoszą, że na 
posiedzeniu zgromadzenia gubernialnego chersońskiego 
28  października postanowiono: udzielać corocznie z fu n ­
duszu gubernialnego uniwersytetowi noworosyjskiemu 
subwencję w sumie rs. 5 ,935 ,  z warunkiem , aby  przy 
uniwersytecie is tn iała  wzorowy folwark  g  spodarstw a 
wiejskiego, a w laboratorjum chemicznem i gabinecie fi­
zycznym czynione by ły  badania  agronomiczne na w e­
zwanie gospodarzy wiejskich gubernji chersonskiej, za 
ustanowione wynagrodzenie.

* ( D z i e n n i k  w y d z i a ł u  k o m u n i k a c j i ) .  
P rezydu jący  w techniczno - budowniczym komitecie ma 
sobie za obowiązek zwrócić uw agę techników minister 
s tw a  sp raw  wewnętrznych n a  „Dziennik wydziału  ko­
m unikac ji" ,  k tóry  po d ług  treści swojej może służyć za 
bardzo skuteczną pomoc dla techników, szczególniej u- 
rzędujących w gubernjaeli . Dziennik ten technicy mogą 
odbierać po zniżonej cenie, jako to: bez przesyłki 4 rs., 
a  z przesyłką rs. 4  kop. 50. P renum erow ać  można ten 
dziennik w kancelarji  instytutu inżynierów komunikacji.  
(S ie  c. Pocs).

* ( T o w a r z y s t w o  p r a w n i k ó w ) .  Mosk. 
Wied, piszą, że w Moskwie zak łada  się rodzaj tow arzy­
s tw a  ukształconych w prawnictwie młodych ludzi, bę ­
dących ka  idydatami do pos d sądowych i pomocnikami 
przysięgłych umocowanych, dla s taw ania  w sprawach 
toczących się w  tamecznych władzach sądowo - pokojo­
wych. P rzyjem na ta wiadomość powinna szczególniej u- 
cieszyć interesentów, mają yeh sp raw y  w  tych władzach, 
a nie mogących osobiście je  popierać. W iadom o bowiem, 
że przysięgli umocowani, zajęci g łów nie  sprawam i w są­
dach, nie mogą podejmo wać się bronienia  takich d ro ­
bnych sp raw , jakie  należą do instytucij pokojowych; a 
zatem potrzebujący obrońców, zmus/.eni są u la w a ć  się 
do nieukwalitikowąnych doradców, których wielka licz­
b a  w Moskwie pozostała po dawnem sądownictwie. Stąd 
pochodzi to, że władze pokojowe przepełnione są  m nó­
stwem s r ra  , wszczynanych przez tych doradców, ro zu ­
mie się, nie w interesie swoich klientów. Założenie  po- 
mienionego tow arzystw a odpowie powszednim P°drz®' 
bom p rak tyk i  sądowo-pokojowej ; może ono u ła tw ić  dla 
sędziów i dla interesentów dopięcie głównego celu wy­
m iaru  sprawiedliwość'.  D la  młodzieży poświęcającej się 
zawodowi sądowemu, będzie ono d obrą  s :kołą p ra k ty ­
czną, w  której będzie m ogła nabyw ać należytego uzdol­
n ien ia  do obszerniejszego działania.

* ( U s z k o d z o n i e  t e l e g r a f ó w ) .  W y d z ia ł  
telegraficzny ogłasza, że podłng odebranego doniesienia, 
na  Hnji telegraficznej syberyj-k ej od Kazania  doM ałmy- 
za skutkiem nagłej zmiany tem pera tu ry  i mocnego w ia ­
t ru ,  uszkodzone zostały druty telegraficzne, które w szak­
że przez wysłanych natychmia-:t na miejsce urzędników  
popraw ione zostały i komunikacja telegraficzna je s t  przy­
wrócona. (Rus. Inw.)-

__________ — ^ r g i AWSSgggtariiniMBiii

* ( L i t e r a t u r a  s e r b o - c h o r w  acka) .  Z wia­
domości podawanych przez gazety chorwackie, oka­
zuje się, że wydawane są od czasu do czasu u Chor­
watów utwory literatury, zasługujące na uwagę. Wy- 
szczególniemy niektóre z nich: Sbirka narednih 
prepowiedkah i p iesm ah. sabrao M. Stojanowicz 
(„Zbiór bajek i pieśni serbskich, zebrał M. Stojano­
wicz”); Sbirka hrwatskih narodnih poslouńcah i re 
cih, sabrao M. Stojanowicz (,,Zbiór narodowych przy­
słów i sentencij chorwackich”); Mjeztopisni rjecznik 
Trojed. Kraljewine, sastawio W. Sobljar („Dykcjo- 
narz etnograficzny królestwa trójjednego, ułoży ł_ W. 
Sobljar”); Spisi za prk, od Mijata Stojanowicza 
(„Utwory dla ludu, przez M. Stojanowicza” księgi I 
i i i ) ;  Hrwatske narodne pjesme („Pieśni narodowe 
chorwackie”, zebrane przez L. Marjanowicza”); B o r­
ta  H rw atih  s Mongoli i Taturi („W alka Chorwatów 
z  mongołami i tatarami” , napisał J. Kukulewicz); 
Hrwatska bibliografia od Iw. Kukulewicza („Bibljo- 
gtafja chorwacka, przez J. Kukulewicza”); Zwonimir, 
Ira lj hrw tskiy drama w 5 czinih, od Jow. Suboii- 
cza („Zwonimierz, król chorwacki, dramat w 5 aktach, 
przez J. Suboticza). Z języka ruskiego tłómaczone 
są na język chorwacko serbski głównie dzieła Turge- 
njewa; dotąd wydane zostały; „Gniazdo szlacheckie”, 
„Rudin” i „Pierwsza miłość”. Wszystkie te książki 
są do nabycia w Zagrzebiu, u właściciela drukarni A. 
Jakicza.

W ypadki w  Hiszpanji.
* M adryt, 5 grudnia (23 listopada). Imparcial 

Przyznaje się, że powitacie na w. Kubie jest wielkie| 
wagi i powiada: Potrzeba jak najprędzej uspokoić 
wyspę i nadać jej tą samą wolność jakiej oczekuje od 
rewolucji. r z^  powinien bezzwłocznie nadać posia­
dłościom zamorskim reformy, mianowicie powinien 
on rozwiązać kwestję niewolnictwa. Imparcial po­

wiada, że Hiszpanja powinna poświęcić wszystko dla 
przytłumienia powstania na w. Kubie. ( Cor. Biir.)

* M adryt, 5 grudnia (23 listopada). Dekret p. Fi- 
guerola tworzy komisję specjalną przeznaczoną do u- 
łożenia budżetu, który przedstawiony zostanie korte- 
zom i do zredagowania projektu do prawa o rachun­
kowości. Komisja ta zbierze się niebawem. (Cor. 
Hav. Bul.)

* M adryt, 6 grudnia (24 listopada). Oaceta dc 
M adrid  donosi, że p. Figueroła, minister skarbu, 
wydał rozkaz gubernatorom prowincij, ażeby bez­
zwłocznie przystąpili do ściągnięcia sum należnych 
od nabywców dóbr narodowych. ( Corr. Hav. B u l.)

* M adryt, 6 grudnia (24 listopada). Okólnik p. 
Rivero, mera Madrytu zawiadamia, że od ju tra  zmniej­
szoną zostanie o jeden real płaca dzienna robotników 
i że robotnicy nie zamieszkali w Madrycie, wyłączeni 
zostaną od zajęcia. (Cor. B iir.)

* M adryt, 6 grudnia (24 listopada). Wczoraj 
miała miejsce w Puerto Santa Maria pod Kadyksem 
manifestacja ze strony republikanów uzbrojonych, 
którzy po nadaremnem wezwaniu ich do złożenia 
broni, powznosili barykady. Wojska marynarki zdo­
były barykady i rozproszyły rokoszan. ( Wolffs T. B.)

* Madryt, 6 grudnia (24 listopada). Otrzymano 
dokładniejsze wiadomości o rozruchach zaszłych 
wczoraj w prowincji Andaluzji. Rokosz w Puerto 
Santa Maria skierowany był głównie przeciw wybra­
nemu za pomocą głosowania powszechnego burmi­
strzowi, złożenia którego z urzędu żądali wichrzy­
ciele. Porządek został natychmiast przywrócony w 
Puerto Santa Maria, wichrzyciele zaś oddani zostali 
pod sąd. Tymczasem atoli, z powodu wysłania do 
Puerto Santa Maria części załogi z Kadyksu, wybuchł 
w tem ostatniem mieście rokosz. Lecz pozostałe w 
mieście wojska odparły energicznie atak, poczem ob- 
saczyły rokoszan w ratuszu i w kilku domach przy­
ległych. We wszystkich innych miejscowościach An­
daluzji, tak samo jak i w pozostałych prowincjach, 
panuje zupełna spokojność. (Tamże.)

* Madryt, 7 grudnia (25  listopada). Gazeta u- 
rzędowa donosi: Wybory do kortezów odbędą się 
15-go stycznia, kortezy zaś zgromadzą się l i  go lu­
tego. Straż obywatelska w Walladolidzie, złożona 
z ochotników, zaprotestowała przeciw rozwiązaniu 
jej przemocą przy sposobności urządzonej przez nią 
manifestacji monarchicznej. (Tam ie.)

* Paryż, 5 grudnia (23 listopada). Korespondent 
madrycki Constitutionnela sądzi, że w Arrag mji i 
Katalonji, karliści podniosą wkrótce sztandar powsta­
nia. (Cor. B iir.)

* Iberia donosi: Porządek publiczny w Badaj oz 
został naruszony. Znaczna liczba indywiduów prze­
ciągała po przed mieszkaniem alkada, wydając okrzy­
ki: „Niech żyje rzeczpospolita, śmierć alkadowi!” 
Ten ostatni cofnął się wraz z gwardją municypalną 
do ratusza i czekał tam, aż gubernator cywilny na 
czele straży obywatelskiej atakował wichrzycieli. 
Wielu z tych ostatnich zostało aresztowanych i odda­
nych pod sąd. Rząd pochwalił postępowanie guber­
natora cywilnego i wezwał go, ażeby w razie pono­
wienia się rozruchów, postąpił tak samo.

* Dzienniki francuzkie zastanawiają się nad misją 
p. Olozagi do Paryża i zwłaszcza nad tytułem, pod 
którym chciałby oa, jak powiadają, być przyjętym 
przez rząd francuzki. Zapewniają, że p. Olozaga ży­
czy sobie, ażeby uznano go w Paryżu za ambasadora 
hiszpańskiego; dziennik France powtórzył tę pogło­
skę, bezzasadność której okazuje się z ̂ artykułu o- 
głoszonego przez pismo Etendard  i mającego wszel­
kie pozory komunikacji urzędowej. W artykule tym 
powiedziano: „Donosząc o przyjeździe do Paryża p. 
Salustjana Olozagi, w charakterze reprezentanta rzą­
du madryckiego, France nadaje temu dyplomacie ty­
tuły, których nie myśli on wcale używać na teraz. 
Charakter ze wszech miar tymczasowy położenia o- 
becnego Hiszpanji, wyłącza rzeczywiście, w stosun­
kach reprezentantów tego kraju z mocarstwami za- 
granicznemi, charakter urzędowy, jaki podobało się 
dziennikowi France nadać p. Olozadze. Nie przesz­
kadza to atoli przyjmowaniu zagranicą reprezentan­
tów rządu madryckiego ze względami należnemi ich 
przymiotom osobistym, które to względy spotęgowa­
ne są jeszcze uczuciami przyjaeielskiemi, jakie roz­
maite mocarstwa, w tej zaś liczbie szczególniej Fran­
cja, żywią dla narodu hiszpańskiego.

* W Hiszpanji nic nowego się nie wydarzyło. 
W edług madryckiego Imparcial rada ministrów za­
twierdziła dekret zwołujący kortezy. jPrzed dekre­
tem tym ogłoszony zostanie wykład zasad, zredago­
wany przez ministra stanu p. Lerenzano. Jeżeli hisz- 
panie niestali się narodem doświadczonym w filozo- 
fji politycznej, nie będzie to winą naczelników rządu. 
Charakter filozoficzny rewolucji wrześniowej jest 
godnem uwagi zjawiskiem. Mogłaż ta atmosfera me­

j tafizyczna rozwinąć się w krótkim czasie pomiędzy 
hiszpanami?! Czyż sami przewódcy stronnictwa jak 

i najbardziej wygórowanego nie opłacają haraczu za 
swoje teorje? „Rozwiążemy, pisze p. Emil Castelar do 
p. Emila Girardin, zadanie połączeuia jak naj- 
rozleglejszej wolności na świecie z porządkiem jak 
najściślej zachowanym.” (L a  Fr.)

* Corespondencia donosi na pewno, że spodziewa 
się, jeśli nie zajdą nieprzewidziane trudności, iż wy­
bory do kortezów ustawodawczych rozpoczną się w 
d. 5 stycznia.—Discusion powiada, że republikanie 
mają zamiar odpowiedzieć na ostatni okólnik p. Sa­
gas ta nowemi manifestacjami, które odbyć się mają 
w Teruel, Alicante, Santiago i na innych punktach. 
Manifestacje te postanowione zostały nad. 6 grudnia 
(L a  Patr.)

Austrja i Ziemie słowiańskie.
* (N o m i n a cj a). Pismo urzędowe węgierskie o- 

głasza następujący list od-ęczuy cesarza, datowany 
w Budzie, 5 go grudnia: „Kochany hr. Andrassy! 
Brata mego, feldmatszałka-porucznika Józef:, mia­
nuję wodzem naczelnym landwery krajów korony wę­
gierskiej.” (Cor. B ur.)

* (D e 1 e g a c j e.— K w e s t j a c z e s k a ) .  Wie­
deń, 3 grudnia. Znowu obiega po mieście wiadomość 
niepokojąca, pochodząca z delegacij obradujących w 
Peszcie: podług telegramu z tego ostatniego miasta, 
przy rozprawach w delegacji austrjackiej nad budże­
tem nadzwyczajnym wydziału wojny, ogólno-pań- 
stwowy minister wojny baron Kuha, zniewolił tęż 
delegację do przyjęcia bez zinian pozycji wydatków 
na roboty fortyfikacyjne, następującem oświadcze­
niem: „Znajdujemy się może w przeddzień bardzo 
ważnych wypadków i nie powinniśmy zwlekać z u fir- 
tjfikowaniem naszych granic wschodnich, zwłaszcza, 
że i Sąsiedzi nasi fortyfikują się bardzo gorliwie aż 
pod samą naszą granicę.” Prawdopodobnie groźne te 
wyrazy powiedziane były jedynie dla wywarcia wpły­
wu na tyeh członków delegacji, którzy powodują się 
zasadami przestrzegania oszczędności w wydatkach 
skarbu. Zważywszy atoli gotowość, jaką taż delega­
cja okazała wczoraj do uchwalenia sum żądanych, 
trudno zrozumieć, dla czego ogólno-państwowy mini­
ster wojny wystąpił z tak groźuem przemówieniem. 
Na wczorajszem posied zen iu  roztrząsany był, jak wia­
domo, budżet zwyczajny wydziału wojny, przyczem 
oszczędności, zaproponowane przez komisję, zostały 
tak dalece zredukowane, że różnica pomiędzy propo­
zycją rządu a sumą uchwaloną przez delegację, wy­
nosi już obecnie tylko 2,530,000 guldenów, podczas 
gdy delegacja węgierska wykreśliła z projektu tegoż 
budżetu tylko sumę 530 000 guldenów. Rząd znalazł 
niejakie poparcie w mowie księcia Czartoryskiego, 
który dowodził, że w budżecie ministerstwa wojny, 
względy finansowe powinny ustąpić w obec względów 
politycznych, i że Austrja powinna być silna i uzbro­
jona, ażeby być w stanie spotkać wszelkie przyszłe 
przesilenie. Baron Kuhn ze swej strony bronił nie­
których rozporządzeń, ganionych przez komisję, mia­
nowicie organizacji piątych bataijonów, które dają 
możność, przy sile liczebnej armji wynoszącej 600,000 
ludzi z karabinami nabijanemi s tyłu, spoglądać w 
przyszłość bez obawy. Zważywszy niewielką różnicę 
pomiędzy uchwałami obu delegacij, spodziewać się 
należy rychłego porozumienia, tak, iż posiedzenia de­
legacij zamknięte zostaną prawdopodobnie w sobotę. 
Następnie, jeszcze przed świętami Bjżego Narodze­
nia, odbędzie się krótka sesja rady państwa, i wów­
czas można będzie dowiedzieć się z pewnością, ile 
jest prawdy w" pogłoskach o rozmaitych projektach 
reform. O projekcie porozumienia z Czechami, pisma 
prażskie podają znowu niektóre szczegóły; również 
utrzymują znowu, że stan wyjątkowy w Czechach zo­
stanie wkrótce zniesiony; władze atoli prażskie za­
broniły niedalej jak wczoraj, w całem terytorjum 
znajdującem się w stanie wyjątkowym, pismo czeskie 
Koruna, wychodzące w Chrudirale; ztąd wnosić moż­
na, że łagodniejsze obchodzenie się nie został > jesz­
cze uznane za stosowne. (Nordd. A. Z.).

* ( B u d ż e t  m i n i s t e r s t w a  woj ny) .  Wiedeń,
5 g ru d n ia .  Porozumienie pomiędzy obu delegacjami 
co do różnicy w ich uchwałach, jak się tego spodzie­
wać należało, osiągnięte zostało szybko i bez trudno­
ści. Zasługa w tym względzie należy się węgrom, 
którzy przystali chętnie na dokonane przez delegację 
austrjacką, lecz znacznie zmniejszone wykreślenia. 
W ogóle zresztą suma, o którą delegacje zmniejszyły 
budżet złożony przez rząd, wynosi już tylko 5 miljo- 
nów guldenów, i niektóre pisma tak tu, jak również 
w Peszcie korzystają z gotowości, z jaką delegowani 
zrzekli się swych projektów co do oszczędności, dla 
powstawania na całą tę instytucję. Za to sfery urzę­
dowe są mocno zadowolone z tego, że zdołano po raz 
drugi załatwić się tak szczęśliwie z dełegacjami. 
Niejaki kłopot sprawiły prasie urzędowej oświadczę-



nią wojownicze barona Kuhn’a, które giełda wzięła 
bardzo na serjo, tak, iż onegdaj kursa spadły zna­
cznie. Pocieszono się wprawdzie z osłabieniem tych 
oświadczeń, przedstawiając takowe jako wyraz myśli 
teoretycznych i nadmieniając, że w mowach mini­
strów wojny nie należy szukać odźwierciadlania się 
polityki rządowej; lecz wzburzone umysły nie dadzą 
się tak prędko uspokoić, i giełda pozostanie zapewne 
przez kilka jeszcze dni pod wpływem onegdajszego 
posiedzenia delegacji austrjackiej. Powrót do W ie­
dnia delegowanych austrjackich nastąpi w poniedzia­
łek, przyczem dany im będzie, tak samo jak przy 
odjeździe ztąd, do rozporządzenia pociąg nadzwy­
czajny. Dnia 10-go b. m. rada państwa zgromadzi 
się znowu, tak, iż w ciągu tego miesiąca spodziewać 
się jeszcze należy nie jednego ciekawego; wydarzenia 
na polu prawodawczem. (Nordd. A. Z.)

* ( Mo wa  b a r o n a  E ó t w o s a ) .  Chorwacki 
dziennik Novi Pozor powiada: Gazety madiarskie słu­
sznie chwalą ostatnią mowę barona Eotvosa, który 
żarliwie bronił madiarską politykę swego narodu; lecz 
to wszystko zupełnie jest niezgodne z tern, co baron 
Eotvos niegdyś mówił o znaczeniu narodowości, a ta ­
ka sprzeczność osłabia siłę jego dowodów. Obok 
swej wymowy lubi on bujać w szumnych sferach kul­
tury i wolności, a to jest łatwiej niż przeniknąć do sa­
mego gruntu kwestji narodowości. W ten sposób jest 
możność dogodniejszego osłonięcia prawdziwego celu 
polityków madiarskich, i przedewszystkiem sprawienia 
szkody narodom nie madiarskim. Pozostawiamy na 
stronie ogólnikowe, zwyk e frazesa ,jak  naprzykład: 
„wszyscy powinniśmy być przekonani, że pomyślność 
kraju zależy od tego, aby interesa wszystkich były za­
bezpieczone” i t  d. Chociaż te frazesa, których w 
wspomnionej, mówię znajdzie się dość, są prześliczne, 
lecz mają one podobieństwo do pustego, dziwacznego 
pytania: co pierwej powstało, kura czy jajko?”

* ( K w e s t j a  n a r o d o w o ś c i  w W ęgr zech) .  
Dziennik Novi Pozor pisze: „I tak rozprawy o na­
rodowościach w' sejmie węgierskim zostały ukończo­
ne. Kwestja ta paliła madiarów jak ogień, a pomimo 
tego posuwali się dalej, o ile mogli. Czego najbar­
dziej się obawiali, to teraz się stwierdziło: narodo­
wości w Węgrzech nie chcą poświęcić swej samoi- 
stności dla dogodzenia zasadzie państwowej, którą 
przyjmują madiarzy. Z mów reprezentantów naro­
dowości niewęgierskich jasno się okazuje, że gotowe 
są opierać się i walczyć przeciwko madiaryzowaniu 
ze wszech sił, a taka walka nie może pomagać do u- 
trwalenia się młodego węgierskiego państwa. Z tego 
łatwo można wnosić jakie owoce może przynieść pra­
wo proponowane przez sejm węgierski.” Tenże dzien­
nik w artykule wstępnym w tym samym przedmiocie 
powiada: „Podczas rozpraw na sejmie węgierskim 
przeciwko wnioskowi madiarów, mówili wszyscy re­
prezentanci niemadiarskich narodowości, a szczegól­
niej erdelscy sasi; tym sposobem rozprawy te dowo­
dzą, że politykę madiar.-ką i ideę państwa. madiar- 
skiego potępiają-słowacy, sasi, serbowie i rumuni, sło­
wem najznaczniejsza i większa część ludów królestwa 
węgierskiego. Kozumie się samo przez się, że praw­
da ta jest niemiłą dla .madiarów, dla tego starają się 
zagłuszyć ją  sofizmatami i frazesami o znakomitości 
państwa węgierskiego, o jego zadaniu i kulturze, któ­
re powinna rozwijać i bronić. Prawdę powiedziawszy 
nie potrzebujemy obalać ich sofizmata i frazesy, gdyż 
sami obalali je słowem i czynem, kiedy narodowość 
ich znajdowała się w takich warunkach, w jakich o- 
becnie znajdują się niemadiarskie narodowości w Wę­
grzech. Tak naprzykład, niemcy nie chcą słyszyć o 
słusznem porozumieniu się z czechami, dla tego że 
to mogłoby osłabić żywioł niemiecki w Czechach; w 
tenże sam sposób nie dopuszczają francuzów do Renu, 
dla tego że na lewym brzegu tej rzeki przepadłaby 
narodowość niemiecka, chociaż cywilizacja europej­
ska nieby na tem nie straciła.” Novi Pozor powiada 
w końcu swego artykułu: „Teraz madiarzy wzięli 
górę, i słusznie z tego korzystają. YY poufnych ich 
rozmowach, kiedy bywają szczerzy, można usłyszyć, 
że inaczej nie mogą działać jeżeli chcą utrwalić swą 
narodowość. Stawiają oni na kartę: aut, aut; kto tak 
gra może oni, może, w godzinę złapać miliony, ale w 
następną, stanie się nędzarzem i strzeli sobie w łeb. 
Lecz jak inadiarom, jako szczęśliwym graczom, 
przypapnie lepszy los. Zależy to od narodów które 
w Węgrzech nie należą do madiarów.”

* ( T r ó j j e d n e  k t ó l e s t w o  i p o j e d n a n i e  
z W ę g r a m i ) .  Wychodzący w Zadrze dziennik dal- 
macki Zadarski Narodni L is t , powiada: „Chociaż 
pojednanie, umówione w roku bieżącym pomiędzy 
sejmami peszteuskim i zagrzebskim, a zatwierdzone 
przez rząd, nie może być miłe dla chorwackich i serb ­
skich patrjotów, lecz zawiera ono nieco ważnego i 
^ ° ' / ł Ĉ eg0 nasze8° ludu w Dalmacji. Niezawi-

c trÓjjedynego królestwa na mocy tego pojednania,

nieomal zupełnie znikła;' nawet wewnętrzny samo­
rząd do tego stopnia został ograniczony, że Węgry 
które niegdyś były naszym sprzymierzeńcem i przy­
jacielem, teraz mogą uważać się za opiekuna i prote­
ktora naszego chorwackiego i dalmackiego królestwa. 
Rieka (Fiume), to oddawna chorwackie miasto, wktó-  
rem zaledwie w części daje się spostrzegać żywioł 
włoski, jak i w ogóle wzdłuż naszego morza, oderwa­
ne zostało od swej ziemi macierzystej.” Szczegółowo 
oceniwszy wszystkie korzyści i niekorzyści pojednania 
z Węgrami, dziennik ten dodaje: „Serbom i dalmatom 
w Dalmacji pozostaje tylko radować się, że pojedna­
nie z Węgrami już zostało zatwierdzone, albowiem w 
ten sposób staliśmy się żywymi członkami polityczne­
go i narodowego ciała trójjedynego królestwa. Cho­
ciaż zlanie się z niem nie nastąpiło, lecz nie może go 
zniweczyć żaden nieprzyjazny nacisk, również jak i 
trzymać długo Dalmację w obecnem czasowem poło­
żeniu. Dalmaci, Chorwaci i serbowie, już nabyli p ra­
wo obywatelstwa w trójjedynem królestwie i węgier­
skiej koronie, dla tego mogą żądać dla siebie przywi­
lejów narodowych, jakich używają ich bracia w tej 
zjednoczonej koronie. Na mocy takiego prawa, wszy- 
stkiemi siłami będziemy domagali się słuszności, w 
zaufaniu, że nam pomogą nasi bracia, z którymi r a ­
zem stanowimy jedno polityczne ciało. Z tego wzglę­
du lud nasz powinien być zadowolniony, iż pojedna­
nie nakoniec nastąpiło 'i otrzymało moc obowiązu­
jącą.”

* ( S p r a w y  g a l i c y j s k i e ) .  Lwowski dziennik 
Słowo pisze: „Metropolita Spirydjon, udając się w 
krótce do Wiednia na posiedzenia rady państwa, za­
mierza wyjednać od ministerstwa wyznaczenie po 250 
złr. rocznie na utrzymanie każdego alumna semina- 
rjum lwowskiego; ministerstwo chce ograniczyć się 
na udzieleniu 210 złr. — Z Horodeńki telegrafują do 
urzędowej Gazety lwowskiej, że tam wieczorem 20 li­
stopada, zaszła bójka pomiędzy strażą propinacyjną 
a kontrabandzistami wódki, która skończyła się u- 
cieczką pierwszej; następ ie  robotnicy, w liczbie GO, 
pod przewodnictwem straży propioacyjnej napadli na 
domy żydowskie, przyczem powybijali okna, powyła- 
mywali drzwi, pobili kilka osób i zagarnęli różne ru ­
chomości, jako to: zegary, odzież i t. p. Ludzie ci 
w części rozpędzeni zostali przez przybyłych żandar­
mów, w części aresztowani. Gazeta lwowska dodaje, 
że dla zbadania tej sprawy i przywrócenia porządku 
wHorodeńce, polecono wyprowadzić śledztwo i posła­
ny tam został starosta ze Stanisławowa.—W Kołomyj 
wyszedł z drukarni Biełousa kalendarz na rok 1869, 
podtytułem : „Pokucianin”, Zawiera on w sobie: 
przegląd ważniejszych wypadków, dnie pamiątkowe, 
zaćmienia, przepowiednie atmosferyczne, święta ru ­
skie i żydowskie, ludność wszyskich państw europej­
skich, opowiadanie ludowe, krótki historyczny opis 
wszystkich cerkwi w Buczaczu i domowy poradnik le­
karski.— W Peszcie wyszedł 36-ty numer: „Ruskiej 
gazety dla nauczycieli elementarnych”, z naukami go- 
spodarczemi. Numer ten zawiera następujące artyku- 
i ) : zakład nauczycielski w Gota; o uwadze dla nauk; 
przegląd zagraniczny; feljeton; różne wiadomości; bi- 
bljogrblję i obwieszczenia.”;

P ru s y  i iłia m o y .
* ( A d r e s ) .  Burza wywołana w parlamencie pru­

skim mową ministra sprawiedliwości, nie została jesz­
cze zupełnie uśmierzoną. Donoszą z Berlina, że człon­
kowie stronnictwa narodowo-liberalnego postanowili 
zaproponować adres do króla o tym wypadku. (L a  
P r.)

* ( K w e s t j a  s z l e z w i c k a ) .  Nadzieje co do 
blizkiego rozwiązania kwestji szlezwickiej, jak po­
wiada Koln. Z ., nie urzeczywistniły się. P. Quaade, 
minister duński, powrócił do Berlina, ale nie przywiózł 
żadnej nowej instrukcji od swojego gabinetu, i kwe­
stja ta znajfluje się dziś na tem samem stanowisku, 
na jakim ją  pozostawiła depesza duńska z d. 9 -go 
marca 1868 r. (L a  Pr.)

F ra n c ja .
* ( B u d ż e t ) .  Czytamy w L a  Patrie z 5-go gru­

dnia: Wiadomo, że rada stanu opracowuje projekta 
budżetów rozmaitych ministerstw na r. 1869. Prace 
te robią bardzo znaczne postępy. Ułożony już został 
budżet dwóch ministerstw, zwłaszcza zaś minister­
stwa spraw wewnętrznych.

ł  ( N o w a  K a l e d o n j a ) .  L a  Patr. pisze pod 
datą 3-go grudnia: Donosiliśmy, że wyprawa dowo­
dzona przez kapitana fregaty Mathieu, posłaną była 
w sierpniu r. b. dla poskromienia plemienia huroes, 
i że powiodła się ona w zupełności. Listy z Nowej 
Kaledonji z 5-go października donoszą, że odtąd jak 
największa spokojność nie przestała panować we 
wszystkich okręgach wyspy i że żaden nowy atak 
przeciw kolonistom francuzkim nie miał miejsca. 
Deportacja nie ustaje i daje rezultata bardzo zado- 
walniające. Nowy transport dwustu skazanych przy­

był tam z Tulonu na fregacie Alceste i został zain­
stalowany w kolonji karnej Noumea.

* ( Os a d y  f r a n c u z k i e ) .  Korespondencje z Nou­
mea z dnia 5-go października donoszą, że powodze­
nia osad francuzkich wr Nowej Kaledonji skłoniły 
władzę do założenia podobnego nowego zakładu w 
Chenćpitró na wyspach Loyalty, zależnych od posia­
dłości francuzkich. (L a  Patr.)

N lo c h y  i R zy m .
* ( B r a t  T o g n e t t i e g o ) .  Osservatore romano 

opowiada o ciekawem dosyć zdarzeniu. Jeden z braci 
Tognettiego przybywszy do Neapolu, przyjęty został 
przez prefekta, otrzymał od niego dwieście franków 
wsparcia i urząd przy kolei żelaznej Arriano. Tym­
czasem człowiek ten spełniwszy wspólnie z bratem 
w ciągu jesieni różne zbrodnie w Rzymie, stał się 
jeszcze winnym zabójstwa popełnionego na osobie, któ­
ra dała mu schronienie. Czy opowiadanie Osservatore 
romano jest prawdziwe czy zmyślone? (La  Fr.)

* ( L i s t  M o n t i e g o ) .  Rzym . 5 grudnia. Rząd 
rzymski kazał wydrukować w tysiącach egzemplarzy 
list Montego. Księża r. zdają go ludowi i wspominają 
o nim z ambon. Wdowa po Montim przebrawszy się, 
przeszła ostatniej nocy szczęśliwie na terytorjum 
włoskie. (Oorr. Hav. Bul.)

* (Z n i e si e n ie  k u r s u  p r z y m u s o w e g o )  
biletów bankowych królestwa włoskiego, zostanie 
wkrótce doprowadzone do skutku. Izbie deputowa­
nych, za zgodą ministra skarbu, zostanie wkrótce 
preedłożony porządek dziznny żądający od gabinetu 
przedstawienia w pierwszym kwartale roku przyszłe­
go projektu do prawa o zniesieniu kursu przymu­
sowego. Środek ten opierać się ma jak wiadomo, na 
spłaceniu należnych sum bankowi. (L a  Patr.)

T u rc ja  i z iem ie  s ło w ia ń sk ie .
* ( P o ł o ż e n i e  r z e c z y  w R u m u n j i ) .  No­

we ministerstwo rumuńskie nie przestaje dawać E u­
ropie zapewnienia jak najbardziej uspokajające co 
do polityki, jakiej zamierza się trzymać. Znany jest 
program bardzo roztropny, sformułowany przez pre­
zesa tego ministerstwa. Podobneż oświadczenia zło­
żone zostały z okoliczności przyjęcia ciała konsular­
nego w ministerstwie spraw zagrauicznych; przy tej 
sposobności, minister wspomniał o liście, który ksią­
żę Karol posłał z własnej inicjatywy do Konstanty­
nopola, dla złagodzenia złego wrażenia, wywartego 
na Porcie, depeszą wystósowaną przez p. Golesko do 
wielkiego wezyra. Książę Karol napisał rzeczywiście 
do sułtana list, dla obronienia swego rządu od ro­
bionych mu zarzutów i dla dania sułtanowi zapewnie­
nia, że książę rumuński nie żywi bynajmniej proje­
któw, które mu przypisywano i które miały mieć ja ­
koby na celu naruszenie dobrych stosunków pomię­
dzy rządem tureckim i księztwami dunajskiemi. 
Wraz z tym listem, książę Karol posłał cztery konie 
w podarunku dla sułtana i dla jego syna starszego, 
oraz inny także list własnoręczny do wielkiego we­
zyra Aalego-pasży. Zdaje się, że to postępowanie ze 
strony księcia rumuńskiego wywarło w Konstantyno­
polu jak najlepsze wrażenie. Jeden z dzienników 
wiedeńskich utrzymuje, że w razie gdyby izby ru ­
muńskie stawiały opór nowemu ministerstwu, książę 
Karol wolałby abdykować, niż uciekać się do rozwią­
zania izb, który to ostatni środek wydawałby się mu 
niebezpiecznym dla porządku publicznego. Nie ulega 
wątpliwości, że zbyt częste powtarzanie się przesileń 
wyborczych, —wiadomo zaś, że izby rumuńskie zo­
stały niedawno odnowione,—nie przyczyni się do u- 
stalenia w tym kraju spokojności, której on tak bar­
dzo potrzebuje, i do uspokojenia namiętności, tak 
mocno tam obudzonych. Trudno atoli uwierzyć, aże­
by książę Karol chciał bezwarunkowo unikać tego 
środka, gdyby stał się on niezbędnym; również tru ­
dno jest mieć nadzieję, ażeby po manifestacji w izbie 
deputowanych na korzyść p. Bratiano, nowe minister­
stwo mogło rządzić krajem przy pomocy tego zgro­
madzenia, przynajmniej w teraźniejszym tego osta­
tniego składzie. Wiadomość przeto szerzona przez 
wyż wzmiankowane pismo wiedeńskie, ma wszelkie 
pozory jednej z tych pogłosek bezzasadnych, w któ­
re prasa austrjacka obfituje aż do zbytku, zwłaszcza 
gdy chodzi o sprawy rumuńskie. (Nord.)

B elg ja .
* ( I z b a  d e p u t o w a n y c h ) .  Bruksela , 4 -go 

grudnia. Na dzisiejszem posiedzeniu izby deputo­
wanych, komisja zaproponowała przejście do porząd­
ku dziennego w przedmiocie petycji 86-u dziennika­
rzy, którzy użalają się na aresztowania, na rewizje 
w mieszkaniach i na zasekwestowanie papierów pod­
czas ostatniego procesu prasowego. Komisja wynu­
rza zdanie, że środki te są legelne i że dziennikarze 
muszą być zawsze uwięzieni do czasu stawienia ich 
przed sądem przysięgłych. ( Nordd. A. Z .)
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Anglja.
* ( P a r l a m e n t  a n g i e l s k i ) .  D a ily  Telegraph  

określa w następujący sposób pierwsze prace przy­
szłej sesji parlam entarnej: Obie izby zbiorą się 10 b. 
m.; trzy albo cztery dni wystarczą na dopełnienie 
formalności dotyczących zgromadzenia nowego parla­
m entu. Dnia 15 grudnia przystąpią do przedsięwzię 
cia środków w celu wyboru napowrót członków par­
lam entu, którzy przyjmą urzęda w nowym gabinecie. 
Ministrowie obecni zasiądą na ławach opozycji; ława 
gabinetu będzie koniecznie opróżniona, a p. Glyn, 
k tóry zajmie stanowisko, w ministerstwie finansów 
nowego gabinetu, wniesie propozycję co do rozpisa­
nia nowych wyborów. 'Izby odroczą się potem do lu ­
tego, zwykłej epoki sesji parlam entarnej. (L a  F r.).

* ( W y b o r y )  do parlam entu angielskiego zostały 
całkiem ukończone i podział 658 krzeseł izby jest 
następujący: zajmuje je  386 członków liberalnych, a 
272 konserwatystów. Liberalni zyskali 20 głosów, a 
konserwatyści stracili podobną liczbę członków, gdyż 
na poprzedniej sesji parlam entu liczono 366 liberal­
nych a 292 konserwatystów. Większość zatem sk ła­
dała się z 74 członków, obecnie zaś z 114. (N ord ).

Ameryka.
* (P. J e f f e r s o n D a v i s ) .  Przykład  zwlekania 

procesu bez końca przedstawia postępowanie wymie­
rzone przeciw p. Jeffersonowi Dayisowi, b. prezyden­
towi stanów południowych. Rozprawy, które miały 
miejsce w tym procesie 28-go listopada, zakończyły 
się znowu odroczeniem dalszego postępowania do 
czasu zgromadzenia się sądu wyższego w Richmond 
w maju roku przyszłego. (N ordd■ A . ZJ)

* ( W o j n a  b r a z y l i j s k o  - p a r a g - w a j s k a ) .  
P odług  wiadomości ze źródła brazylijskiego, oddział 
brazylijski, złożony z 3,000 ludzi, przeszedł za rzekę 
Paragw aj, dla atakowania prezydenta Lopeza z boku. 
E skadra pancerna przeszła przemocą pod Angostura 
i znajdowała się przed Villetą. Inne sta tk i pancerne 
i łodzie kanonierskie miały popłynąć w górę rzeki do 
M atto Grosso, ażeby odciąć prezydentowi Lopez’owi 
odwrót do Boliwji. (N ordd. A . Z .)

Korespondencja Dziennika W arszawskiego.
Lsów, 4 grudnia.

Obrady nad zmianą statutów Tow ruskiego we Lwowie. — 
Projekt zaprowadzenia straży cywilnej.— Fałszywe przyzna­
nie się do podpalania.—Nowe wydawnictwa. — Konfiskata. — 
Przedstawienia. .

Rozprawy tutejszego stowarzyszenia ruskiego nad 
zm ianą statutów, które się przeszło dwa tygodnie 
ciągną dotychczas nie zostały skończone. Uderzają- 
cem jest, że w nich niektórzy „gente rutheni, natione 
austriaci,” zacięcie występują przeciw poruszanej 
idei solidarności językowej i piśmienniczej z ruskimi 
za kordonem...

Projektowi rządowemu zastąpienia straży wojsko­
wej (tak zwanych policjantów), która ma być zwinię­
tą, _  strażą cywilną, rada miejska okazała się mniej 
przychylną, niżby się spodziewać należało. Obawia 
się powiększenia wydatków na utrzym anie tej straży 
z  kasy miejskiej.

Ilustracją nędzy między ludem w Galicji jest przed 
kilku dniami ukończony proces kryminalny przeciw 
kobiecie, k tó ra  przyznała się fałszywie do podpala­
nia, ażeby się dostać do więzienia.

Z nowym rokiem mają się pojawić dwa nowe pisma 
perjodyczne: R zem ieśln ik  i Mrówka, ostatnia poświę­
cona literaturze.

D ziennik lwowski znów skonfiskowano; tym razem 
za artyku ł o grożącem Wieliczce niebezpieczeństwie, 
w którym  wcale nie oszczędzano rządów austrjackich 
w Galicji. Tymczasem zapowiedziany urrędownie 
term in (1 grudnia) do stanowczego zapobieżenia gro­
żącemu kopalniom zalewowi, przem inął—a niebezme- 
czeństwo zamiast się zmniejszyć, powiększyło. Dotąd 
niezdolano postawić tamy napływowi wody. Całą na­
dzieję pokładają w tej chwili w wyprowadzeniu jej 
wielkiemi pompami, które dopiero nadejść m ają, na
powierzchnię ziemi.

Dnia 8 go b. m. rozpoczyna towarzystwo sceniczne 
ruskie szereg przedstawień w domu narodowym lco- 
medją: „Brataniec i s try j” Szillera. EL.

Paryż, 2 grudnia.
Giełda —Wyjazd wychodźców p o ls k ic h .—Ksiądz Mikoszew- 

ski. -  Jarmund. -B ro szu ra  Klaczki. -  Zgromadzenia publi­
czne.

Giełda nie zaprząta się wcale wzburzeniem wywo- 
łanem podpisami na pomnik dla Baudin a, lecz idzie 
swoją zwykłą drogą. Likwidacja zadała iałsz bajce 
Lafontaine’a, albowiem zadowolniła wszystkich, bło- 
wem, je s t to giełda pojednania i uspokojenia, czego 
sobie winszować należy. Renta trzyprocentowa trzy­
m a się dobrze.

Wychodźcy polscy opuszczają Francję: 107-u udaje 
się do Szwajcarji, 80 do Anglji i około 300 na brzegi 
gościnne rzeczypospolitej argentyńskiej. Wyobrazili 
oni sobie, że znajdą w tern ostatniem schronieniu rai- 
ljony. Co do nas, nie mających żadnych iluzij, przewi­
dujemy, że ci biedni wychodźcy emigrujący na nowo, 
wrócą do Francji w łachmanach, tak  samo jak  ci wy­
chodźcy, którzy poszli zdobywać Meksyk i których 
prezydent Juarez wydalił z kraju.

Ksiądz Mikoszewski doręczył 30,000 franków Na- 
bielakowi, Chodźce i księdzu W ilczyńskiemu. Pienią­
dze te mają być użyte na kształcenie w szkołach m ło­
dzieży znajdującej się na emigracji. Lecz wychodźcy 
nie są zadowoleni z tej sumy, utrzym ują bowiem, że 
ksiądz Mikoszewski strwonił połowę zebranych przez 
się pieniędzy i że zatrzym ał dla siebie 4/ 5 części d ru ­
giej połowy.

Jarm und otworzył podpisy dla tych, którzy ucier­
pieli od powodzi w Szwajcarji, i zebrał już 9 franków 
70 cent. Co najbardziej zadziwia w tym promotorze 
podpisów, to ta okoliczność, że sam on nie podpisał 
nigdy ani grosza.

W yszła niedawno z druku w Dreźnie broszura pod 
tytułem : Ja k  A u strja  ocalić się może.— Niepodległość 
nie je s t zadowolona z tej publikacji i nie kryje swego 
oburzenia. Nie pochlebi to bez wątpienia Juljanowi 
Klaczko, który je s t autorem  pomienionej broszury.

Zgromadzenia publiczne nie ustają we Francji, wy­
chodźcy zaś polscy bywają na nich bardzo pilnie. Nie 
m ają oni obecnie powodu do oszczędzania rządu fran- 
cuzkiego, który przestał płacić im zapomogi. X .

P R Z E W O D N IK  W A R S Z A W S K I
* ( K a l e n d a r z  d e ’m o w y ) .  Nakładem M ichała 

Gliigsberga, wyszedł w tych dniach Kalendarz Domowy, 
ułożony przez W ł. Anczyca.

Warszawa, 
dn Listopada |9  G r u d i a

K a l e n d a r z .
We czwartek, 28 listopada ("10 grudnia),— N . JE- P . 

Loretańskiej.— Słońce wseh. o godz. 7 min. 59; zach. 
o godz. 3 mi». 4 6.

W piątek, 29 listopada (11 grudnia), — św. Damaze- 
go p a p .— Słońca wsch. o godz. 7 min. 0; zach. o godz. 
3 min. 45.

Dziś z rana
Wczoraj. 

Barometr w milimetrach.

S t a n  p o g o d y ,  
o n , r .

Stan nieba.

o godz. 0 z rana. |o g odz .4popo ł

741 8 740 7
+  4 0 +  4 ’1

pochmurny pochmurny

Największe ciepło -J- 5 1, R. Najmniejsze ciepło 

Wysokość wody na Wiśle stóp 3 cali 6

2 6 R

W i d o w i s k a .
T E A T R  WIELKI. —D ziś, we środę, uw ertura z ope­

ry Wilhelm Tell, Rossiniego; — balet fantastyczny w 2-ch 
aktach, Gizellaczyli Willidy. — Osoby: Książę A lbert— p. 
Turczjnowicz; H rab ia R u d o lf—p. Afavx, M atylda je ­
go córka, narzeczona A lberta— panna Dymecka', Wil- 
fryd koniuszy księcia — p. Owerło; H ilarjon łowczy p. 
Puchalski; S tary w ieśniak— p. JMarjanowski; Gizella 
wieśniaczka —panna Cholewickd; Berta jej m atka— pani 
Twarowska; M irta królowa W illid— panna D ylew ska ; 
4-ry Willidy: pa my: Tyszczynko, F jjler, Przedpełska 
i B rand t. — Tańce: W alc, Pas de deux. J u tro , we 
czwartek, opera Zampa*— Wczoraj, we wtorek, dawa­
no opere Zampa, było osób 948.

T E A T R  ROZM AITOŚCI. — D zis, we środę, komedja 
w 1 akcie, Gra W kom órki.— Osoby: Hortensja, d Aubray 
młoda wdowa— pani B orkow ska ; Oktawja, jej siostrze­
nica— panna Szymanowska; Karol d’A ubray, ich kuzyn 
opiekun Oktawji — p. Stolpe; D orjan — p. Piasecki, 
F ruchet—p. Chomiński; Lokaj pani d ’A ubray —  pan 
Adler; G arderobiana pani d’A u b ray — panna Seredyn- 
ska(— przysłowie dramatyczne w 1 akcie, Cicha WOdd 
brzegi rw ie .— Osoby: Roch profesor — p. Rychter', D o ­
rota jego żona — pani Mazurozoska', Ludwika ich cór­
k a— pani Ostrowska; W iktor — p. Piasecki; G erw a­
zy— p. Ostrowski; — komedja ze śpiewkami w 1 akcie. 
Piękność uderzająca. — Osoby; Beaucresson, k ap ita li­
s ta —p. D am se ; Aniela, jego żona —  panna Figarska', 
Coradin, lokaj — p. Chomiński; Sylwja, pokojówka — 
p arn a  Szczebrowska. — W czoraj, w poniedziałek, da­
wano komedje Panna Mężatka; krotochwilę 37 sous P a­
na Montaudouin, było osób 614. — Onegdaj, we wto­
rek, dawano,komedję Przysługa: obrazek dramatyczny

Biała kamelja; fraszkę sceniczną Lekcja Śpiewu, było 
osób 2 4 3 .

W SA L I RESURSY OBY W A TELSK IEJ. — Wczo­
ra j, we wtorek, na Koncercie ork iestry  pod dyrekcją 
pp. Lewandowskiego i Kuhego, było osób 900.

W Y STA W A  TO  VYARZYSTWA ZACHĘTY SZTU K  
P IĘ K N Y C H  (w  hotelu europejskim ).— Codziennie, od 
godziny 10 z rana do wieczora.— Cena wejścia kop. 15; 
w niedzielę zaś i święta kop, 5.

W Y STAW A  OBRA.ZOW I  STA R O ŻY TN O ŚC I p. 
Sulatyckiego (na Podwalu w domu Dyzmaóskich). —  
Codziennie, od godziny 10 rano do 4 po południu. —  
Cena wejścia kop. 10.

ORFEUM  (przy ulicy Miodowej w domu Lessera).—  
D ziś  i  codziennie, sztuki magiczne i obrazy optyczno- 
fiiyczne p. Lessera. — Co trzeci dzień nowy program .— 
Początek o godzinie 7 ‘/ 3 wieczorem.

PRADO (zakład gastronomiczno-spacsrowy za rogat­
kami Wclskiemi, dawniej Ohma). — W  każdą niedzielę 
i święto, Koncert. — Początek o godzinie 4 ‘/ 2. — Cena 
wejścia kop. 20.

* Przyjechali do Warszawy: jenerał-ad ju tan t ksią­
żę R adziw iłł, z Paryża; jenerał-iejtnanei: Teterowni- 
kow, z Petersburga; Czernicki, z zagranicy; je n e ra ł- 
m ajor Feuchtner, z zagranicy; dymisjonowany je n e ­
ra ł lejtnant R atow , z Petersburga;—wyjechał: jene- 
rał-m ajor Chlebnikow, do Berlina. -

* W czoraj i onegdaj przyjechało koleją żel. warsz.- 
wied. i warsz.-bydg. osób 800, wyjechało osób 683;-— 
koleją żelazną petersb.-warsz. przyjechało osób 355, 
wyjechało osób 312 ;— koleją żel. warsz.-teresp. przy­
jechało osób 307, wyjechało osób 210; — statkam i p a -  
rowemi przyjechało osób — , wyjechało osób — ;— oprócz 
tego w ogóle przyjechało osób 1421, w tej liczbie z z a ­
granicy 72, wyjechało osób 1241, w tej liczbie za g ra s i­
cę 78.

* W  dniach 25 i 26 (7 i 8) b. m. i r., chorych w 8 -u 
cywilnych szpitalach: przybyło 172, wyzdrowiało 226, 
umarło 14, pozostało 2067 (mężczyzn 979, kobiet 1088), 
z nich w szpitalu starozakonnych mężczyzn 202, ko­
biet 203.

* W dniu 26 (8) bież. mieś. i roku, urodziło Się: 
chrześcjan: płci męzkiej 12, pici żeńskiej 8; starozs- 
konnych'. płci męzkiej 6, płci żeńskiej 6; razem 3 3 ,— 
zawarło śluby małżeńskie: par: chrześcjan-. —  , — 
starozakonnych: — ;—  zmarło: chrześcjan'. płci męz­
kiej 11, płci żeńskiej 7; starozakonnych; płci męz­
kiej 7, płci żeńskiej 3, razem 28.

K U RSA  T E L E G R A FIC Z N E . 

A j b w t u ł y  B u d o l i i  O k » l t

Petersburg dnia 3 6  Listopada (8 Grudnia) 1868 r.

W eksle na L ondyn  3 m ies .
H a m b u rg  „  
A m s te rd a m  „
P a r y  i .  

irlinB erlin  15 dni za 100 B a . 
5-ta P o ły  czka S tie g litz a . . . . , .............

R o th sch ild a .................
P rem juw a z r . 1864. 

„  s r. 1886.

7-ma
1-za
2-ga „  „
5°/0 B ile ty  B a n k o w e .. . . . . ..............................
A kcje w -go Tow . d róg  i a ’az. aa 1*25 Ra. 
O bligacje „ »» »»
A kcie d rog i ftelas. W a rsz .-T eresoo lskxej. .
6%    .................
4«/ K upon z L u tego

• % S ierpn ia
im p erja ty  
D yskonto

3**/ ,5/,. 
29‘/ ,  

162’/ ,  
343 «/4

8 1 7 .

98 y ,  
IM łasy.

87
12-y,

95

e7 .

K U R SA  T E L E G R A FIC Z N E  

A j e h k J BY S i n o l l t  O X a  n T

i  B triina, i .  OS Listopada  (S G rudnia ) 1S S S  ro la .

Z B E R L IN A

B ilety  B aukn  R osy jsk iego ...................................................
W okuło n a  W arszaw ę. . .............................................

,, P e te rb u rg  3 t y ę o iu ........................................
t „ 3  m i e s i ę n z n y ............................

„  L ondyn  3 „...........................................
£ary? i  ••H am burg  2 „  . . . »

„  W iedeń 2 „  • •  •  ‘  '
L isty  Z astaw ne 4%     *
L isty  L i k w i d a c y j n e ...............................  • . • •
Ob igacje  8karbow e 4% . .................................................
K o leje  Rosyjskie . . . ..................................................
A kcje D rog i Żel. Terespolskej • • • ............................
O bligacje D rogi Żelaznej Terespola k i ej _.
A kcje d r o g i , W arszaw sko-W iedeńskiej . . .

A kcje D rogi Żel. W arsz .-B ydgosk ie j.................................
IS ow a po tyczka prem jow a^l-em

Ż yto  n a  ta rg u  o •
d to  „  dostaw ę .

Ż PA R Y ŻA .

R en ta  3 % ......................................
R en ta  W ioska .  .........................
A kcje K red y tu  Ruchom ego . .

Z LONDYNU

i ą d a j ą  | pł»e%

• 83
9 i 3/*
90 7 .

6 23
. 8G«/«

150 V*
. 84*/.
. 66 V*
• 567 .

66%
82

* 777 .

3 %  Papiery  (ConsoU)

443
llł ‘/, 

50 
I 487.

71 30 
57 50

Si'/.



OBWIESZCZENIA SADOWE I ADMINISTRACYJNE.
U W I A D O M I E N I A .

. D. 7784. Zarząd Okręgu Pocztowego 
Zachodniego.

Wydane przez byłą. Kasę Główną, Poczto­
wą pod dniem 2 (14) Listopada 1860 r. za 
Nr. 19.709, pokwitowan e (rekognicja) na 
złożoną kaucję przez Jakóba P iętkę z posa 
dy Ważnika Pocztowego w Marjampolu w 
kwocie rs. 00, zagubione zostało

Zarząd Zachodniego Okręgu Pocztowego, 
wskutek podania wspomnionego P iętk i, 
względem zarządzenia wypłaty rzeczonej ka­
ucji, podaje do wiadomości, że w razie wy­
nalezienia pokwitowania powyższego, tako­
we, uważanem będzie, jako nie mające ża­
dnego znaczenia i winno być zwrócone Z a­
rządowi Zachoniego Okręgu Pocztowego.

W arszawa d. 22 Listopada 1868 r.
Naczelnik Okręgu, Freygang.

za Naczelnika Oddziału, Bogucki.

iV. D . 7 8 2 4 . S ąd Pokoju to Koninie.
W ydzia ł Hypoteczny.

Z powodu żądanej regulacji nowej hypoteki 
nieruchomości we wsi Wil zogórze, sk ładają­
cej się z gruntów , dwóch domów, obory i s to ­
doły do probostwa wsi Wilczogóry poprzednio 
należących, przez Kazimierza Krzymuskiego 
nabytej i na żądanie tegoż wywołanej.

Zawiadamia interesantów, że takowa n a ­
stąpi w Sądzij tutejszym w dniu 6 .(18)  Mar­
go 1869 r.

Wzywa ich przeto, aby do takowej osobiście 
lub przez pełnomocnika, urzędownie i szcze­
góln ie na to umocowanego zg łosili się , żądan*a 
sw e i wnioski do protokółu regulacji podali 
i w dokumenta prawa ich udowadniające zao­
patrzyli sią.

Ostrzega ich oraz, że niestawający się w 
term inie podpadną skutkom prtkluzji w art. 
15^ i 160 prawa o hypotekach z r. 1818 przepi­
sanej.

Jeżeliby właściciel nieruchomości wywoł nej 
w termin e do regulacji nie stawił się, tenże 
na żądanie któregokolwiek z interesentów na 
karę od rs. 1 kop. 50 do rs. 7 kop. 50 skaza­
nym zostanie i podług artykułu 150 t goż pra­
wa, utraci wszelkie dobrodziejstwa prawne 
względem sw ych wierzyciel*.

Ogłoszenie decyzji, jaka wskutek aktu regu­
lacji wydaną będzie, nastąpi dnia I* (26) 
Marca 1869 roku, na posiedzeniu jawnern S ą­
du tutejszego i od tegoż dnia czas do odwoła­
nia się od niej upływać zacznie.

Interesanci przeto bez dalszego wezwania, w 
tymże dniu ogłoszenia jej, przytomnemi być 
winni.

Konin d. 18 (30) Listopada 1868 r.
Podsędek, Ettinger.

L I C Y T A C J E  

I SPRZEDAŻE PUBLICZNE.

N. O . 7851, Komisarz Administracyjny 
Cyrkułów 7 i 8 Miasta Warszawy.

Podaje do wiadomości publicznej, iż pra- 
wnie zajęte na satysfakcję należności skar­
bowych i miejskich ruchomości, a mianowi­
cie: meble i sprzęty, w dniu 9 (21) Grudnia 
1888 r. o godzinie 12 w południe w domu 
pod Nr. 948 przy ulicy Ptasiej przez licyta­
cję za gotowe pieniądze więcej dającemu 
spizedaną zo3taną.
«, Warszawa d. 23 Listop. (4 Grud.) 1868 r.

A. Gagatnicki.

N. O. 7852. Komisarz Administracyjny 
Cyrkułu 7 i 8 Miasta Warszawy.

Podaje do wiadomości publicznej, iż pra­
wnie zajęte na satysfakcję należności S kar­
bowych i miejskich ruchomości, a mianowi­
cie: meble i sprzęty, w dniu 9 (21) Grudnia 
• 1868 r. o godzinie 11 z rana, w domu pod 
Nr. 948 przy ulicy Ptasiej przez licytację za 
gotowe pieniądze więcej dającemu sprzedane 
zostaną.

W arszawa d 23 Listop (4 Grud.i 1888 r.
A. Gagatnicki.

N. D. 7816. Rada Opiekuńcza Zakładów  
Dobroczynnych Powiatu Ostrołęckiego.

Pod8je do wiadomości, iż w dniu 9 (21) 
Grudnia r. b. odbywać się będzie w Kance- 
larji Rady licytacja in minus na różną dosta­
wę wszystkich artykułów żywności dla Szpi­
ta la  S-go Józefa w Ostrołęce, od dnia 1 (13) 
Stycznia 1869 r. do tegoż dnia 1870 r  Wa­
runki są do przejrzenia w Kancelarji Szpi­
talnej u Sekretarza Rady.

Ostrołęka d. 18 (30) Listopada 1868 r.
Prezes, Wojciechowski.

N. D. 7S48. W dniu 28 Listopada (10 Gru­
dnia) r. b. o godzinie 10 rano na targu Sewe­
rynów zwanym; w dniu 29 Listopada (11 Gru­
dnia) t. r. o godz 10 rano także na Sewe­
rynowie, o godzinie 11 rano na targu Grzy­
bów, i w dniu 2 (14) Grudnia 1868 r. o godz. 
10 rano na placu Krasińskich w Warszawie, 
w egzekucji Sądowej zajęte ruchomości, jako 
to: machoniowe, palisandrowe, jesionowe, ze­
gary, lustra, naczynia kuchenne mosiężne, 
miedziane i t. p. przez publiczną licytacją 
sprzed aue będą.

M. Maynuski Komornik.

DONIESIENIA PRYWATNE.

N. D. 7202.

OBWIESZCZENIA HYPOTECZNE. i

Książki po zniżonych cenacl?.
A ra g o  J a k u b . Od bieguBa do bieguna 

i dwa Oceany. Wspomnienia z podróży, o- 
brazy i szkice żeglarskie, 2 tomy. cena po­
przednia rsr. 4, o b e c n ie  r s . I kun- 
50.

*^w Dzieło K ardynała
Bony, w rodzaju Tomasza a Kempis, t łu ­
maczone z łacińskiego przez X. A. S. K ra­
sińskiego, Biskupa Wileńskiego, S. Teolo- 
gji Doktora. Cena poprzednia kop. 90, 
o b e c n ie  50  k o p .

G o e b lin g  D r. Lekarz i poradnik wło­
ściański, czyli jak zapobiegać chorobom i 
jak  je leczyć środkami prostemi pod nie- 
bytność lekarza. Cena poprzednia 60 kop. 
o b e c n ie  35 k o p .

K o r z e n io w s k i A p o llo  %alęcz. Ko- 
medja, dramat w 3 eh aktach i strofy oder­
wane. Cena poprzednia rs. 1 kop. 35, o -  
b ecn ie  30 k o p .

K r a sz e w s k i J o z e f . Dziś^ i lat temu 
trzysta, studjum obyczajowe, charaktery­
styka Reja z Nagłowic. Cena poprzednia 
rsr. 1, o b e c n ie  4 0  k o p . 

K r a sz e w s k i J ó z e f . Kopciuszek, po­
wieść w 6-ciu tomach. Cena poprzednia 
rsr. 5, o b e c n ie  r s . 1 k o p . 50. 

N ie w ia r o w sk i A le k sa n d e r . Galę- 
rja  konkurentów i konkurentek. Cena po­
przednia 70 kop., o b e c n ie  15 k o p . 

P r z e c h a d z k i p o  %̂’i ln ie  i jego oko- 
licach, przez Jana ze Sliwiua, wydanie dru­
gie poprawne, dopiskami uzupełnione i 
planem miasta ozdobione. Cena poprze- 
dnia rsr. 2 kop. 50, o b e c n ie  rs. 1. 

T r ip p lin . Dziennik podróży po Litwie i 
Żmudzi, 2 tomy. Cena poprzednia rsr. 2 
kop 50, o b e c n ie  CO k o p . 

T r ip p lin . Wycieczki Lekarza Polaka po 
własnym kraju, 4 tomy. Cena poprzednia 
rs. 2 kop. 40, o b e c n ie  r s . 1.

Za przesyłkę pocztą dolicza się do każdego 
rubla 10 kop. Zapisujący wszystkie książki 
razem, kosztów pocztowych nie ponoszą. 
Skład główny w Księgarni i Składzie Kót 
M au ry ceg o  O rg e lb ra n d a , przy uli­
cy Krakowskie-Praedmieście, Nr. 1 nowy.

N. D. 7534.

,Młody człowiek,
były student wyższych zakładów naukowych 
Paryża i Londynu, życzy sobie d a ivać  
le k c je  fr a n c u z k ie g o  i a n g ie l ­
s k ie g o  ję s y k a . Życzący, adres niech 
zostawi w Redakcji Dziennika Warszaw­
skiego.

N. D 78-19.

N. D. 7866.
Z pod N r. 1081 skradziono [łre- 

inję 5-cio procentową, 1-ej emisji 
z kuponam i do 14 Stycznia 1869 r., 
N r. Serji 10773, Nr. 47 . Zastrze­
ga się nic nabywać takowej.

1-18224

N. D. 7018. W mieście Powiatowem Opo- 
czny w Radomskiej Gubernji są d o  n a ­
b y c ia  w. w o ln e j  r ę k i IIW A IHI-
HI A  z zabudowaniami parterowe murowane 
pod Nr. 2 i 3 położone, tudzież jest do naby­
cia z wolnej ręki w tymże mieście I»om  
p a r te r o w y  z zabudowaniem powiększej 
części murowany, przy ulicy Końskie targo­
wisko stojący, w którem się mieści Sąd Po­
koju, frontowy, z obszernym ogrodem owoco­
wym a zarazem ważywaym i placem fronto­
wym obok tego domu będącym, na którym 
znakomita budowla stanąć może. Wiado­
mość o cenie takowych powziąść można na > 
miejscu u właścicieli 2—16661

Zawiadomienie
DOSTAWCY DWORU

K U P C A . i-ej © I Ł D T  W  M O S K W I E
Mikołaja Koroszczenko.

Z powodu ciągłych i ogromnych żądań odemnie z Moskwy 
Herbaty do wszystkich okolic Królestwa znalazłem się w koniecz­
ności otworzyć w Marcu r. b. w W arszawie M a g a zy n  l l e r -  
haty pod mą firmą, na ulicy Senatorskiej w domu p. Piotrow­
skiego Nr. 496; a to celem dostarczania mym Szanowym kundma- 
nom Herbaty z pierwszej ręki, nabytćj przezemnie od najposzuki- 
wanszych chińskich plantatorów, z pierwszeg’o wiosennego zbioru 
będąc tern samem w możności, przy stale przyjętych zasadach najzu­
pełniejszej sumienności, sprzedawania najdoskonalszych gatunków 
po niesłychanie umiarkowanych cenach, tak w przeszło 80-ciu mo­
ich Magazynach rozmieszczonych po największych miastach Rosji 
•i/jkd zas ran‘cfp  w Paryżu, Lyonie, Nicei, Bordeaux, Marsylji, Pol 
Baden-Baden, Nanntes, Berlinie, Jassach i t. d.. o f&Z w  IIOWO  
otw artym  w  W arszaw ie M agazynie, gdzie zyskaw­
szy w bardzo krótkim czasie najzupełniejsze zaufanie i wziętość 
Szanownej Publiczuości, zdołałem rozszerzyć handlową mą działal­
ność w Królestwie do ogromnych rozmiarów.

Składając najszczersze podziękowanie za tak zaszczytne zaufa­
nie, czuję się zobowiązanym do najzupełniejszego zadosyć uczynie­
nia wszelkim wymaganiom Szanownej Publiczności, oraz wywdzię­
czenia się, przez dostarczenie jej przyjemności używania mej z firmy 
herbaty czyso Kiachtyńskiej, gatunków najzupełniej wyborowych.—  
W  tym celu: wysłany z Moskwy ogromny transport, już nadszedł 
do mego Magazynu w W arszawie. Z pomiędzy gatunków najdo­
skonalszych i niepraktykowanej dobroci, sprowadzonych z Kiachty 
lądem przez Niżni Nowgorod, mam zaszczyt p o le c ić  Szanownej Pu­
b lic z n o ś c ią  H erbaty C zarne od rsr. 1 k. 60 do rsr. 2 k. 50  
i fliiasisitiąkie od rs. 3 do 8 za funt; które to gatunki, ze wzglę­
dów świeżości, doskonałości, delikatności, przyjemneg’o zapachu i 
smaku oraz naciągania, n  - JniCfc ii WOdlliej 'zyskaja, Ogól­
n ą  p o c h w a łę  nnjw ym ag-aikszycli am atorów  I 
H erbaty^ d osk o ila ł(J  K ia ch ty ń sk ie j ląd ow ej

Gatunki wspomnione, stosownie do specjalnej mojej znajomo- 
śei nabytej przez wieloletni handel Herbatą, bez zaprzeczenia mo­
gą nosić nazwę . S t o z k o s z  4 R lil lS k « |. “

Dostawca Dworu Kupiec 1-ej G ild y  w  Moskwie
(181S0) Mikołaj Koroszczenko.
N. D. 7737.

H. LANDY dawniej H. LANDY et WOLFSOHN.
Mam honor podać do wiadomości publicznej, iż powiększając mój H a n d e l  n „ .  

w a  O p a ł o w e g o ,  zakupiłem znaczne partje tegoż artykułu w sążniach sosnowych ni" 
szowych, brzozowych i dębowych, i takowe koleją P e te rsb u rsk a  inm w idram . a i. J  * 
sci zaś Szanownej Publiczności, urządziłem S k ł a d  O raew a V

H o h r e J  I / j a z d , .  pod Nr 2624, wprost nowych łafienek n Zdano wir™ * L °g“ ull-c 
nad bramą, nie uszczuplając w niczem składu mego drzewa opałowego w klocach biz m°J!f 
lat przeszło 20 znujd .je się na placu między T a m k i?  Solcem nad w fsła  nhnb ' ° ,7  •
mojego w domu W. Bruck Nr. -2970/1, szósty dom od rogu fS r ir iL n J s J fe , m'e3zkan,a

1 W k  t OfostiiJiiiiki przyjm ują się:
- i S 7 r .v ^ s ; dK’s c . t e r !o' , “  p ,“  L“ i ' po1 *"•ioes * d°“

ow iQ zow sk^t0rZe Loterji p Ad0lfa Lan(b  P°d N r- 606 PrzY “ He Bielańskiej i Dani-,

1 I '  lu N n ,P' i L,pkau.a PrzJ  ul‘oy Miodowej wprost Sądu Apelacyjnego.
, . 4 W S kładze  Galanteryjnym i wyrobów Tabacznych p. W ernjtza w domu nrzecho dnim Roslera na Krakowskiem-Przedmieściu przecno-

delachaW P Z *lewskieg0 Nr-’1371 Prz* ul%  Marszałkowskiej w domu Gun-
6. W Cukierni p. F iltzera przy Ogrodzie Krasińskim na Nalewkach

Ceny są następujące:
1. Za sążeń drzewa sosnowego Rsr.

N. D. 7893. Do dzisiejszego Dumeru Dzien­
nika Warszawskiego, dołącza się I*LAA 
do 112-ej Loterji Klasycznej Królestwa Pol­
skiego.

9 kop. 50. 
11 
11 
12
3
2 kop. 40.

W Drnkami Rządowej, Okręgu Nankowego Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury'

(Dalszy cqg Obwieszczeń w Dodatku.)

2. Za sążeń drzewa olszowego
3. Za sążep drzewa dębowego
4. Za sążeń drzewa brzozowego . 
a ? a !4 s^ n‘4 drzewa olszowego rąbanego <,
b. Za / , sążnia drzewa sosnowego rąbanego z dostawą . . ,, z *op.
Kup“J!i (:y kl ka w'«cej sążni kubieznych, może na żądanie mieć je  sobie ułożone w 

domu pod miarą kosztem tegoż składu. "
z 8’^ Iak do?4d tak i nadal godnie odpowiedzieć zaufaniu Szaaownei Public*

t afiłem W C'4SU dwudziestopięcio letn ego zawodu mojego kup eckiego zyskać sobie po-
ra 6m‘ H * 1—14860 ’

__________________ D O D ATEK.



Dodatek do Nru 263 , Dziennika Warszawskiego 2639 ,  Czwartku, dnia 28 Listopada (10 Grudnia) 1868 r.

O B W I E S Z C Z E N I A  S A D O W E  i  A D M I N I S T R A C Y J N E .

L I C Y T A C J E  

l  SPRZEDAŻE PURLICZNE.

N.  D.  7828. Z a rzą d  Finansowy w Królestwie I 
Polski m *

Podaje do powszechnej wiadomości, iż w = 
dniu 19(31) Grudnia r b odbywać się bę- j 
dzie w sali p ^ iedzeń  Zarządu Finansowego ś 
głośna in plus licytacja na sprzedaż domów [ 
w m oście W arszawie, ą mianowiCr

pcd Nr. 80 na ul cy S-to Jańskiej ooczyna- ? 
ją c  od sumy rsr. 15,381, wyraźnie rubli sre- | 
breni piętnaście tysięcy trzysta ośm dziesiąt § 
jeden;

pod Nr. 122 na Piekarskiej ulicy od sumy • 
rsr. 4.325 wyraźnie rubli srebrem cztery ty- j 
siące trzysta dwadzieścia pięć; |

pod Nr. 130 na tejże ulicy sumy rsr 4,1525, ! 
wyraźnie rubli srebrem cztery tysiące sześć- j 
set dwadzieścia pięć;

pod Nr. 156 na Gołębiej ulicy, od sumy rs. 
6,015, wyraźnie rubli srebrem sześć tysięcy  
piętnaście, i

domu pod Nr 1741 na rogu ulic Książęcej 
i wiejskiej od sumy rsr. 24,758 wyraźnie ru­
bli srebrem dwadzieścia cztery tys ące siedm- 
set pięćdziesiąt ośm, a niemniej na sprzedaż 
gruntów w m ieście Dobrzyniu przeszłych na 
rzecz Skarbu od miejscowego klasztoru ks. 
Franciszkanów, poczynając licytację od su­
my rsr. 7,i 00, wyraźnie rubli srebrem siedm  
tysięcy pięćset.

B liższe warunki sprzedaży wyż wzmianko­
wanych nieruchomości, przejrzane być mogą 
każdodziennie opróc' dni świątecznych w 
biórze Zarządu Finansowego, o stanie zaś 
tych nieruchomości przekonać się można na 
miejscu.

Warszawa d 15 (27) Listopada 1S6S r.
Zarządzający W ydziałem, . . . .

Naczelnik Sekcji, . . . .

■*1 N. D. 7730. PapmancKoe ryO epttcK ae  
i/ptW Aetłie.

Chmb o S i p i m u c t c i i ,  h t o  9  12 1 ) Ą e t t u ń p H  
c. r; n i  12 Haconr yip*, fiy4 yTB npon3Bo- 
4 KTICH bb BapuiaacKoM Ł 1'yóepiHKOMT. 
IlpaB^eHiii n« nocTaiiKy KaMeHBaro yMa 
4 ZH BapinaiicKofi C/TMcTnenHoii TK>! hMU, 
no^niteHCKaro apecTa npn MaiHcTpaiB r. 
Bapinai hl H A ab apecta 3a 4 0 /irH BB Bap- 
l n a B l ;  0 K 0 3 0  1 3 , 3 0 8  n y 4 o B B ,  u b  Teneniu o -  
4 Raio 104a, chhtbh < B I ( 1 3 )  fluaspa 1 8 6 9  
r no Tom® hhozo 1870 r. HsycThbia roprn  
c b  n o B H » e B i e M ł ,  K a K O B w e  n p e 4 U o  l o H i e H o  
HaqaTh CT> HhlHBUIHeH KOHTpaK-I ofl KT5HW

i»*b  OÓH38HW npe4 c.TaBHTh bb 0 «py»Hoe 
h,ih TySepHCKoe KaapaneHCTBO nadiaHhHhiH 
3»4on. B i cyMMB 75 pyó. copa3MT.piioii ‘/4 
HaCTW CJMMhl Ha3HaHeHHOH 4 /IB ToproBB.

Bo 4 -ib . ApeH4 aTop,Ł no noBo4 y no34Ha- 
ro ucTynaeaifl bb apeH4 y, He 6y4 e n ,  hmUtb 
npapa npocTHpaTh npeTeH-ain u  KaiHE.

Ilponia no4 poÓHMH ycHoBifl Ha apeH4 y 
nponMiianioHHaro 40104a bb H.irEHiH K y -  
mobb u lloóozeBHiye MoryTB óuTb nepe- 
CMOTpnnaeMbi hb OT4 B,leniu I'ocy4 apcTBeH- 
HbiiTj llwymecTii'b /lmó inucKaro Tyóepn- 
cKaro npaH^eHia uau  hb YnpaB.ieHiii Ha- 
4a-ibHHKa XoawcKaro y-B34a, e)Re4 Meuno CB 
9 u i co i i ,  yrpa 40  2 hucobb no n o iy 4 HH, 
3a ncKHOHeiiie.Mh npa34HH4>ibixB n Taóenb- 
HW n 4HPH.

r. yiioó/iHHT., 18 (30) Hon6ps 1868 r. 
A c e c o p B  0 T4 b/ieHiH, A .  I11\iH4 tb .  
/lBaoupoH3Bo4HTe ! h ,  B 4 0 4 a p c K i H .

N. D. 7835. Kb.tetftcoe l  ybepncK oe  
UpaHAenie.

Chmb o6bHB4HeTb, hto bb iinncyTCTuin ero 
18(30) /(eKaópa 1868 r. hmT.iotb ripnH3Ho- 
4 HThc« r.iacHbie uyó.iHMHhie roprn na oT4 a- 
qy bb apei)4 H0e C0 4 ep *  <Hio CB 20 Man (1 
I10: h) 1868, no 10 Tome «nic/io 1869 ro4 « 
®04bBapKa H ajoae cb npiiHHC enhbimm kb 
He,wy oópo4HMMH CTaTbMH pacno/ioweiiHaro 
BB CTO n H H U K O W b y-B34Ti TopTH Ha 3TOIB 
♦O/ibBapKT, Ha4Bytc4 (in plus) o tb  cywwbl 
509 pyó. 65 łc. yc/iosin  kb chmb TopraMB 
Moryń. óbiTh pascwarpuBaewM bb 0 r 4 ti/ie -  
Hin rocy4 apcrHeHHbiiB HwymecTBb cero 
n P a  BzeHi.4. /Ki-Haioutie yoacTuoBaib BBTop- 
ra ib , oÓH.iaHbi HBHTbca bt, na3Ha4eHHSih 
cpoKT, HWEcro ci, yaaKoHeHHMMH 3a.ioraMH, 
paBHflioułliwcrt '/< qacTH o3Ha4eHHoii cywMbi 
u Ha4 /iemau(UMH KBa/in*HKanioHiihi.\m cbh- 
4 'BTe-ibCTitaMH Ha npano apeH40BaniH Ka- 
aeiiHbiiT, [l.M-BHin. lipo qeMT. npncouoKy- 
U4HeTCH, 4-ro ec^H k i  TepraMB hbutch io -  
th  H 04110 a Hige h npo4 4 oaiHTh Bhiro4 Hyio 
4 /ifl Ka3Hi,i irBHy, Toprn óy4 yTB npniHaHbi 
cocTOBuuiHiMHCH h 3a chmb HHKaKiu npe- 
440*eHiH co cHopoHhi KOHKypeHTOBT, Heóy- 
4 yT*b npMHHTbl.

T. K-B 'bitbi, 18 Hofiope 1868 ro4 a.
B tpH i: ^(li/ion[)oH3B04iiTe.ih,

P y  iKoiicbiń.

nocToHHiiaro WHTeibCTBa woeroM b c t o  

BB N N .
r i u c a 4  b  B B  N S .  4 H H  .  . w i t a  . „ .  1 8 6 8  1 

( h m h  u  ® a i H H , i i H ) .
P. Pa4 0 MT , 9 (21) IłoHÓpH 1868 104a. 

________________ C o b B t h h k t . . K p a c y c K i i i .

N .  D.

lO'/e K o n .  c e p .  a a  04HHB n y / . b .
y K e n a r o u t i e  n p M H H T b  n a  c e Ó H  n o c T a B b y  

o ó H 3 a n b i  n p e 4 C i a » / i H T b  b b  I 'y B e p n c K O M B  
I l p a B / i e H i H  r i p n  T o p r a x B  b b  3 a - i o r B  w o n e -  
T O K ) ,  K p e . H l T H h i w n  Ó H H e  r a M H ,  H / i n  l ' o c y 4 a p -  
C T B e o H b i w H  K p e 4 H T H b i w n  ó y M a r a M H  n p i i H i i M a -  
e M M W H  b b  3 a 4 o r n  n p n  K a 3 e H H h i x b  n e . i p f l -  
4 a i B ,  c H M i i  n o c a - B . i H H M H  C 4 H T a n  n o  K y p c y  
300 p .  c . ,  p a n n o  n p e 4 C T a B H 3 b  r n , i b 4 e H c K o e
C E H 4 ' B T e / ! b C T B O  r H 4 h 4 i n ,  H 4 H  4 e K - i a p a L ( i i o ,  

4 T O  b b  C T y u a B  o p n H H T l i t  n o 4 p H 4 a ,  o ó f l s b i -  
B a e T c n  c b  1  ( 1 3 )  f l H B a p H  1 8 6 9  r .  n p i o ó p i s T b
r H , i b 4 e f t c K o e  c u l t u r e , i h C T B o ,  b b  o S e s n e -  
u e H i e  H i e  K a z o n a r o  o 6 H 3 a x e , i b C T B a  n p e 4 c r » -  
B , i ( i e T B  c e e p i B  3 a 4 o r a  H a , i H 4 H b i H  4 e n b i n  6 5  
p .  c .  1 1 0 4 - l e j K a m iH  KO B3HCCy B B  K a 3 H y  3 a  
C B H A B T e a b c T B O  2 - H  T H J ib 4 !H .

y c , ! 0 i ' i H  nocTaB KH  o y 4 y T B  n p e 4 B H B 4 H e -  
» i b l  H i C / i a l o U t H W B  e a i e 4 n e i i n o ,  a a  H C K 4 1 0  l e -  
H i e w B  n p a 3 4 H H 4 B b i x B  h T a 6 e / i b B b i x B  4 H e S  
b b  n p H c y T C T u e H H o e  B p e .M H  b b  n p i e M H o w B  
a a a T i  r y S e p n c K a r o  l l p a B / i e n i H .

I’. B e p u ia a a ,  18 HoH opu 1868 104a .
B n i t e - r y G e p H a r o p B ,  A ^ i m o b b .

C011BTHHKB, H y z a / i b c K i n .
C T a p u i i n  A ’k H o n p o H S B O j H T e a b ,

f l l l O B C K i f i .

N .  D .  7836. A W t . i m i c K o e  r y O e p i i c n u e  
I l p a o A e H i e .

C h m B  0ÓBHB4fleTB Ba BCeoćmee CBt>4 -E- 
Hie , mto Ha ocHoBaHin wypHa.ibHaro aucTa-
HóBieHia npecyTCTuin o tb  12 (24) HoHopn 
1868 r. cTaT. 2871, 16 (28) inecna4 itaTaro 
(4 Ba4 UaTB uoCMaro) ĄeKnópH cero 104a BB 
12 46COBB yTpa, 6y4 yrB npoH3Bo4HTbCH bb 
ynpaB4eHin Haia.ibHHKa XoawcKaro i ’’B34a 
ayKitioHHbie ToprH (in plus) na apeH4 y Ha 
0 4 HHB T04B, TO ecrb o tb  20 MaH (1 Iiohh) 
1868 r. no Tazoe we hhc4o 1869 r. nponH- 
naitiomiaro 4 0 x04a Ha KpecTbHHcKHiB 3ew- 
4HIB BB HMBHiH KyMOBB H IloÓO/TOBIlne.

P/iaBHTiHUiifl yC/i0BiH na oaeaseHHyio a- 
peH4 y cyTb c i^yiouyiH:

B o  1-iB. Ci5a3«BHb!H HponnHapioHHbiu 4 0 - 
X0 4 B oT4aeTCH bb apeH4Hoe B4a4BHie Ha 0-  
flHHB 104b, TO eCTb CB 20 Mae (1 Ikihh) 
1868 r. no TaKoe me hhcho 1869 r. co bc-smh 
VłOX04»MH p a n H O  IjpaBSMM, KaKiH  HMBeTB no 
»Howy Ka3Ba RapcTBa.

B o  2-xb. Tuprii npoii3B0 4 HiBcn óy4 yTi, 
M3ycTHo, Ha4HHaa o tb  cyuwhi 300 py64eń bb 
ro4B.

B o  3-ib . H(e4aK)U(ie ynscTBOBSTB bb Top-

7 4 7 4 .  P a ^ o M C K o e  1 y ó e p n c K o e  
• H p a n .iev if.

H a  rioCTporiKy 8  u e p c T B  1 4 2  c a m .  u i o c c e n -  
; h o h  4 o p o i n  o t b  r.  K o 3e i iH itbi 4 0  4 e p .  A y -  
l rycTOBa n  4 i i y x b  KaiweHHWXB m o c t o b b  n o  
\ r o i i m e  4 0 P 0 I-B b b  K o s c h u u k o m b  y B 3 4 B ,  
j n poH 3B04H Tb C H  Ó y . iy T B  BB P a40M C K tM B
; l 'y 6 e p n c K 0 MB I lp a n / ie H iH  17 (29) A e s a ó p H  
) c .  r. b b  12  4 a c o B B  y r p a ,  uyó. iM 4Hbie  T op rH  
5 ( in  m i n u s )  n o c p e 4 CTHoMB 3a n e4 a T a H H h ix B
i o 6 B HB>enii )  o t b  c m b t h o H  cyw w bl  3 6 , 2 0 9  p .
. 9 7  k o -  . c b  r / i a c u o i o  110 p a . in e n a T a n i i i  c h x b  
i ofrbHtMBHift Mem4 y  coHCKare^HMii  U 0 4a B -  
j U JH MH  OHblH  O e p e T O p m K O H ) .
5 /K e  i a i o m i e  T o p r o i t a T b c a  oÓH.ianbi n p r i . ia -  
f r a n  k b  n o 4 «naeMbiMB oÓBHBHeHiHlfib c o -  
| iv iacH o B b i c o u a i i u i a r o  i'Kaaa o t b  2 3  M an ce -  
I r o  1 0 4 a CBH4 ’Bre,ibi'T.B0  u p H H a 4 , i e m n o c T i i  
' Hx h  KB K y u e u e c K o H  1-h  r H 4 b 4 i n ,  a p a u n o  

p o c n u c K H  x a s n a q e H C T B B  b b  t o m b ,  h t o  cm-  
MH noCCb40HV1H npHHHTbl BpeMBHHble 3 a -  
c o r n  p s i iH H io u ł iecH  ' / I0  u a c r i i  n o 4 p H 4 H o S  
cywMbi, b b  iiazKHHbixB 4 e H i r a x B  h . i h  b b  
u p o i jeH T H b ix B  ó y i i a r a i B  n p i iH H w a e w b ixB  u b  
3 a 4 o i  H K a 3 H a 4 e H c r u a M H  Ha ocHOBaHiH c y -
ut» C T B y io u tH iB  u o cT aH oB / ieH ii ) .

r i o 4 p o Ó H h l H  y C 4 0 H iH  T o p r o B B  H CMBTa,  
M o r y T B  ó b iT b  n e p e c M O T p H B a e M w  e m e 4 n e B H o  
HCK 4H)4aH  n p a 3 4 H H 4 H H X B  4 H e H  BB a 4 M Pl-  
H H C T p e i  H B H e w B  0 T 4 T 5 4 e H i n  1’y ó e p i i C K a r o  
I lpaB/ieHiH.

r i o 4 aB aea ib ia  o ó b H B ie H iH  4 0 /iainbl óbrrh  
c o c T a B 4 eH b i  n o  n p i M a r a e w o n  y c e r o  o^p.w B  
u  n u c a i i b i  na r e p ó o B o h  6 yMarl> 3 0 - K o n B c 4 -  
Haro 4 0 CT0 HHCTBa. OÓBHByieHin s t h  ó y 4 yTB  
n pH H H w aew bi 1 yf iepucK HMB I lpaB/ieHie M B  
BK4K>4JlTe4bH0 J\0 12  H acoB B  y T p a  TOTO 4HH 
KOTOpblii H 3 3 H a 4 e H B  4/1H T o p r o n B ,  n o 4 8 H -  
HhiH m e HoC/iB S T o r o  c p o K a  npHHHTbl He 
6y4 jT B .

Ha 3ane4aranH 0M B  KoHBepTB Kpow-B a -  
4 p e c a  4 o .im u o  óbirb HanncaH o:

„OÓBHB-ienie na n o 4 p fl4 B  n o c r p o M K H  8 
B epcT B  142 cam . u i o c c e ń H o H  4 op orH  bb K o-  
3eHHL(KOWB y - B 3 4 B  “

4>opwa oóBHB4eniH.

B c4B 4cT B ie  nyó.iH K ai(in  P a40»icK aro  Ty-
6 epHCKaro 11j>aii i e n i h  o t b ................................c .  r.
3a N .................. CHMB o6 b HB4HK), 4 T 0  BÓHSyHICb
B3HTb H04PH4B HOCTpOHKH 8 BepcTB 142 
cam . inoccehiioH 4oporu o tb  r. Ko3eHHitbi 
4 0  4 ep. AyrycTOBa 3a cyM.wy (ii.iBcb noK a- 
3aTb cywMy ignopawn h nponHCbio 3a k o to -  
pyio menaeTB bshtb n o4 PH4 b) cb  c o 64io4 e- 
HieMB BCtXb ToprobbiiB yc^oBiii Ha3ua4eH- 
HblXB 44H HacTOHUtaro H0 4 PH4 8 .

B b  y 4 o c T B tp eH le  m e, h t o  m r o i o  BHeceHB 
BpeMeHHblfl 3 8 4 0 1 - B  B B  KSHHHeCTBB 3 , 6 2 1  p .  
n P e 4 c r a B 4 H i o  KBHTaHigiio K aa u a H ehcT B a  N n !

r y z a  p o

N. D. 7864: Zarząd Zachodniego Ok ęgu 
Pocztowego.

| Podaje do wiadomości, iż w dniu 18 (30) 
I Grudnia 1868 r. o godzinie 12 w południe, 
j odbędzie się w sali posiedzeń tegoż Zarządu 
| w Gmachu Pocztowym w W arszawie na pla- 
I cu Wareckim pod Nr. 1337, licytacja in mi- 
j nus przez opieczętowane deklaracje, na o- 
] czyszczanie, reperację i utrzymanie w po- 
i rządku, jako też na nakręcanie i regulowa 
j nie zegarów i zegarków pocztowych rządo- 
I wych, w przeciągu roku jednego i dni dwu- 
! nastu, a mianowicie od dnia 20 Grudnia (l 
j Stycznia 1868/9 roku do 1 (13) Stycznia 
[ 1870 r.
j Do licytacji na powyższe roboty, przypu- 
j szczeni będą majstrowie posiadający zakła­

dy zegarmistrzowskie, którzy dla przekona- 
; nia o tem, złożyć winni przy licytacji odpo- 
i wiednie dowody.
| Warunki szczegółowe licytacyjne, jak ró­

wnież wzór do deklaracji złożyć się mają­
cej do licytacji, przejrzane być mogą codzien­
nie, wyjąwszy świąt, w biórze Zarządu Z a­
chodniego Okręgu Pocztowego na placu Wa­
reckim u Naczelnika Kancelarji w godzinach 
od 10 z rana do 2 z południa.
Warszawą d 25 Listop. (7 Grudnia) 1868 r. 

z upoważnienia Naczelnika Okręgu,
I-szy Radca Zarządu Okręgu Pocztowego, 

Grzecznarowski. 
za Naczelnika Oddziału, Bogucki.

N. D. 7601. Sąd  Pokoju w Kowalu. 
Podaje do wiadomości publicznej, iż w dniu 

9 (21) Grudnia r. b. o godzinie 10-ej z rada, 
odbędzie się w miejscu posiedzeń Sądu w mie­
ście Kowalu, licytacja in minus od cen za 
prai tium fisci ustanowionych przez opieczęto­
wane deklaracje .la dostawę w ciągu roku 
1869 to jest od dnia 31 Grudnia (12 Stycznia) 
1868/9, do takiegoż dnia 1869/10, na potrze­
by Sądu Pokoju następujących przedmiotów 
przypuszczalnie obliczonych, a mianowicie:

1. Drzewa twardego olszowego opałowego 
sążni kubicznych sześć. Cena jednego sąga 
ustanawia się za praetium fisci rub, sreb. 7 
kop. 75.

2. Papieru białego raportowego ryz trzy, 
za cenę po rs. 3.

3. Papieru konceptowego ryz 12, 
rs. 1 kop. 50.

4. Papieru zwyczajnego aktowego ryzę je- 
dnę, za rs. 1 k. 80.

5. Świec stearynowych funtów 24, fant po 
kop. 35.

6 . Świec łojowy, h funtów 12, po kop. 18.
7. Piór zwyczajnych kop 4, po kop. 15.
8 . Atramentu garncy 4, po kop. 90.
9. Laku funtów 4, po kop. 50.
10. Nici funtów 4, po kop. 75.
11. Ołówków tuzin za kop. 72
12. Igieł dva tuziny, po kop. 6.
13. Opłatków kop. 6, po kop. 45.
14. Tuszu fó l funta kop. 5".
15. Za wydrukowanie trze h ryz papieru 

blankie-ów na korespondencje z intytulacją 
Sądu Pokoju podług szeinatu ryza 1, po rs. 1 
kop. 50 bez papieru.

16. Dwanaście furmanek parokonnych z 
Kowala do miasta Włocławka za rs. 10 kop. 
20, czyli jedna po rs. 1 kop. 35

17. Zapałek salonowych okrągłych pude­
łek  24 kop. 36.

18. Płótna pakowego łokci 8, po kop. 15 lo- 
kis ć.

Ilość vadium na dotrzymanie licytacji ozna­
cza się rs. 12, które wniesione być ma w go- 
towiźnie albo też papierath publicznych na' 
kaucje według obowiązujących przepisów przyj­
mowanych do Kasy Powiatu Włocławskie­
go i kw.t Kasy do deklaracji dołączonym 
być ma.

Deklaracje składane być mają do d. 9 (21) 
Grudnia r. b. do godziny 10-ej rano w Sądzie 
Pokoju na ręce Podsędka, później złożone, 
przyjętemi nie będą.

Warunki dostawy złożone są w Sądzie 
Pokoju i w każdym czasie przejrzane być 
mogą.

Iiowa! d. 28 Paźdz. (10 Listop.) 1868 r. 
Jasieński, Podsędek.

Wzór do deklaracji.
W skutku ogłoszenia z dnia 28 Październi­

ka (10 Listopada) r. h. Nr. 148, podaję n i­
niejszą deklaracją, iż obowiązuję się podjąć 
dostawy dla Sądu Pokoju w Kowalu w ciągu 
roku 1869 (tu podejmujący się dostawy w y r a z i  
ceny przedmiotów literami w rublach i kopiej­
kach) poddając się wszelkim zobowiązaniom 
i zastrzeżeniom w warunkach licytacyjnych 
objętym. Zaświadczenie Kasy Powiatowej na 
złożone radium rs. 12 dołączam, takowe w ra­
zie nieutrxymania się sam odbiorę. Stałe moje 
zamieszkanie jest w N. N.

Pisałem dnia miesiąca rokn.
(podpisać imie i nazwisko).

N. D. 7812. CocHOBHHtcaH Thmowhh chwb. 
4 1 5 / i a e I B  H 3 B - B C T H W M B ,  410 9  ( 2 1 )  4 e K a -  

b p H  H  C l l 5 4 y K > m H I B  H H c e Z B  1868 T 04a ,  
bb 3 4 a H i H X B  e n  ( H a  C r a i H j i n  ) K e iBihoh y i o -  
p o i H  C o c H O B H L j e ) ,  u p  > 4 a B a T b C H  ó y 4 V r-i, 
a y K i p o H a ,  p a u n i j e  K o B O H c K O B a i i H b i e  T c i a a n u  
n o  O I V E H K - 6  H a  1,500 p y ó .  c e o e ó p o M T .  I  
H M e H H o :  I I 0 4 0 T H 0 ,  O y M a  K H M H  I) m e p c T H H M r t  
hs T E / H H ,  I B 0 . . 4 H  h p i 3 H s , e  4 P y r i e  r o B a p w .

Komora Ceuia Sosnowice i iniejszem ob eie
szcza, że w d, iaoh 9 (21) i następnych mca 
Grudn a 1868 roku, w gmachu jej erac.-i 
diogi Żelaznej Sosnowice), przedi.wami beda 
przez pubiiczoą licytację, różne konfisko- 
wrne towary, w ogóle n? rs. 1,509 oszacowa- 
lit, a mianowcie: płótno, wyroby bcwcłnit.ne 
wełn.ane, gwoździe i różne inne towa.y.

1. C e c u o B m ą e ,  H  . f l f i j . H  21 4 hh 1868 r  
J n p a ł - H H i o m i H  TawcjKHem,

C a n e  i b o h k ó b t .

N .  D .  7503. B enĄ U jtw oe  
in p a e A e n ie .

0 Ó B H B 4 f l e r B ,  h t o  H a  O c H O B a H i H  n p e 4 r i H -  
C8H1H HerpoKOBCKaro ryó ep H cea ro  UpaB^e- 
H I H  O T B  4  ( 1 6 )  H  i H o p n  c .  r .  3 a  N .  7 4 4 5  ,1T.

n p a c y r o T a i H  E e t M H H C K a r o  Y l ^ H i r o  y „ p a -
B4eHiH 9 ( 2 1 )  4 e K a o P H c .  r. b b  12 h s c o b b  

f i y p y i - B  n p o H 3 B 0 4  h t b c h  r o p r u  „ l y c r -  
a OT4-I1V BB apeHJHOe

4HH,
HO, l i d

nporiHH BB a p e H 4 H 0 e  c o 4 e p . T t c H i e  
.1(1 u ii u n hi x B 4 0 1 0 4 0 BB Ha K p ecrh -  

HHCKHXB 3eM/IHIB, BB ipB/IOMB Iipejtt4 e Ka- 
aeHHOMB KhlHB MaiopJTUOMB 11 vi’BHill Cy/IH- 
kobb, Ha B p e n a  cb 20 Muh (1 I io h h )  1868 r  
no raKoe * e  hhcho 1871 cb yMeHhiueH-’ 
hoh Ha nO/iouHHy 104 0 B0H cyMHhi r. e. cb  
c e M iic o T B  ce .w n 4ecH T ii  B och t in pyo4eH ,

(7 18 p. 36 >/4T P H 4 H U T H  U i e c T H  H */« K o l .
K o n .) .

Ż K e z i a i O L n i e  y n a cT B o u a T h  b b  T o p r a i B  oóh - 
3anw H B I l T b C H  B B  CpoKB H M B C T B  B h l U J e O -  

3 H a 4 6 H H 0 M B  ,  n p e 4 C T 3 B I 1 B B  4 0 K J ’ W e H T B  H a  

B H e C e i i H b l H  3 8 4 0 T B  B B  K O  I H H e c T B B  194 D v ó  
60 K o l i .  ‘

I I o 4 p o Ó H b l H  y c . i o u i H  < Ó B  a p e H 4 B  n e H u e -  
H O B a H H h l X B  l i p o H H H a i j i o H H M X B  40 X ' 4 0 B B ,  
w o r y  T b  ó i . i r h  p a 3 C M o  I p i i i a e M i . i  m ,  Y b .) i u o m b  
Y n p a u i g H i H .

U p i ł  s r o . M Ł  n p H c  .uoKyi i . i H e r c H ,  h t o  a p e H -  
4 a T o p b ,  . t a  n o 3 4 n o e  B a B 4 e H i e  e r o  b b  a p e H -  

4 y ,  H H K a K c f ,  k b  K a i H B  n p e r e . j j i H  n n o c r a -  
p a T h  H e  M o a i e T B  a ht-< b  lap-B i e n B  Maio- 
p a T H a r o  H M h t i i H  Cy i h k o b b ,  H M B e r l s  u  
4 e T Ł  H M -B / iB  n p a B o  n p o H 3 a o 4 H T h  n p o 4 a s t V  
H M r e H  111 4 B 0 p C K B X B  3 6 V M H X B

r. I>eH4 H 
Hana

y-

7 (19) Honópa 186S ro4 a.
I h H H K B  y - E 3 4 a ,  (  1 _

N. D. 7502. HuuaAbHUKb B to^abc/taco  
i __ J'Ó3 j a.
! Cooóu(aeTCH uo iiceoó iitee  crU d bH ie h t o  n a  
' ociionaH iii I ip e4n n can ifl CB44ei(Kai o I yóepn- 

C K a r o  H p a B 4 6 H i H  o r B A n r y c T a  10 4 , a o r 
; 33 N. 5 5 6 9 , ÓypyTB MpoH3li04l1ThCH uo B IO- 
; 4 C B C K 0 M B  Y B 3 4 H O T B  Y u p a B / i e H i n  >0  / l e K a -  

6 p n  c .  r.  BB  1 2  nac. y T p a  m p r i i  b b  III  c p o a B  
I ( i n  m i n u s y  n o c p e 4 C T B O M B  3 a n e 4 a T a i i H h H B  
, c Ó B f l B . i e n i H i i a  0 T 4 a 4 y  c b  n o 4 p H4 a H o c T p o H -  

K H  M HC HW X Tj  p f l . T O B T i  M C K O T O D O H ‘IH .

T o p i  H HaHHy r c H  o t b  cyM.vihi 1,546 p y ó . i e i ł  
: 9 5  /2 k „  1 e .  972 p  1 K .  n p e 4 H a : t H a 4 e H H b I H  

l " ’’ C.M'liT 'B Ha HOCTpoHKy C K o r o ó o f i i i H  h 5 7 1  p .  
s J 4 ‘/ j  K .  I i a  B O C T p o H x y  M H C H h l X B  P H 4 0 I J B .  . ' j a .
I t T . m b  f l t e / i a H ) U ( i a  n p r i H H T h  y n a c i i e  b b  T o p -  

I r a x , t  o S i m a u b i  n P H  i o * H T b  k b  c b o h .m b  o 6 b h -  
B . ł e n i f l M B  Ka.3H-= He HCKy i o  k b h t c h h i i o  H a  b h c  
ceHHbifl B B  s a . i o T B  4 e iib i t i  154 p .  6 9 ' / 2 k .  O ó b -  

H t i / j e i l i e  4oH)KHo 6b lrb  nB caiio  HeTKo h 5e3B
B C H K I I X B  O U I H Ó O K B  H I I O 4 4 H C T O K B  U o  M D H -  

ż i a r a e M O M  y  c e r o  « . o p » i B ,  n p e p c r a B . i e H H o e  * e  
n e  c i s o e B p e M e H H o  i m h  r a e  c b  o i o r v n ; i e H i e w Ł  
o t b  copMbi He 6y4erB upmi JTo.

n o 4 poÓHb!H yCHOBiH KB TopraMB MOrVTB. 
6biTb eJKe4HeBH0 3a HCKpiOHenieMB rafie i b -  
HblXB H np334HH4HWXB 4HeH ptCMaTpHBae- 
Mbi iF.eaaiou(H,Mii UB B i o p a n c K c i b  YB34- 
i i o m b  YupaB,l e n i a .

Ś b o p M a  o f i B H B . T e H i n .
B c / i T > 4 C T B i e  c f i B n i i / i e i i i H  B . i o 4 3 B C K a r o  

y ,E34iiaro YnpaiMeniH o t b  . . . 1868 r. 3* 
N. 4 a i o  p o c n H C K y  b b  t o m b ,  h t o  o 6 a 3 y i o c b  
n p H H H T b  H a  c e Ó H  n o C T p O H K y  M H C H b l l B  p t j .  
4 0 B B  H  C K O T O O O H H H  B B  n p 0 4 0 / l J K e H i n  3 - i ł  
M T 5 C H l ( e B B  C 4 H T 3 H  O T B  y T B f p * 4 e H i H T q  

r o B a r o  H H c r a  3 a  c y M M y  N. p y g .  J(. k . ) ,  n p o -  
U H C i l O  H H H S - p a M H ,  I i p H H H M a H  H a  COOH B C t  

y c d O B i H  n p e 4 B H i M e i i H H H  m h - E  4 0  o t k p m t i h
T o p r o B B ,  K O T O p b l H  H H O H H / 1 B  U  OH bl .M B H 0 4 -  

M H H H W C h ,  K a C O B y i O  K l t H T a H l j i K )  H a  B H e C e H -  
Hbii-I m h o k )  a a / i o r B  154  p .  6 9 y i 2 k .  n p H / i a r a j o -  
r i p n  c e M B ,  c b  t E m b  h t o  b b  C / i y H a E  e c . i H  T o p ­
r H  H e o c T a H y T C H  3 a  m h o k > ,  c a M B  / I h h h o  n o a y -  
n y  T a K o B y i o  o f i p a T H o ,  b b  c z y n a E  n p H c . r a H i d  
O Ó B H B / l e H i H  n o  n o H T E  O Ó B H C H H T b  O T O O / i a T b  
A U  4 ® H h r n  o f i p a T H o  c o H C K a T e - u o ,  H a  h t o  
4 o z i ) K H a  f i b i T b  h m b  n p H H O J K e B a  H  y n - i a T a  H a  
n o H r o B b i H  n o u i / i H H i j ,  h a u  a a . T e p m a T b  4 0  n o -  
A y n e H i a  T a k o b o i i  h h h h o  c o H C K a T e a e M B .  n 0 .  
C T O H H H o e  * H T e a b C T B o  M o e  b b  NN., n H e a H o  
B B  N N .  M B c H i ą a ,  H i i c a a ,  r o 4 a ,  n o 4 n H c a T B ,  
C o f i c T B e H H O p y H H O  H M H  H  ® a M H / l i l O .

r. Bao4 aBa, H o H ń p a  6 4 HH 1868 r  
H a n a / i b H H S B  y ® 3 4 a ,  ( ..................... ) . ‘



Z  > s \ j

N . D .  7 6 5 9 .  ynpaa.ieHie Raua.ibHUKa 
AemuifKato i b j j a .

O r t  y le n in u K a r o  y -B 3 4 H a ro  y n p a B 4 e m H  
t ó t H B / iH e ie n ,  h t o  10 .2 2 ) / (e K a ó p H  c e ro  r o ­
A a  e t  11 M a c o u t y ip a ,  n t  i ip iic y T C T B in  c e ­
r o  y n p j i i / t e H i i i  ó y jy rh  n p o i iT B O A in b c H  H 3y- 
c T H h ie  T o p rn  Ha o r g a n y  B t  n o 4 p a j t  n p o -  
4 io B O /H ,c in ia  a p e c T a m o B t  H e H H im K o u  y r o -  

4 0 B H 0 H  T io p i.v i , i  e t  1 f I  a Ha p b 1 8 6 9  n o  1 H u -  
u a p ii  1 8 7 0  r o 4 =» o r t  8 ' / 2 K o n .  aa  4  le B B y io  
n p e c T a in c K y io  n o p ig i io  iu  m ii iu s .

iK e .ra io in ie  y n a c T B O B a T t, m o i j t t ,  p a .ie v ta  
T p n e a u ,  yo n in iiH  o t  y t 3 4 H o .v i t  y n p a a n e H iH  
ease4 HeBHu B t  n p n c y T O T B e a n b ie  sacb i n  4 0 ,1- 
łK iib i n p e 4 c ra B H T b  B t  3 a , io r t  5 0 0  p y ó .

F . - lo H H H ig a , Iło H Ó p a  15 4 hh 1 86 8  r .
H a n a . ib H i iK t  J'-E3A a , M a io p t ,  

  ( )•

N. D .  7 4 7 2 . Ihwa.ibHUKb Cuxaveecnato 
^ 3 ja .

1 'a K t K a K t  c p o K t  a p e H 4 bi ó o n n H H H a ro  
4 0 x 0 4 a c t  31  / (e K a ó p n  T e K y m a ro  1 0 4 a n e -  
T e K a e i t ,  c r iM t  oó tH B/ifleTca, h to  B t Goxa- 
H eB eK 0 . M t y t 3 4 no.v1t  y n p a u . ie i i in  2 / ( e K « -  
ó p a  b t.  1 2  H a c o a t  y r p a ,  6 y 4 y T h  u p o iu b o - , 
4HThcn r/iacBbre T o p rn  Ha o-ę jany B t  ro 4 n -  j 
HHyio a p e H 4 y  c t  1 H  ia a p a  1 8 5 9  ro 4 a  n o  Ta- j 
K osce * e  hhc .io  18 7 0  r .  b i o t o  4 0 x 0 4 a , Ha- ’ 
H in aa c t  cyMMbi u b iir t  BM py'iaeM oii o t i  a- ] 
to h  e p e n 4 bi 508 p c. u t  r o 4 t  in  plus.

H e lg a  w ezasoug ie y n rc T B O B a T b  B t  T o p -  , 
r a i t  c ó a 3 aH bi n p e A C T a s H T t c B n 4 -6 T e.11,
CTBO M tC T H O fl B30CTM o COCTOHIiiH C t  n p n -  i 
■BojKeHieMt k i .  o iio .w y K i w r a H i i i a  0411011  m %  j 
K a 3eH H o ń  n a w  ro p o g c K o ii  K a cw  e t  n p ie M t  i 
o r t  n e ro  3 a 4 o ra  B t  p a 3 .v i tp t  1 10 H acTH  ? 
cyM M bi o n p e 4 t . i e H H 0 H K t  T o p r a M t  t .  e . 5 1  
p .  c . n  'A p o fitib ia  T o p ro B u a  y c n o B ia , m o -  
i  j t ł  6 hiTh p a.TcM arpH B aeM bi m e ia io u g H M H  
e * e 4 i ie B iio  3a i!e K 4 io H e H ie M b  n p a 3 4 H H H -  
H w i t  u T a o e /ii H b ix  b 4 n e ń  B t  C o ia n e a c K O M t  
5 t 3 4 H 0 M t  y n p « B .ie H in .

1'. C o x a n e B t,  8  H o a ó p a  1 8 6 8  r o 4 a.
K a n H T a a t ,  ( ..................) .

N -  D .  7 - I r .  A ioO auhck iu  1 o p a jo e o i. 
Matucmpamb.

H a o c i io u a H iH  p a s p t u ie H ia  v lio Ó 4 H H C K ai'o  
I y G e p n c K a r o  I lp a B / . tH ia  o r t  2  ( 1 4 ;  c e r o  O k -  
TH Ó pa aa N . 6 3 5 3 , . l l 0 i>4 i i i ! C K in  l  o p o 4 0 B o ń  
M a r n r T p a T t  o ó r H B . ia e T t  b o  B ce o ó iig e e  c a t -  
4 t H i e ,  h t o  1 9  ( 3 1 ) / fe K a ó p a  c. r .  c t  3  u 4 0  
5  n a c o n t  n o  n o n y 4 n n  B t  334-6  n p i jc y r c T B ia  
M a r i i c r p a r a  ó y A y T b  u p o i]3 B 0 4 H T T c a  b o  
H T o p o M t c p e K t  I ly Ó 4 HHHI>ie II  >Cpe4 CTB0 M t  
3 e n e H a H B i. ix t  3a a n /)e H iń  a y K ip o H B b ie  T o p r n ,  
n a  a p e u . ;n o e  c o A n p m a H ie  4 0 x 0 4 a  ro p o 4 C K o r i 
K sc t.1 , n o  00  p y  c t  y ó o a  c K O T  1 B t  r o p o 4 -  i 
C K u ń  c K o T o ó o n h t ,  110 Tapno>y Ha T p e m t T -  i 
n e e  Bpe.M ii 186 9 / 7 1 , H a H fiH a h  c t  10411HHOH 
cy.v iM hi 6 ,6 2 0  p y ó  5 0  k  B b im e  ( in  p lu s ) .

K a m 4 b i i i  n p e 4 CTaB4 HH)n4ia  3aS B 4 e n ie  n o  
o»op,Mt H n e *y K a 3 a H H O H , c 6 a 3 a n t  n o 4 o * H T 6  i 
l i t  o A H O M t H 3 t  K a3 ) a H e i lc T B t  u  r n  io p o 4 -  i 

C K o ń  Kac-B B t  3a n o r t  */|o  H a cT b  0 3 iia H e H - 
h o h  k >  T o p r a M t  c y v iM t i 11 n o a y H e a iiy io  s t  
T O M t K B H ia m g iio  n p n n o jH H T b  k i ,  3 a n o , je n iio ,  
i ió o  i ia n liH r .i.iB  t e r n ,  111 He 6 y 4 y T t  o p iu m -  

M aeM b i Ha T o p r a x t .
l l p n 3 H a n iii, !H  na r o p r a x t  a p e « 4 a T o p o M t ,  

n p H  3 a K 3 H ) 'ie i i i ( i  K O H T p a K ra ,  oÓH3a n b  110- 
J lO . I H I l I t  CBOH 3 a.lO  11  4 0  ‘/ s HaCTH H p e 4 , io -  
JKeH H oń HM3, c y M J ih i,  u ra K O B o n  3a . i o r t  
6 y 4 e r t  x p a n  h m  b u t  r o p o 4 C K o u  K a c t  4 0  
o k o h h ć in ih  a p e H 4 H » ro  c p o h a .

T o p ro B W H  K o i i4 H n iH  n e p e c M D T p e tiw  ó b ir b  
s i o r y T t  B t  y n p a a . ie H in  M a rn e  p a T a  n o  b c h -  
K o e  BpesiH  c y jK e o H h ix t  s a u n T in ,  3a h c k b h ) -  
■H eH iev it n p a 3 4 B H H H b u t  H T a G e n b H b ix t  4 n e n .

3 a R B .ie H if l 4 0 / ia iH h i ó u iT b  B p y n a e M b i,  i ia ii 
l ip n c b M a - M b i 4 0  o T K p b ir iB  T o p r o B t  l ip e 3 H -  
4 e H T y r o p o 4 a ,  na  p y c K O M t H3 b i K t ,  6 e 3 t  
l iC H K lU t  O lU H Ó O K t t l  n o 4 H H C T O K t,  H e rK O
« t  o6o3naHenieMt npon ntb io  KonUHecTBa
cy.M M W , n o  HHHie y K a 3a H H o ii a - o p M t :

‘t o p i i a  3aHB4 e H ifl.
B c 4 t 4 C i Bie o ó łh u  le n iu  -4 .o6/iH H C K a ro  T o - 

p o 4 0 B a r o  M a r i ic T p a T a ,  o T t  18  ( 3 0 )  H o n o p n
c .  I .  38 K . 9 5 8 6  3 aH » 3 B(0 ,  HTO *e 3 a H >  B lH T b  
l i t  a p e H 4 H o e  c o A e p w a i i ie  4010411, yl 10ó / i i iH -  

« k o h  r o p o 4 C K o ń  K a c c s i c t  c ó o p a  o T t  y ó o n  
C KOT3 B t  r ( 'P 0 4 C K o f l C K O T c ó o ilH t  1,0 T a p [ j .
■jiy, c p o K c M t  Ha r p l i  r o A a  1 8 6 9 /7 1  r . ,  aa r o -
4 iiH nyK >  c y w y r o ......................... npoiiHcbio (n ti-
c a r h  c jM M y  o y K i ia v in )  l I 0 4 HHHBHCb y e / io -  
B i f lM t  H3. io m e n i ib i . \ i t  B t  T o p r o B t i x t  Kbi,an- 
n ia x T ,  K a c o B y w  K e n r a n u i io  B t  n p H H H T ii i 
s a . io r a  n t  K o tH H e c T B t  605 p y ó .  n p u n a ia io  
c t  T t . v i t ,  h t o  B t  c . iy n a T , o T K 83 a o T t  T o p -  
l o n t  i io / io m e H i ib in  a a n o r t  c a s i t  n o / iy n y ,
1 H .1H Hle4 a l0 B b lC b U K il 4 0 .............  Ha MOH
C H e T t ) .

l lo c T o in m o e  M oe ,v it« T o  m m e iB C T B a  . . .  
(H a n u c a T b  m I . c t o  re iiT e n b C T B a ) M tc H n a  . . .

v4 H B   1 8 6 8  r o A a .
(H e iK O  n o 4 i in c a T i .  h m h  h  « .a .M H .iiio ).
r .  y l i o ó n n u t ,  1 8  (3 0 ) H r a S p u  1 8 6 8  r .

n p e 3P 4 e i n t  l o p o 4 a ,  l l o /n iH C K i i i .

u a p H  1 8 7 2  r .  n o  H e g B K t  c o n c K a T e . ie n  He- 
c o c T o H .m c b ,  t o  M a r n c r p » T t  r o p  I le T p o K o -  
Ba CHM b O O tB B H H e T t,  H To B t  K a ilU « 4 H -  
p in  o n a r o  M a rH C T p a T a  5  ( 1 7 , / le K t ió p a  1 8 6 8  
r .  B t  2 n a ca  n o  u o , iy 4 H H ,  Ha B b iu ie  yno.M H - 
n y  ly i o  a p e H 4 y ,  n p o H .3 u o 4 n T - .c f i 6 y 4 y T t  u t  
c o K p a in e H H o M t  c p o K t  n y ó / iH H t ib ie  r o p n i  
( ia  p lu s )  r io c p e 4 c iB O M t  3 in e H  H H b ix t  o ó t H -  
B n e n in  O T t  y .M e H b iiie H H o i, o  ' / ,  n a c T b  c y w -  
M M  TO (C T b  C t  2 ,2 5 7  p . 5 0  K . C. lOAHHHOM  
a p e H 4 b i .

K a a i4 u n  a re n a io u ii ii  n p n c T y n i iT h  K t  T o p ­
r a M t  4 0  2 n a c a , 4 bu B aiu ib  0 3 i ia H e u H a ro ,  
4 D 3 H ie n t  npe4craBH Tb o ó tB B .ie H ie  c a o e  na  
h m h  M a m c r p a r a  c t  H a 4 n n c h io  u a  K O H iiep -  
T B , n a K a s j i o  141 1 b 11041 h o  o ó tH B / ie H ie  u 
c t  n p u .io H ie in e .M  u K t  oiio.My K B H ia H i ł in  Ka- 
3 n a H e iic T H a  110 b 3 h o c b  3 a ,io ia  2 2 6  p

I lo A p o Ó H b iH  y c n o B ifl, M o r y i t  ÓM Th H epe-  
cv ioTpn bae.M w  u t  M -B crH O M t M a m c r p a T t  e - 
» e 4 n e u n o ,  3 a H c K n tO H e n ie M t n p a 3 4 H H H -  
H i . u t  4 H e a .

O ó tH B  l e i l i f l  4 0 4 *  11M Ó b lT b  IJH C iH b l HeTKO 
H ó e a t  n o n p a B o K t ,  Ha r e p ó o e o i i  ó y M a r t  15  
K O n te H H t r o  4 o c ro n H C T B a  n o  n n m e  n o K a -  
3a n n o a  u -o p M t.

<J>op.via o ó tH B .ie H if l.
B c ,iT > 4 c n iie  o ó tH B /ie n ia  M a rH C T p a T a  io p  

r ie ip o K o n a  o T t  N . H llc .ia  M S e H lja  N .  . . 1 8 6 8  
r .  c H M t  o ó tH B /is K ), h t o  3a a p e H 4 H o e  co 4 e p -  
H iaH ie  4 0 1 0 4 a ó p y K O B a ro ,  H p M a p n H a ro  H  

r o p r o B a i  o B3H »iaeM aro  B t  n o / ib s y  s k o h o m h -  
H e c K o il K a cm  u t  r .  H e T p o K o u t ,  H a n iiH a n  c t  
2 0 / ( tK a ó p H  ( l  f lu B a p f l)  1 8 6 8 /9  r .  n o  1 (1 3 )  
f l i iB a p a  1 8 7 2  r .  oÓH3b iu a !o c b  y n n a H H a a T b  e -  
JK ero4 H H iio  B t  r o p o 4 CK yio K a cy  cyM M y) 
( 3 4 t c b  n p o n n c a T b  c  iobhm h n  U H a-paM H  
C K 041 .K 0 ).

K iiH T a H i4 iio  N N . K a ru  a n e n c : m  Ha BH e- 
ceH H M H  B t  cyM M -fi N . 3 a , i o r t  n p H n a r a r o  H 3a 
n o . iy n e H ie M t  T a K o iia r o ,  e c n r i T o p r n  He o c T a - 
IiyT C H  3a M IIO IO, 4 HHHQ HBHIOCb.

I l o 4 poó nbiH  y c .ro B ia  h H H T a . i t  n  Ha o h m h  
c o rn a m a io c h .

r io c T o f lH H o e  M oe W HTenbCTBO B t  NN’ . 
I l o 4 nH C aT b  HMH H «aV lM 4 ilO.

I o  *  *  *i P onie-.vaż o - lo s z o n a  w  cz te re c h  te rm in a c h  
j l ic y c a c ja  n a  3 c h - le tn ie  w y d z ie rż a w ie n ie  d o ­

chodu b ru k o w e g o , ta rg o w e g o  i ja rm a rc z o e g o  
I do Kasy E k o n o m ic z n e j m ia s ta  P e tro k o w a  n a -  
’ le żą c e g o , p o c zy n a ją c  od d n ia  2 0  G ru d n ia  (1 
i S ty c z n ia )  1 8 6 8  9  r . do d n ia  1 (1 3 )  S ty c z n ia  
| 1 8 7 2  r . d la  b ia k u  k o n k u re n tó w  s p e łz ła  bez  
i s k u tk u , za te m  M a g is t r a t  m ia s ta  P e tro k o w a  
} p , d a je  do p u b  ic zn e j w iad o m o ści, że w t e r m i-  
, n ie  s k ró e o n y m  w b iu rz e  M a g is tr a tu  d n ia  5  i l 7 )
V G ru d n ia  1 8 6 8  r .  o g o d z in ie  2  po p td u d n iu  n a  
i p o w yższą  d z ie rż a w ę , o d b yw ać s ię  b ę d z ie  p rze z  
i o p ie c z ę to w a n e  d e k la ra c je  l ic y ta c ja  in  p lus, od  

o b n iżo n e j c e n y  d o tąd  d z ie rż a w n e  o ' / 4 cz ść, 
j c z y l i  od su m y  rs . 2 ,2 5 7  ko p . 5 0 . j a k o  ro czn e j 

d z ie rż a w y .
K a ż d y  m a ją c y  z a m ia r  p rz y s tą p ić  do l ic y ta -  

j c ji,, w in ie n  p rz e d  g o d z in ą  d ru g ą  w  d n iu  n a  l i -  
( c y ta c ją  w y z n a c z o n y m , z ło ż y ć  d e k la ra c ją  sw oją  
I p  c d  ad res em  M a g is tr a tu  m ia s ta  P e tro k o w a  
' z  n a p is e m  n a  ko p e cie na j a k i  ce ona j e i t  p o -  
3 d an ą  i z  d o łą c ze n ie m  k w itu  K a sow ego  n a  z ło -  
| żo n e  v a d iu m  w  kw o c ie  rs . 2 2 6 .  
i S zc ze g ó ło w e  w a ru n k i te j d z ie rżaw y -, m ogą  
. b y ć  p rz e jr z a n e  k a ż d o d z ie n n ie  z w y ją tk ie m  d n i  
j ś w ią te c zn y c h  D e k la ra c je  p isan e  być  w in n y  
■ c z y te ln  e , czys to  i bez p o p ra w e k  lu b  s k ro b a ń ,  

n a  p a p ie rz e  s te m p lo w y m  re n y  kop . 15 , p o -  
5 u łu g  w zoru  p o n iże j zam ie s zc zo n e g o .

W z ó r  do d e k la r a c j i .  
i W  s k u to k  o g ło s ze n ia  M a g is tra tu  m ia s ta  P e ­

tro k o w a  z d n ia  N .  1 8 6 8  r . s k ła d a m  d e k la ra c ją ,  
i że  d z ie rż a w ę  dochodu b ru k o w e g o , ta rg o w e g o  
| i ja rm a rc z n e g o  do K a s y  E k o n o m ic z n e j m ia s ta  
I P e tro k o w a , w m ieśc ie  P e tro k o w ie  n a le żą c e g o ,
) p o c z y n a ją c  od d n ia  2 0  G ru d n ia  (1  Sty c z n ia )
: 1 8 6 8 ,9  r. do  1 ( 1 3 )  S ty c z n ia  1 8 7 2  r. d e k la r u -  
; j?  się w ziąść  za  sum ę c o ro c zn ie  (tu  w y p is a ć  
- l i t e r a m i  i c y fra m i s u m ę ).
■ D o w ó d  u a  z ło żo n e  v a d iu m  w  sum ie rs. N .
| s k ła d a m , k tó re  w ra z ie  n ie u tr z y m a n ia  się p rz y  
i l ic y ta  j i  sam  o d b io rę .
i W a r u n k i  l ic y t a c y jn i  c z y ta łe m  i  n a  do ód 
i . te g o  p o d p is u ję  s ię . 
i S ta le  m o je  z a m ie s z k a n ie  w JśJJ
i T u  w yp isać  im ie  i n a z w is k o .
, 1'. D c T p o K O B i , H jh ó .  2 2  ( 4 e t .  4 )  1 8 6 8  r .
j U p e .iB A e H T T -, i lo p a u c K iń .

K. D. 7837. Ma?łicmpamb l'!/0epncna?o 
1 upo/fo llemponona.

T aK -b KBKT* O ÓhHBHeHHbie B b  4-Xb c p o -  
s.axT , T o p r n ,  n a  r p e x . tT , : in ; e  a p e i i . jn o e  c o -  
4 e p iK a n ie  4 0 x 0 4 a  ó p y K  n a T o , H p M a p - iH a ro  
u  T o p ro u a r o ,  u 3 ii.v ia e .v ia ro  b t .  n o  ib 3 y  b k o h o -  
y t in e c K o H  K a c ią  io p o 4 a  H e T p o K o n a  o t ł  20 
pJeKaopH (1 flmiapH) 1868/9 r. no 1 (13) Hh-

N . D .  7 5 3 9 .  M a m c m p a m b  l  o p o , \ a  
s lo o iw a .

C tlM b  o6t>*HB lHeTCH, HTO 4  4 eK aópH c . r .  
B h  1 : H a c o u b  y r p a  b t ,  i ip u c y T C T u in  M a r i i -  
c r p a T a  ó y . iy T b  n p o H 3 BP4 i) r c H  T o p rH  b t ,  c o k -  
pau ieH H O M -h cp o K -B  ; ip c p e 4 c iB o M T ,  a a n e n a T a H - 
HMXT, 4ex, ła p a n iu  ( in  p u s ), Ha 4 » y x b  t o a h h -  
Hoe c t ,  1 l lm ia p H ' 1 8 6 9  r . ,  a p e a . t t io e  c o 4 e p -  
w a i i i e  H p M a p n iia ro  11 r o p r o n a r o  c ó o p o i- b  npn- 
H a 4 4 e * a m H i%  -4 o b h h c k o h  ro p o 4 C K o ń  K a c i. ,  
H a H H H a n  OTT, cyM.Mbi 1 ,4 0 2  p y ó .  b b  1 0 4 b .

iK e - ta lo i i l ie  y n a c T n o B a ib  b t ,  T o p rc x T , o ó fi- 
3 a t lM  I ip e 4 CT3 BH Th 411-1 Bo I1 4 H 110 IIO H T B  B b
M a rn c T p a T T , r .  v lo iin - ia  3 a n e H a ra H iih ie  4 e* 
KHaiąiH 110 HH W e CKa3 a H iio u  * o p v r u  c t, n p n -  
H O Jfte iiie in , b t ,  ohom  K u i iT a n n in  K aat-H iio ń  
H 411 ro p o 4 C K o r i K a cM  n p c 4 CTaB4 eH i.'M n  n.vn,
3a4orT> 1 4 0  p y ó ie i i  2 0  k o u .  KaKT, p a iiH o  c b h -  
4 T 3 T e 4 b c rn o  n a A /te w a m e H  B / ia c m  y 4 o c ro B li  
p H io m e e , h to  n o 4 -K ) in iń  4 e K ,ia p a i ( i io ,  h -  
w h o r b c o o T B B rc ru e H  lo e  ć o o r ja u ia ,  x o p iu i a .

10 noBbAeaiH h c'BepmeHHOHbTniH, kt, o*a-
IPH  IbHMMb U04PH43MŁ CIIOCOÓCHT,.

/(eKaapmin 4041KHM óbirb h j i i h c s h m  
Óe3b BCHKHXb OIHMOOKT, H H04HHCTOKT,, Her- 
ko c t ,  ofioiHanenieMb npoiiHcbio 1106410- 
mcHHyio 11 Mb cy.MMy, Bb npoTHiisioMz :se 
ciynab, KaKb parno He cocranieiitiMi 110 
®‘>pwE H4H me óeib c b h 4 T > te.ibcrub iie óy-
4yTb npH HHTbl.

llo 4poónbie ye.toBia me4aioii(HMb iibnpn- 
cyTCTBi a MarncrpaTa eme4 iieBHo 33 hok i.-o• 
HeHieMb npa34H(!HHMXb 11 TJÓe tbHMXb 4 U8ft 
MoryTT, ówTb npe4bHB ienbi.

T. yioBHHT, 11 ItoHÓpH 1868 ro,na.
l l p e 3H 4 e H T b , 1’ep M a H H b . 

th o p M a  4 e K 4 a p a ią iH .
Bę4b4CTBie ońbHB lenia MarHCTpaTa r -p.- 

-10BHH3 OTT, 11 H OHÓpH c. r. 3a N. 2908, 
CHMb oÓH3blBaH)Ch BlflTbBb 4 »0Xb r->4HH- 
lloe apeH4 Hoe co4epmanie 3a cyvi.wy (34l;cb 
nponncarb unc-pu c . io b u m h )  t o a h - i h o h  rua- 
TM, no4BepraH ceóa o t  B-BTCTBeHHoOTH Top- 
roBhixb ycHoniil KoTopnie u n i t  xopoiuo H3- 
BtCTtlbl.

CuH4TjTe4bCTBo Ha np«4CTab x ee u m f t  33- 
401 b Bb K04HHecTirB 140 pyó. 2!) Kon. npn 
e.wb np34ar.no

rioĆTOHHHOe Moe HtHTe.IbCTBO Bb NX. 4H 
cna N. MUcaya u  ro4a NN.

(IIo4ni:caTb h m h  h  * a M H 4 i w ) .

N. D. 7506. Matucmpamb d’bo 
l'npo/\a  llJixaHDHa.

T a K b  K a K b  c p o K b  3 a K 4 H )H e H H 0 \ iy  K o i i r p a -  
K T y  0 6 b  a p e iT T B  H B x a H o u c K o i i  r o p 0 4 i - K o H  
K a c b i ,  o T b  y ó o H  C K o r a  b t ,  r o p o 4 ;K o v i  c :< o -  
T o ó o i iH iH ,  B b  K O H tp B  1 8 6 8  r .  K o H H a e r c i .  t o  
4 4 H  0 T 4 a n y  O H a ro  i t b  a p e i i 4 y  H a c  i b A y io -  
u t i e  T p n  r o 4 a  B b  1869/71 B b  K a H ą e T H p iH  c e ­
r o  M a T H C T p a T a  B b  n p n c y  rC T a iH  ( I o w  h h h h -  
K a  H a n a H b H H K a  I f t u a H O B C t c a r o  y -B  -4 3  m  

X 0 3 f lf ic T B e H H O -a 4 M H H H C  rp a T H B H  41 H J C r t l  9  
6 y 4 y u i a r o  ^ e K a ó p a  u b  1 1  n a c o B b  y r p a ,  ó y -  
4 y T b  n p o H 3 B 0 4 H T b c n  r o p n i  n o c p e 4 C T B o v ib  
3 a n e H a T a H H M ib  4 e K 4 a p a ią iH  H a n H e a i r i i b i x b  
n o  H u m e  n p H H o m e H H o i i  ® o p w B .

Teprn óyAyTb h s h h rtaTCH (iu plus) oTb 
ro4HHHoń apeH4bi no 623 p. c. iimhT, ynaa- 
HHBaeMoH.

/JeKHapaitin 4o4iHHa ó m t b  HanHcaiia h  

repóoBOH o y v ia 'rT i 15 K o n .  4 ocTOHHcTBa n o  
®opMT>, neTKo, 6 e 3 b  no4 -iHcroKb h  n p e . ą -  
C T i B ie i i a  4,, o3na ho h  Ha ro Kb r o p r a M b  

cpoKa K b  l l  H a c v t b  y r p a  n o  noHT® H 4 H 
,111-ih o ,  c b  n p n a o m e n ie v i b  Kb 1 h o h  KBHTaH- 
i p n  K a s H a n c H C T u a  u b  n p e 4 C T a B 4 e H iw  H a  3 a -  
4oib ’/ l0 HacTH npe -HomeHHoii ro4H4Hoil a- 
peH4hl, KOTOpblH OTKa.taBlUeMyCH OTb Top- 
rouT, ToTHacb óy4eTb Boaap.tuteub, o c r « B -  
u ia r u c H  a p e n 4 8 T o p o v ib  n o  4  -no iH c H in  ' / s 

H a c T H  a p e H  T H o n  cyviMbi, ocHaiieTCH 3 a  10- 
roMb B b  ropo4 CKoH K acT> , nnpe4b 40 o k o h -  

H a n iH  a p e H 4 b i .  / ( p y r i n  t o p rob w h  k o h , t h i ( i h  
M o m n o  p a a c v io T p B ib  B b  K a n u e  t H p iH  M irn- 
c r p a r a  e/łie i i i o i i i o  aa tiCK.ifOHenie.Mb liMr o - 
KiiTopmecrseiiHMib ti npz34HH'iHbixb 4 Hen.

P . ( ( f i i . iH O B i. . ,  l lo a ó p H  5  4 i iH  1 8 6 8  r  
11. 4 . GyprJMHcrpa ropo4a Ll-Bxaiiona,

(  -)-
•h ;pvia AeKH- paniti.

Ha ocHOBaiiia oóbHttHeHiif MarHCTparw r. 
fli.xauoua or> i 6 CsHruópH aa N. 2407, 
CHV1b Hlb HU Ifllli Hte,iaHie HlilT.. Bb Tpexb- 
4-BTiiee apeH4 Hoe C04epmaHie 40x04b Ub ■ 
x s h o b c k o h  ropo4CKOH K a c ł,i o i b yó h  c k o -  
Ta Ha ropcAcKo^i c k  t o ó o h h h  na 1860/71 
3a cyvniy ( 110 cro4i,Ko t o  p y ó a e M  Hann- 
caTb npoiiHcbio)Bb To4b t o ecTb óo.-tbe .Ipo- 
THBb iioayHie.Mofi HMH B , peH4 M no ( c t o  i- 
Ko t o  pyóieii) tioAueprancb b c U m t ,  yeto- 
B i fi .vi b TOproHhUb K0H4Hnia, KBHiaimiio 
(raKoro ro KaaHaHeńcraa tia BHece - h m h  
m iioio aa torb Bb Ko.niHecTBb 62 pyo. 30 K . 
y cero npn laraio).

r io e r o H H i io e  H tH T e a b c t b o  .woe NN. 4 e K 4 a -  
patęiio ciro unca4b nb NN. raKoro t o  h h c h b  

m r o 4 a  ( n o 4 n n c a T b  h m h  h  ®aviH4iio).

N. D. 7 8 1 5  H u y a . ib n .u K b  3 a ,n a  \ n a ? o  
r o p n o t o  O u p y r a .

C tiw b  o ó b H B ia e rb , h t o  «b  Y i ip a B  le n il i 
cero I o p n a ro  O -p y ra  ub , fav iripoB b 18 (3 0 ) 
4eK aópn c. r  , óy .ąy rb  nponaBO (HTbCH Ub
i  p e T in  pa.Tb T o p r n  n o c p e 4 C T B o v ib  o n e - ia -  
Ta  H ib ix b  o ó b H B .ie H iM  n a  n o 4 B 33b  B b  1 8 6 9  
r o A y  p a 3 H b ix b  M S T e p ia n o a b  4 4 H  3 a B o 4 o a b  u 
c r p o e n i f i ,  a H M e iia o :

1. B b  10  Hac >nb y T p a  na  u o 4 B 0 3 b  B b  
C /la itK O B C K y iO  I I  4 l0 U (H 4 b H I0  1 (H I IK ', .  * 6 4 -1, 1 - 
H iu x t ,  ó o 4 B a H K o itb  h  y r . iH  na  c y M w y  1,873 
p y ó i e i i .

2. B b  11 H ica .ib  y rp a  na no4B03b Kb 
C T p o e i iif lM b  Bb O z p y rb  4 p o B b  H3T, K a 3 eH - 
il ia s b  41 ico iib  n a  c y M v i y  330 p y ó .  cep.

/K e n a r o i i t i i i  B3HTb no 4 p H 4 b , oÓH3 8 H b  B iie -  
c th  BMbcTb cb  oóbH iM eH ietib :

K b  1-My T o p r y  n a  3 a 4 o r b  188 p . c. n  n a  
i i : i 4 e p m K H  n o  o ó b H B w e iiiH  6  p y ó .  c e p .

K b  2-My T o p r y  n a  aa l o r b  33 _p. c. u n a  
H 3 4 e p * K n  n o  c ó b H B 4 e H ii t  1 p . c .

ToprH 3 iH  6y4yrb n p o H 3 B 0 4 H ThCH Ha 
r t x b  m e  c a M b ix b  yc to B in x b ,  K a K if i  no4aHbi 
ÓM4 H K b  n e p B M M b  r o p r a v b  h  n o M b u je H M  
Bb B a p u ia B C K O M b  / ( i ie u H t iK - B  aa N ,  157, 1 6 0
i i  1 6 5  i tc E  p a n n o  iia x o 4 H T C H  h  ® o p w a  o ó b a -  
u a e H iH .

Bb 4 cm5,iob tf, 20 H >hó. (2 4eKaó.) 1868 r.
u .  4 . 1 'y ó * .

N  D . 7 8 1 1  . i  1 h  Szczegdto’oa Opiekuńcza 
Szpitala Dzieciątka Jezus.

P o d a je  d o  w ia d o m o ś c i ,  i ż  w  d n iu  5 ( 1 7 ) 
G r u d o ia  r  b . o g o d z in ie  11 r a n o ,  w  g m a c h u  
S z p i t a la  D z ie c ią t k a  J e z u s ,  p r z e d  d e le g o w u -  
n e m i C z ło n k a m i R a d y  S z c z e g ó ło w e j O p ie ­
k u ń c z e j  te g o ż  s z p i ta la ,  o d b ę d z ie  s ię  t r z e c ia  
l i c y t a c ja  i n  m in u s  o d  c e n  n a  p r a e t iu a i  o z n a ­
c z o n y c h ,  p r z e z  d e k la r a c je  o p ie c z ę to w a n e  n a  
d o s ta w ę  d la  r z e c z o n e g o  s z p i ta la ,  p r z e z  c z a s  

i o d  d a ia  1 (1 3  S t y c z n ia  1 8 6 9 r .  d o  d n ia  1 (13) 
i S t y c z n ia  1 8 7 0  r o k u :

s ie d z i ,  ś m ie ta n y  k w a ś n e j,  s e r ó w  k r o w ic h ,
. r y b  ś w ie ż y c h ,  m ię s a  w o ło w e g o ,  b a r a n ie g o ,  

w ie p r z o w e g o ,  m a s ła  d r o ż d ż y  s u c h y c h ,  ś w ie c  
ło jo w y c h  i  s t e a r y n o w y c h ,  s z k ła  a p te c z n e g o .

N a  d o s ta w ę  m ię s a  w o ło w e g o  p o  o t w a r c iu  
d e k la r a c j i ,  o d b ę d z ie  s ię  je s z c z e  g ło ś n a  l i c y ­
t a c ja  i  1 im a u s  o d  c e n y  n a jm n ie js z e j w  d e k la ­
r a c ja c h  py ia u e j p o m ię d z y  l i c y t a n t a m i  s . - ł i -  
d a j i t c e m i ta k o w e .

I lo ś ć  p o w y ż s z y c h  d o s ta w ,  c e n y  n a  p r a e -  
t iu m ,  t u d z ie ż  w y s o k o ś ć  v a d iu m  d o  k a ż d e j p o -  
s z c z e g ó ło w o  d o s ta w y  o z n a c z o n e ,  o b e jm u j%  
w a r u n k i  l i c y t a c y jn e ,  k t ó r e  k a ż d o d z ie n n ie  z  
w y ją t k ie m  ś w ią t  w  g o d z in a c h  b iu r o w y c h  w  
k a u c e U r j i  s z p i t a ln e j  p r z e j r z a n e m i b y ć  m o g ą .

D e k la r a c je  w e d łu g  p o n iż e j  w s k a z a n e g o  
w z o r u  s p is a n e ,  w r a z  z  d o w o d a m i n a  w n ie s io ­
n e  v a d iu m  d o  k a s y  s z p i ta ln e j ,  s k ła d a n e  b y ć  
w in n y  w  d n iu  d o  l i c y t a c j i  o z n a c z o n y m ,  n a j ­
p ó ź n ie j  d o  g o d z in y  11 r a n o ,  n a  r ę c e  C z ło n k a  
R a d y  z a w ia d u ją c e g o  c z ę ś c ią  n a d z o r c z ą  lu b  
je g o  p o m o c n ik a .

D e k la r a c je  s k r o b a n e ,  p r z e k r e ś la n e ,  p o ­
p r a w ia n e ,  n ie  p o d p is a n e ,  lu b  w y r a ż e n ie m  
m ie js c a  z a m ie s z k a n ia  l i c y t a n t a  n ie  o p a t r z o ­
n e , p r z ję t e m i  n ie  b ę d ą .

W z ó r  d o  d e k la r a c j i .
W  s k u t e k  o g ło s z e n ia  R a d y  S z c z e g ó ło w e j 

O p ie k u ń c z e j S z p i t a la  D z ie c ią t k a  J e z u s  z  d .  
2 2  L is t o p a d a  ( 4  G r u d n ia )  r .  b . d e k la r u ję  n i -  
n ie js z e m ,  i ż  o b o w ią z u ję  s ię  p r z e z  c z a s  o d  d .
I ( 1 3 )  S iy c z n ia  1 5 6 9  r .  d o  d  1 ( 1 3 i S t y c z n i *  
1 8 7 0  r . ,  d o s ta w ia ć  S z p i t a lo w i  D z ie c ią t k s  J e ­
z u s  w  W a r s z a w ie .

•/ ( t u  w y m ie n ić  r o d z a j  i  c e n ę  d o s ta w y ) .  
W s z e lk im  w a r u n k o m  l i c y t a c y jn y m  p o d d a -  

j ę  s ię .

K w i t  n a  z ło ż o n e  v a d  u m  w  k a s ie  S z p i t a ln e j  
d o łą c z a m .

S ta łe  m o je  z a m ie s z k a n ie  j e s t  w  W a r s z a ­
w ie  p o d  N .

P is a łe m  w  W a r s z a w ia  d n ia
( p o d p is a ć  im ie  i  n a z w is k o ) .

W a r s z a w a  d . 2 ż L i s t o p .  (4  G ru d n ia )  1 8 6 8  r .
O p ie k u n  P r e z y d u ją c y ,  L .  M ia n o w s k i .

I  o m o c n ik  N a d z o r c y  S z p it a la ,  M u c k a r s k i .

N . D .  7 7 3 5 . Hvne'tume.ibHbiH Conkmb 
B a  a tu  m 00 p u m e.ibt/bitrb  ,V a r,e.\e n i i i  

K p u c h U c in a u c K u t j  J l u j a .
H a  o c H O B a H in  y H p e g H T e a b H a r o *  K ó z i t r e T B  

O T b  2 4  O K T i ó p a  T. r .  s a  A i  2 2 3 8 4  o ó b i i B . i c H -  

H a r o  B b  u p c g t i H c a H i i i  P - i a B H i u o  I l o n e n t i  • • • - j b -  

H a ro  C o B ó i- i ,  O T b  3 0  OKTHÓpa (1 1  h o h ó j/; i)  t .  
r .  3 a  JVś 4 7 6 3 , i i a s H a n a e T b  B b  n p o j j a i n y  c b  u y -  

6 / T h h h m x t ,  - r o p r o B b  C e M b  H 0 3 e M e x b H u x b  y n a -  

C T K .O B b , n p H H a j t j i e i s a m H X b  p ,O M y  i i p u a p t . H i j i

C - r o  f l y x a  B b  Itp a c H o c r a B b ,  H a x o fla m iix c H  B b  

JltoójiHHCKOH P y ó e p n in  K p acn o c -raB C K a ro  
y-f.aga .

1 . V H a c ro ic b  n a  u p e j-M b cT -fi S a c T a B li jie iK a -  
m i» ,  HaHHHaeTCH O Tb p-hKH M a jO X B  f if ic K O ił
HJIH T y j r n i  jio b c k o H , k o h h h tc h  y  rp a H H U b i 
HM-hHiH GyproBa M effi^y  3e M jiH im  mojibBapKa 
Tyjm rxoBcitaro, cocuoainiS B b f ip e „ A„ , IM1> 
n .ia « i-H ifi  P a fl3em iH a. P a a i i k p b  T a ito n a r o  a  
Hjn b 1101 3CS1JIH 50 iioprOBb, 292 npeuTOBb 
. ly ra  5 jroprOBb, 48 upein-OBb. Oropojja 1 
moprb, 80 ripeiifopb. HT.ua a-rfro ynacTita 
1150 pyó. cep. cb ito-ropoii BaHHyTca t o o ™

2 . y ia c T O K b  n a  KpaKOBCKOMb IIp e s M b c  r-n 
h j i h  n a 3 a;K0 JKBH 3a  1’ohckom-b, M e iK ty
xiH C  r o  / ( y x a ,  Ha K O T o p o jib  iK im e T b  K )3 e ® b  
R e p l ie d  a  c b  f lp y r o a  C T o p o u b i s e M jin  n p HH a j-  
J ie w a m e n  ® O JibB apK y I l a My jI ro , H a H H H a im n e ft-  
ch O Tb 3 e»ijiH 4 0 . l i ,n a p Ka  Pohcem , a  k o h h łł io - 
ig e itc H  y  pT .hu  lIn c K o p H iiu m ,  c o c T o a u ja ro  B b  
a p e iu iT -  IC ą e T M  B o a p n y -K b . P a B M ip M  T a K o -  
E a i-o  a  D J ie iiH o : 3e v i.n i 26  m o p ro E b , 157  iip e H -
TO B b. O ro p o g a  3  n ioprH , 1 2 8  „p eH T O r.b . W  
Ha  b to i- o  y n a c T a a  8 3 7  p y ó .  4 6  k o i i .  C b k o t o -  
p o t t  H a H H y T c ii T o p rn .

3. 57HacTOKb Ha KpaKOBCKOMb IIpcgvitcT-B
H -in  n a  3 a iK O J ii; i'i i 3a PoHCKO M b j ie is a ig iB  
M e m jy  sesi.THMH I lp m o T a  C  r o  ^ y x a  n a  koto- 
p o H  K L e o a  B o s p H y i tb  H tiiB e T b , i t a n b  paB H O  
M a n tm  Ochhli , ie n ;a u ( ii1 , H a H im a io ip ig e a  0 T b  
f lo p o r i i  B e jy m e r i c i ,  u p c A 'it .e T ii  Kb  H a j iy .n o  
a  K o iiH u K iu jid c h  y  3ej1.u1 B . ic u .u n  K p e c T H in m a ’
go T O jiim a p K a  P o n c K i,  H p n H a g n e w a m a ro  e o -
C T O a m ift B b  a p e n g t.  K is e m a  > Ic p He f i.  P a sv i- fe p rj 
T a ito n a r o  a  h m c h iio :  3e v i.m  l s  M o p ro B -r, 2 7 6  
łip e n T O B b . O ro p o g a  2 M o p ro B b , 1 5 5  n p c H -  
TO B b. R -hH a  3 T0 T0 y n a c T n a  5 6 9  p y ó  5 0  n o n .
C b  K O T O p o ł i  H annyTC H  T o p r i i .

4 . Ń H acT O K b  n a  n p e g M U c r-s  3 a i(p e H irfe  j i c -  
iK a m ii i  n p n  c p e g iio t t  g o p o r t ,  c i r t a iH u a  c b  3CM- 
j e i o  u o -A B ry c T iu iC K O io  11 n p n  3e M .1 t n p iiH a g -  
j i e * a m e d  IC p a c n o p T a B c iio ii g i . in a ii i i r .  ó y g y m a -  
r o  B b  u p e H g t  M a d y p H tB H H a . P a 3 M -h p b  cxT,- 
g y io i ig a ro  a  iim b h h o : 3eM.n1 1 m o p r i,  2(38 n p e H - 
T O B b . ] ( t H a  3 T0 TO y n a c T K a  2 1 0  p y ó .  c i ,  k o -  
TO poS  H a H H y-rcH -T o p rn .

5 . y n a c T O K b  n a  H o B O M b  M u c tT ,  jie a ta m iS  
MCHtgy 3CMJHIMH 11 n a  H ru a T O B C K a ro  h  H a n .m  
I ln o a p c K a rp , cocTOHiigifi B b apeiig-fe l in c s io iira ^



D a a M tip i.  T aK O B aro  a  i iw e im o :  o r o p o j a  2  M op -  
t o b t .. l ( f , n a  s t o t o  y n a c T it a  2 2 9  p y 6 .  ct> k o - 
T o p o i i  H U 'iH yT ea T o p m .

6 .  y>iacTOKT. n a  i i p e s a t C T t  3 a itp e H ii l5 ,  H e * -  
R y  3esi.iaM H  c*b o r h o S  CTOppHM n p n a a R - ie a ta -  
m a r o  p e x y  I I o p T H b ix t ,  a  o b  R p y r o i i  E y c u e p -  
C K a ro , j ie iK a m if i ,  c o c T o a m if t  b t > a p e H R ń  B h c - 
MOHTa. P a 3 M h p h i T a a Ó B a r o  a  im eH H O : o r o p o -  
R a 1 4 3  K B a jp a T H b iX b  upeiiT O B -L . I ^ ls a a  a r o r o  
y a a c T K a  7 8  p y 6 .  8 7 %  k o b . ct,  K o x o p o S  H aa-  
B y T c a  T o p r n .

7 .  Y aaC T O K b H a n p e R M lic T i  3 a i t p e n u f e  jre- 
H ta in ift iie iK R y sexuuiM H  C ’raH H O jitiBa 3 bojihh- 
C K aro  u  M a p a H H b i T x o p iK e B C ito f l ,  i i a - i m a i o -  
i n i f i c a  O T b  3eM JH  $ p a H i( n i i iK a  R o w a H C K a ro , a  
K O H ia io m ia fc a  y  aciu .iH  O ęp H H cjia B a  I l a p u e e -  
B H 'ia , c o c j o i i m i f t  bt> a p c u ; ; ! .  B i ic s io H T a . P a 3 -  
s i t p b  T a K O B a ro  a  h m h h h o ;  o r o p o R a  R jiiiH H aro  
K B u s p a T H b ix b  jiOKTeft 8 0 ,  w iip O K ii 2 1  j io i t r e i t .  
J U tH a  9 T o r o  y ia c T K a  5 4  p y O . 2 5  n o n .  ct> k o -  
T o p o f i  H a ia y T c a  t o p r a .

C o  BC fcllll ROXORaMII 11 yrOflbHMH, K b  OHBIMT. 
n p n H a s J ie iK a m ^ iH )  H c b  BCfciuii a p a B a s i i i  h  o f i-  
H3aBBOCTHMH, K a itiil  110 OHbIMb HM bCTb B j a -  
roT B op H T en b H O G  a a p c f le H ie .

T o p rii na  npORaiRy Bbime ynoMHHyTwxb 
5 - t h  no nopaRitl; ynacTKOBb, 6 y s y rb  npoii3Bo- 
RHTtca no upeRCTanxeHiH nocpeRciBOMb 3a- 
nenaTaHHbixb naKeToiib, Ha nocji'b jim xb  me 
2 -x b  ynacTKOBb T o p n i ó y j y r t  npon3KORHTb- 
c h  H3JCTH0 r h h  17 (29) Reiia6pa 1808 r , Kb 12 
HacoRb yxp a , n ri. K iiH ut.iapin lIo:ie>iHTeji Mia­
r o  CoBb'ia BjiaroTBopiiTejibHbixb saBeReHifi 
KpacHOCTaBCKaro y];,i;pi, Ha ociioBaHin 110- 
CTaHOBjieHiH C o i'tT a  YupaBJieBia 0Tb 10 (2 8 ) 
Mas 1833 r .,  h  nocTaHORjieHia yąpeRHTeJiHHa- 
r o  KoM iiTeia ott> 19 ceH rn5pii (1  oitTaSpa) 
1864 roRa, KOTopoe nep iioe nocTaHOBjieme 
h o h c h c h o  Bb/(HeBiiHKt, SaKOHOBb ToMa 15, 
BTOpOe HOHCHeHO Bb JJjHeBHHKłi 3aK0H0Bb
T o n a  62.

KpOMt H 3 y C T H U X b  TOprOBb, R03B6j[HI0TCa 
T op™  nocpoRCTBowb SaneiaTaHHbixb n a ic e -  
TOBb, OTb 5 - th  B uuie CKa3aHHbixb no nopiiR- 
i t f .  yaacTKOBb, HOTopwe t o  n a K e T b i r o j ib h b i  
'6bn-b npeRCTaBjeHH r o  12 nacom . r h ; i  Bbime 
-osHa'ieHHaro nncaa.

i l i e j i a i o i n i e  y n a cT B O B a T b  B b  T o p r a x b  n a  
n o n y n a y  y i a c T i t a  o C m a H M  npęR C T aB H T b 3 a -  
■ aon >  B b  K a c c y  i  o p o R a  E p a c i io c T a B a  p a H B a io -  
m i S c a  n a c i n  c t o h m o c t h ,  b o  o ię ł s m if ł  n p o -  
R a B a e M u io  K a a iR a ro  y a a c T K a .

y c T a i io B x e i i n b i e  y c a o B i a  R xa T o p r o e b  Ha 
npoRamy bwiuc o a H a ie H H b ix li  7-mh y n a c T -  
K O Bb BM tCTfc C b HORpOÓHOlO OnilCblO, RJIH p a 3 -  
C M O T p tH ia HaxORBTCH Bb K a H iie x a p iH  I l o n e -  
H H T ea b H a ro  C o B l.T a  B . ia r o 'n io p i iT e . i i .H w x 'b  
3 a B e R e H itt  I ip a c n o c T a B C K a r o  y * 3 R a ,  K aiK Raro  
r h h  O T b 9  a a c o B b  c b  y T p a  r o  3  n o  n o j iy R H ii, 
3 a  i ic K .i iO 'ie n ie H b  n p a3R H H K 0B b  H T a o e a b i i u x b  
RHett.

P. KpacHOCTaBb 15 (2 7 ) iioaSpa 1868 r. 
l Ip eR CbR a'r e j ib  A .  Moc.TOBCitifi .

C e n p e T a p b  C o b I i t o , B o R y a H b  rc  K y p T H a .
OSpaaeub Kb Reitjiipanin. ;

C oraacH O  OfiTiflP.aeiiia BbiRaHHaro IIoneH H - • 
T eabiibiM b COHliTOMb IljiarOTBOpHTejibHbixb i

-SaBeRCHiB KpacHOCTaBCKaro y*3*a, r h h  15 j 
(27) noa5pa 1868 rORa, iianb paBHO noc-raHO- j 
BjieHiewb CoBfeTa .VnparjcHifi OTb 16 (28) j 
uaa 1833 rORa n iiocTaHOB-ienia y>ipeRHTejib- j 
Haro KoMHTeTa o t b  19 ceiiTaOpa (1 oKraSpa) s 
1864 rORa, Hiiiiie noRtincaHUbiii 'oSaabiBaiocb | 
8a ynacTOitb Kb .Vi N ,  Bb oGbHBJienin noa- s 
cneHHOMb, Hliny N py6. cep. n nponHCbio N, 
py6. cep. — npHTOMb ofibiiBaaio i t o  b c k  noa- j 
CHeHHbia Bb yc.ioBiaxb noaoaceuia oGaauna- \
IOCb IICUOJIHHTb. !

H a  E H eceiiH b iB  n p u H a R jle m a m if t  3 a a o r b  B b  j 
0 3 n a ' i e m io e  M l,c t o ,  K B H T aH piio n p n  c c m b  n p n -  j 

-J ia r a io .
I ln c a j i b  B b  r o p o R l  u t  R epeB H H  N , m c a a  | 

Rhh N , »ma N , rORa N . ;
I I o R im c b  i imh o a i i i m i a  c o f jC T E r n iiu ,  a  n o  ] 

H erp a M O T *  i.p ecT a M O , itO T O p a a  r o ju k h o  ObiTb 
y T B e p ii fR e n a  jiI c t h o io  B  l a c r i i o .

*
*  *

N a  m ocy d ecyzji K o m ite tu  U rządzającego  
z  dn ia  24 P aźd z ie rn ik a  r. b. K r. 22384 o d e ­
z w ą  R ady  G łów nej O p iek u ń cze j z d n ia  30 
P a ź d z ie rn ik a  (11 L is to p a d a )  t. r . K r. 4763 
Dbjaśn onej. W y s ta w ia  na sp rz e d a ż  w d r o ­
d z e  licy tac ji p u b liczn e j siedm rea ln o śc i, na­
le ż ą c e  do D om u S ch ro n ień  Sw- D u cha w m ie­
śc ie  K rasn y m staw ie , w G u b ern ji L u b e lsk ie j 
P ow iec ie  K rasnostaw skim  p o ło żo n y ch .

1 N a  p r z e d m i e ś c i u  Z a s t a w i e  p o ł o ż o n e j ,  
p o c z y a j ą c e j  s i ę  o d  r z e k i  M a ł o c h w i e j s k i e j  v .  
T u l i g ł o w s k i e j  k o ń c z ą c e j  s i ę  u  g r a n i c y  d ó b r  
S u h r o w a ,  m i ę d z y  m ie d z a m i  g r u n t ó w  f o l w a r ­
k u  T u l i g ł o w s k i e g o ,  w  d z i e r ż a w i e  R a d z i e w i c z a  
b ę d ą c e j ,  r o z l e g ł o ś ć  t a k o w e j ,  t o  j e s t  p o l a  o r -  
- l e g o  m ó r g  5 0 ,  p r ę t ó w  2 9 2 ,  ł ą k  m ó r g  5  p r ę ­
t ó w  4 8 ,  o g r o d u  m ó r g  1 p r ę t ó w  8 0  S z a c u n e k  
p o w y ż s z e j  r e a l n o ś c i  r s r .  1 , 1 5 0  i  o d  t e j  s u m y  
z a c z n i e  s i ę  l i c y t a c j a .

2 -  N a  K r a k o w s k i m  P r z e d m i e ś c i u  v .  n a  Z a -  
B o ł k w i  z a  K o n s k ie m ,  m i ę d z y  m ie d z a m i  g r u n t u  
S w  D u c h a ,  n a  k t ó r e m  J ó z e f  C z e r n i e j  m i e s z ­
k a  a  z  d r u g i e j  w y g o n u  d o  N a m u l a  c i ą g n ą c e -  
? °  a i?  l i c z ą c e j ,  p o c z y n a j ą c e j  s i ę  o d  g r u n t u  

A w a r k u  l ł o n s k ,  a  k o ń c z ą c e j  s i ę  u  r z e k i  P i -  
S k o r m c y  w  d z i e r ż a w i e  J ó z e f y  B o j a r c z u k ,  
r o z l e g ł o ś ć  t a k o w e j ,  t o  j e s t  p o l a  o r n e g o  m ó r g  
2G p r ę t ó w  1 0 7 , o g r o d u  m ó r g  3  p r ę t ó w  1 2 8 .  
s z a c u n e k  p o w y ż s z e j  r e a l a n o ś c i  w r a z  z  k a -  
W a łk  e m  l a s k u  d o  t e j ż e  n a l e ż ą c e g o ,  k t ó r e n

osob n o  oszacow any w ynosi razem  rsr. 837  
kop . 46 i od tej sum y zaczn ie s ię  licytacja.

3 . N a K rakow skiem  P rzedm ieściu  v. na Z t- 
żo łk w i na R onskim  leżącej, m iędzy m iedzam i 
gruntu S zp ita la  Sw. D ucha, przez J ó zefę  B o ­
jarczu k  używanego, oraz M acieja O siny p o ło ­
żonej, poczynającej s ię  od drttżki idącej z 
przedm ieścia na Nam ule, a kończącej się  u 
gruntu W asila  w ło śc ia n in a , do folwarku  
R oń sk  n ależącego , będącej w d zierżaw ie J ó ­
z e fa  Czerniej, ro z leg ło ść  takow ej, to je st  
pola ornego mórg 18 prętów  276, ogrodu, 
m órg 2 prętów  155. Szacunek pow yższej 
rea ln ości wraz z kaw ałkiem  lasku do te jże  
n ależącego, k tóren osobno oszacow an y wy­
nosi rsr. 569 kop. 50 i od tej sum y zaczn ie  
się  licy tacja

4. N a przedm ieściu  Z ak ręcie  przy drodze 
średniej, przy polu k sięży  A ugustjauów  K ra­
snostaw skich  i przy gruncie do D onacji K ra­
snostaw skiej należącym , po łożonej, w dzier­
żaw ie M azurkiew icza b ę d ą c e j , ro z leg ło ść  
takow ej, to je s t  p o la  ornego mórg 1 prętów  
268. Szacunek pow yższej realności wynosi 
rsr. 2 1 0  i od tej sum y za czn ie  k ię  1 cytacja

5 N a Nowem  m .e ś c ie , będącej m iędzy  
m iedzam i Jana Iguatow skiego i Paw ła P isar­
sk iego gruntu leżącego , w dzierżaw ie W is 
m anta będącej, ro z leg ło ść  takow ej, ogrodu  
m órg 2. S zacunek  pow yszej real ’Ości rsr. 
229 1 od tej sumy zaczn ie się  licytacja.

6 . N a  przedm ieściu  Z akręcie , m iędzy mie­
dzam i z  jednej cechu kraw ieckiego, z dru­
g ich  kuśm irsk iego leżą cej, w dzierżaw ie  
W ism onta będącej, rozleg ło ść  takow ej, to 
j e s t  ogrodu prętów  kwadr. 143. Szacunek  
pow yższej rea ln ości rsr. 73 kop. 8 7 '/2, i od 
tej sum y zaczn ie s ię  licytacja.

7. N a przedm ieściu  Z akręcie b ę d ą c e j , 
m iędzy m iedzam i S tan isław a Z w olińskiego i 
M arjauuy T churzew skiej leżącej, poczyna­
ją ce j s ię  od m iedzy F ranciszka D o m a ń sk ie ­
go , a kończącej się  u granicy S tan isław a Pa- 
rysiew icza, w dzierżaw ie W ism onta będącej, 
rozleg ło ść  takow ej, to je s t  ogrodu d łu gości 
łok ci kwadr. 80, szerok i ło k c i 2 1 . Szacunek  
pow yższej realności wynosi rsr 54 kop. 25 i 
od tej sum y zaczn ie  się  licytacja

A  to z w szelkiem i przyw iązanem i do n ich  
dochodami i użytkam i, a w ogóle z takiem i j 
prawami i obow iązkam i, jakie in stytu tow i do i 
nich słu żą

L icytacja  na sprzedaż wyż wspom nionych  
p ięciu  realności porządkow ych, odbędzie s ię  ! 
p rzez z ło żen ie  op ieczętow anej deklaracji, | 
zaś dwóch ostatn ich, odbędzie się  licytacja  i 
g łośn a  d. 17 (29j Grud 1868 r. o godz 12 w * 
p o łu dn ie , w K ancełarji R auy O piekuńczej > 
Pow iatu K rasnostaw skiego z zastosow aniem  i 
p rzepisów  postanow ienia Rady A dm iaistra- i 
cyjnej z dnia 16 2<J M aja 1833 r. w D z ie ń , i 
niku Praw z roku 1833 Tom u 15 zam ieszczo- ( 
nego, oraz stosow nie do postanow ienia Komi- | 
te tu  U rządzającego z dnia i9  W rześn ia  (1  ■ 
Października) 1864 ę. w D zienniku Praw z  ! 
roku 18 54 Tom u 62 zam ieszczonego.

U biegający się  o kupno wyż spom nionych . 
pięciu  porządkow ych realności, winni sk ła- ; 
dać op ieczętow an e deklaracje, w edle za łą- ; 
czającego się  wzoru do godziny 12 w połu- \ 
d nie do dnia wyżej oznaczonego, k tóre to de- i 
•kiaracje będą rozp ieczętow ane po ukończę- j 
niu licytacji, każdy ubiegający s ę o kupno ) 
rea ln ości, obowiązany, je st  z ło ży ć  w k asie  ; 
m iasta K rasnegostatvu vad.um wyrównywa- 
jącej 7,0  e zęśc i całkow itego szacunku rea l i 
n ości na sprzedaż wystawionych.

U stanaw iane waruuk licytacyjne do sp rze­
daży wym ienionych siedm iu rea ln ości wraz z 
ich  szczegółow ym  opisem , są  do przejrzenia  
w K ancełarji R ady Opiekuńczej Powiatu  
K rasnostaw sk iego każdego dnia od g id z iu y  ; 
9 z rana do 3 po południu , w yjąw szy dni , 
św iątecznych  i galow ych

W zór do deklaracji.
S tosow nie do obw ieszczen ia  wydanego  

przez R adę O piekuńczą Powiatu K rasnostaw ­
sk iego  dnia ló  (27) L istopada 1868 r jak  ró- | 
w nież z zastosow aniem  się  do p ostanow ien ia  
R ady Adm inistracyjnej z d a ia  16 (2 3 1 Maja !, 
1833 r. i postanow ienia K om itetu U rządzają- ( 
cego z dnia 19 W rześn ia (1  Października) 
1864 r. niżej podpisany, deklaruje za  real- ,< 
ność pod pozycją  N . w obw ieszczen iu  wyż ' 
pow ołanym  w ym ienioną, ofiaruje sum ę rubli 
srebrem  N. wyraźnie rubli srebrem  N . Obo • 
w iązując s ię  przytem  dopełn ić  w szelk ie  w y­
m agania i form alności waruukami licytacyj- 
nem i wyjaśnione.

Na w niesione w m iejsce oznaczone, w żą- 1 
danej ilo śc i vadium, kw it kasy do n in iejszego  
dołączam . -

P isa łem  w m ieście lub w si N. dnia N . m ie­
siąca  N. roku. N.

Podpis w łasnoręczny z im ienia i nazwi- ) 
ska, lub znakam i krzyża przez w ład zę m iej- > 
scow ą pośw iadczony. i

N . D. I H t i ó .  H arta  S z c z e g ó ł o w i  b p ie tc u A c za  ! 
S e p i t a t a  S t u r o z a '  o n g u h  w  W a r s  z  w i e .

O  V ii a ukroMi.* o < ł b y -o' licy ta c ję  Dl d o i l a w ę  ! 
dla S zy tu lą  Staroz i k o n n y ć h  w r. 1819 ar  ty- I 
k u l o  - ż y w n o ś ć  i i n n y c h  d l a  b r a t u  i c c i k u r c  n -  ' 
tuw A t skutku nic. d .s łty , U ula S z  :/.e { ó ło  W a  ! 
p r z e t  > z a w i a d a m i a  o s o b y  t n t o r o ' O  v a a e ,  z i w u .  ' 
2 ( i  t )  G rim m a r. b. o g o d i .  12  w p d u d n ię ,  ' 
odbędą tiię w k a n c e ł a r j i  tz ic z o n e g o  S z p ita la

p o  raz trzeci g łośn a  licy ta c je  in  m inus, na do­
s ta w ę  dla teg o ż  zakładu: eh loba 1 bulek , m leka  
k ro w ieg o , jarzyn , usiusa w olow eęo i c ie lę c e g o ,  
słom y, sw jee i m yd ła , b m la ż y  i knotków , p a ­
sków ru p tarow ycb , na  w yk on an ie  rsb oty  szk la r ­
sk ie j  i drukarskiej, oraz na k on serw ę i pob ialę  
naczyń m iedzian ych .

Warn ik i licy ta cy jn e  p iz j .-z u n e  b yć m ogą w  
kan celarii p om ien ion ego  S zp ita la  w zw y k ły ch  
g o  Izi uacli b iu row ych.

VVatszawa d. 25  L istop . (7  G rudnia) 18 6 8  r .

N. D . 7476 . y lt /K o e c K o e  A B ch uc  
i ’npan.lenie.

Ciimt,  oótHu.iHer*b 110 H cooou tee  cnl ij t-Bii ie  
h to  19 (2 1 )  m c  10 4 e taipH  tuBeaga 186 8  r .  
h i ,  12 n a c o n i  Uo i y j s . i ,  Bb K a n u e a H p id  y ly -  
K O B C i a r o  A  B c o a r o  J  p * a  l e . i i a  B b  4 epaBH -B

0 4 H 0 ,  r.MiiHbi , p j j i 6 t i  b a n p n c y r c T b i H  c o -  
c . o H u p i r o  i ip u  ( ł r ^ B  ie l in  P u c y ^ a p cT H eH -  
H,.ixb M ń y i n e c i B b  u  y l u c o u b  C B 4  n n n a r o  
l y ittii.-iCKaro i l p a n  i c h m  P e a n  i a p i  a  I ł a 4  ib -  
CHH4arozlyKo.iicx .spo  . I so-imh i o t o s ,  ó y 4 y r b  
n p o a s  :0 4 a ib c i i  i i j u  o p i M b  c p o x h  r a a c H h ie  
n y ó  iH'iHbie T o p r t i ,  n a  u p o 4 aHiy j t c a  113b  
a B c o c B K b  1867 u  1868 r o 4 o n b .  n o . ą p o o n o  
z B c o c B K e m u  a t  y s  i c r x a i b  a  H - i s n a a a  OTb 
C cB4yK)14IU b Ha 2 9 %  iipolteHTOlib n o u u -
JHe -Hwiżb ey iiMb:

B b  y u a c r K B  .M j p x a  b ł  1 o x p y r B ,  4 -Bcoc. 
N . 2 ,  4 0  c j  m vi 1.1 H 4  p. 7 3 i/2 .

B b  y n a c r .  M bipxs  Bb 1 o x p  , a b c o x .  N ,  3 ,  
4 0  cyMMbi 10 j  p .  4 8 ‘/ a k .

B b  y i a c i .  B o . ib iH bue  o t  1 o x p . ,  a l i c o o .  N .  
2 ,  4 0  cy  mm u  126 p 73  k.

B b y m c T  f l r a  Bb 1 o s p ,  a h c o c .  N .  1 ,  4 0  
cyMMhi 271 p. 14 K.

Bi, y s a c r .  K p H ia m .i i i o o p b  u b  I o s p . ,  z B c .  
N .  1, 4 0  cyMMM 8 5 4  p .  8 ł  k .

B b y s a c T .  K p m i iB b id ó o p b  B b  1 oKp., a B c .  
N .  2 , 4 0  cy.MMbi 2 6 9  p .  43  V2 k .

B b  y uacT .  r . i y n e r o p h l ,  I H o x p . ,  1 — 8 ,  Bb 
I V ,  a .  N.  1, 4 0  cyMMbi 4 8 3  p .  8 6 ' / i  k .

Bi,  y s a c r .  1’a y n e r o p w  111 oKp. ,  1 — 8  Bb 
IV ,  N .  2 ,  4 0  cyMMbi 137 p. 8 1 %  k.

B b  y uacT .  ŻK ioóh i  u t  1 O K p . ,  o r b  1 — 8 ,  4 0  
cyMMbi 39 2  p.  5 9 1/ ,  k .

B b  y iaC T .  ŻK.io6bi u b  I o x p . ,  a B c .  N. 1, 4 0  
cyMMbi 179 p 34■/„ k .

B b  y n a c r .  M s u a a H i ,  u b  1 o x p . ,  a * c .  N .  1,  
4 0  cyMMbi 267  p.  2 3 y a k .

B b  y u a .  M a a n a n b  u b  1 o x p . ,  a t e .  N .  2 ,  4 0  
cy.MMbi 189 p .  67  k.

B b  y u a cT .  T o n o p b  Bb 1 o s p  , u s e .  N .  1, 4 0  
cyMMbi 2 0 9  p.  5 6 %  k

B b  y n a c r .  B ap -ao n b  a b  II o s p .  o r b  1 — 3 ,  
4 0  cy.MMbi 169 p. 75  x.

B b  y i a c r  /l iR it tapii  u b  IV  ox(). a .  N.  2 — 3 ,  
4 0  cyMMbi 1,701 p.  9 9 %  k.

Bt, y u a y r .  żKRmapii ,  . in c .  N. 4 ,  4 0  cy.MMbi 
324  p .  6 0  %  k.

B b  y s a .  /K R w ap w ,  a b c .  N .  5  4 0  cyMMbi 190  
p.  7 3 %  k.

B b  y i a .  f l n e a i ,  u iK b ,  Bb I o x p . ,  a'Ec.  N .
2 ,4 0  cyMMbi 124 p . 2 5  k.

11 ro i  o 6 , 1 1 9  p. 8 8  s o n .
T O T b  T o , - i b k o  u i b  r o p r o a m u K O B b  4 o n y -  

uąe i b  o w i b M o ib e r b  l i t  T o p r aM b ,  k t o  ilpc-  
Ht4 e T o p r o B b  y n a s T H  r b  u b  A y s o H C K y r o  A  bc-  
H y io  K a c y ,  i i  .III u b  . s p y r o e  K a x o e  a i l ó o  K a -  
a e H H o e  ba  iH a n e f lc rn  > u b  3 a a o i b  * / , 0 M acrH  
CTOM Moc-m a l l e y  M p e 4 n o a o ! K e H H o i l  K b T o p -  
i - a t ib ,  Ha iHTHbiMU 4 e H h r a M H ,  K p e 4 H T H b iM H  
Lii i e ia .M i i  n a a  4 p y 1 u .M i1  n p o i t e i i r n i . i . M i i  n a - '  
3 CHHMMH- o y .M a r - M u  H e y a e p H i H u a i o u t i h c f l  
n p u  T o p r a x b  n o . i y ą i i b  a a i - i R t  y n a o i e i i -  
11 t>iu mmii  3 a a o r b  l l r o  me K a c a e r c H  3 a a o -  
r o n b  n o K y n i u H K o . B b  r o  c in  a a a o r H ,  n p u  
n o 4 u n c i u  i io K y u i i t H K a M M  r o p r o a a r o  n p o T O -  
K o a i  4 o n o  i i i e i w  4  > ' / 10 l a c T H  o 6 1 4 5 ii  T o p -  
r o  m il e y i n i b i ,  ó y d y r b  x p a n e i i b i  u b  xaSna- 
H eH C T BB 061,1:1 HOl ieH HblMb ! 1 0 p H 4 K 0 M b ,  4 0  
upe.Me u u  H c u o a H e n i H  K o i n p a K T H i . i x b  y c  a o -  
B!H. T o p r o B b I H  U K O f lT p a K  THI,1H yCHOBlII,  
M o r y i b  ó b r rb  p i b i c M o r p e m . i  m e a a i o u u i M M  e-  
m e 4 neBH0  3 a HCKaro ie i i ieM b iipa34HHHHbixb 
M T a o e a b i ib ix b  4 i i e i i  u b  K a H i t e m p i u  AyKoB . 
C K a r o  . d b c H a r o  y u p a n a e i i i H .

4  p. l l r o 4 Mo, 28  O c t h ó .  9 I lono .)  1863  r 
H a 4 a - B c H H n i a ,  3 H a T o B U ’i b .

K . D . 7 S 47 . F isa rz  T r y b u m lu  Ogioilnego 
w IVarszaw ie.

S tosow n ie  do art. 6 8 2  K. P . S . w iadom o  
cz y n i, iż na żądanie Ja n a  K ło d n ick ieg e , R a d ­
cy  Stanu, b. S ę d z ie g o  Sądu A p e lacy jn ego  
K rólestw a p o lsk ieg o , w W arszaw ie  w domu  
pod Sr . 1774 d aw n iej, a ob ecn ie  pod S r . 1023  
za m ieszk a łeg o , a za m ieszk an ie  praw ne do n i ­
n ie jszeg o  in teresu  i ca łeg o  p ostęp ow an ia  sub- 
k a s ta c y jn e g o  u T eofila  T om ick iego , P atron a  
prży T ryb u n ale  C yw ilnym  G ubernji W arszaw ­
sk ie j w W arszaw ie, w dom u pod S r . 5 1 9  z a ­
m ie szk a łeg o , obrane m ającego , w p o szu k iw a ­
niu sum y rsr. 3 ,3 0 0  z procentem  od dn ia 12  
(2 4 )  C zerw ca 1863 r. i kosztów  od P io tr a -I li - 
p o l:ta  dwóch im ion i K aroliny z Ż y liń sk ich  
m ałżonków . K arw ow skich o b y w a te li, w ła śc i­
c ie li dóbr z iem sk ich  S łu p n o  z p r z y l-g lo ś c ia -  
m i i p rzyn ależytościam i w O kręgu i P o w ie ­
c ie  Stanisław ow skim  G ubernji W arszaw sk iej 
p o łożon ych , tam że zam ieszk a ły ch , p ro tok ó­
łem  W alentego S u p ryn iew icza , K om ornika  
przy S ąd zie  A p elacp jn ym  K rólestwa P o l-  
a k ie g o , w dniu 1 ( 1 3 )  M aja 1865 roku sp o -  
rząozonym , -w drodze sądowej przym uszonego  
W jw łaszczi-ina. za ję te  i zaaresztow ane zosta ły:

DOBRA ZIEMSKIE  
S łu p n o , sk ład ające  s ię  z w si i fo lw arku  S iu -  
pno, z w sió r N adm a i M aciołk, oraz o sad y  
P ran u sin  w O kręgu  i P ow iec ie  S ta n is ła w o w ­
sk im , gub ernji W arszaw sk iej, gm in ie  w ła sn ej  
S łu p n o , parafii K ob yłk a , pod ju risd yk cją  S ą ­
du P ok oju  O k ręgu  S ta n is ła w o w sk ieg o  p o ło -  
żone, praw em  w łasn ośc i do egzek w ow an ych  
dłu żn ików  P io tra  - H ip o lita  dwóch im ion i  
K aroliny z  Ż y liń sk ic h  m ałżonk ów  Karwow* 
sk ich  należące i  w ty ch że  p osiad an iu  z o s ta ją ­
ce , poszukiw aną w ierzy te ln ośc ią  h y p o tecz n ie  
obciążone, o g ó h e j  r o z leg ło śc i m iary n o w o p o l-  
sin e j m órg1 3 ,0 8 4 , a lb o  d z ie sia ty n  1 ,5 7 8 , z  
tego  posiad ają  w ło śc ia n ie  m órg  2 ,4 7 2  p rętów  
176 , albo d z iesia tyn  1 ,261 , sam  zaś to lw a rk  
m org 5 7 6 , a lb o  d z iesia tyn  295, z tych  gru n tu  
ornego m org  4 8 5 , albo d z iesia ty n  2 4 3 , o g r o ­
du m órg  3 prętów  1 7 5 , czy li d z ie s ia ty n  2 .  
Ł ąk m órg  2 3 , a lb o  d ziesia tyn  12. Z arośli, b a ­
gien  i n ieu ży tk ów , reszta  gruntu  za jm u je , 
m ające.

O prócz p ow yższej r o z leg ło ś c i j e s t  je szc z e  
łą k a  Z dziary zw ana, o k o ło  m órg 16, po za  
granicą ten toriu m  wsi S łu p n o , która o d d z ie -  
la  las rząd ow y i osada P o d le śn e g o  S tra ży ,  
W arszaw a, p om ięd zy  p u ste ln ik iem  dobram i 
p ry w a tn em i, nad rze k ą  Czarną p o łożon a , 
k tórej b lizk ą  p o łow ę dzierżaw i S ta n is ła w  G u ­
tow sk i i  p ła c i rocznie rs. ,50.

Przez dobra te p rzechod zi droga b ita  szo»  
se , oraz rzeczk a  C zarną ve l S tru gą  zw ana, 
n iek tóre  z tej u stęp y  wodą n a p e łn io n e , są z a ­
rybione.

N a  gru n cie  dóbr p o w yższych  zn ajd u ją  s ię  
n astęp u jące  zabudow ania:

1. Dwór z drzew a o 3 -ch  k om in ach  g o n ta m i
przed którym  j e s t  w ystaw a na  czter ech  

s łupach  drew n ian ych .
2. P rzystaw k a  z drzew a m ieści w so b ie  sp i-  

żark ę, drw aln ie  i p iw n ice , praw ie pod ie d n v m  
dachem  ja k  i dwór.

3. K urniki z d rzew a gontam i kryte .
4 . S tudnia  drzew em  cem brow ana z żu ra ­

wiem  i  kubłem .
5 . D om  m ieszk a ln y  z drzew a, p a rtero w y , 

złom ą k ry ty , dwa kom iny  m urowane m a jący .
6. C h lew y  z drzew a g O D ta m i k ryte .
7 . P iw n ica  drzew em  cem brow ana, g o n ta m i  

k ryta .
8 . Sp ich rz z drzew a o p ię trze  słom ą k ry ty .
9 . Obora z drzew a gon tam i k ry ta .
10. S tod o ła  z drzew a gontam i kryta , w któ« 

rej m ieści s ię  m aszyn a  m łocarnia z fa b ry k i  
E vanea, czterok on n a .

11 . S ta jn ia , w ozow nia i sk ład  na n a rzęd zia  
gosp od arsk ie , w sz y stk o  z d~zewa go n ta m i 
kryte .

12. D om  z drzew a gontam i k r y ty , trzy  k o ­
m iny m uro ane m ający, ob ecn ie  dom  ten j e s t  
je jz e ze  n iew yk oń czon y .

13. D om  m ieszk a ln y  z drzew a, g o n ta m i  
k ryty  czw orak zw any, d la  pach ciarza  i c z e la ­
dzi przeznaczony.

14. S ta jn ia  i w ozow nia z drzew a, sło m ą  
kryte.

15. P iw n ica  drzew em  cem brow ana słom ą  
kryta.

16. K arczm a z drzew a, b ez zajazdu, g o n ta ­
mi k r y ta , w której m ieszk a  K arol S zym eczk o  
i szyn k u je trun ek  w łasn y , p łaci dworowi 
dzierżaw y roczn ie  rs. 165, za kon traktem  p ry­
w atnym  do 1 L ipca  1865 r. i m a dodaną da  
te g o  m orgę ogrodu .

17 . O gród fiu  kto wy, w k tórym  j e s t  drzew  
ow ocowych ok oło  sztu k  3 0 0 , i w ie le  różn ych  
d zik ich , w środku k tó reg o  j e s t  k an ał bez w o ­
dy i m ostk i m ale.

18. S a d za w k a  n iezaryb ion a .
19. O grodzen ie  z żerdzi.
W e  w si tej je s t  w łościan  48, z im ion i n a ­

zw isk , oraz ilo ść  gruntu  posiadających  w a k c ie  
za jęcia  w ym ien ion ych .

W ieś N adm a.
P rzed  N ajw yższym  U kaz m rozk olonizow a*  

n a i w tej j e s t  posiadaczy 51; pod obnież z i-  
m ion i nazw isk, oraz ilo ść  gruntu  posiadają- 
zych , w akcie za jęcia  w ym ien ion ych . Z ty< h 
osada K a je ta n a  S z a n ia w sk ie g o  w łók 6 , m órg  
7 obejm ująca, w ed le  p od an ia  w ójta  gm in y  
S łu p n o , m a być rozd an a  przez K om isję  W ło ­
ściańską pom ięd zy  19 osadnik ów , rów nież w  
a k c ie  zajęcia  w ym ien ion ych .

W e w si tej j e s t  K arczm a z d zew a bez z a ­
ja zd u , g o n ta m i k ry ta , w tej m ieszk a J ó zef  
W aż szy n k a rz .

W ieś czynszow a M aciołki.
W  tej j e s t  posiadaczy  12, rów nież co do  i- 

m ion, n a zw isk  i ilości gruntu, w ak cie  za jęc ia  
w ym ien ion ych .

W  tej w si j e s t  podobnież k arczm a z d rzew a  
b ez zajazdu , w której m ieszk a  P iotr  M anik  
szyn k arz. tak  w tej wsi ja k  i w e wsi N ad m y, 
dzierżaw i propinacją  L udw ik  S o b o lew sk ą  i 
p ła c i i o czn ie  dworowi rs. 3 6 0 .

O sada F ranu sin .
1. K arczm a z drzew a z zajazdem  gontam i 

kryta .
2 . S ta jn ia , ch lew  i obora pod jed n ym  d a ­

chem  gontam i kryte.
3. P iw n ica  z c e g ły  palonej, gontam i kryta.
4 .  D om  w w ę g ie l z drzew a, gontam i k ry ty .
5 .  C hlew  rów nież z drzewa, gontam i kryty*.
6 . K u źn ia  z d rzew a gontam i kryta , b ez k o ­

m in a,
7 .  S tu d n ia  z żuraw iem  i knbiem . 
p o w yższą  osadę wraz ż z a b u d o w a n ia m i d o
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k tó re j gruntu  m órg cztery  n a leży , a t ó r i a w i  
K otnow aki, za  suing rs. 2 1 0  roczn ie.

O bszern iejsze  o p isa n ie  pow yż za ję ty ch  i  za* 
aresztow anych  dóbr, zn ajd u je s ię  w akcie  z a ­
j ę c ia  u sprzeda* d y rygu jącego  T eofila  T o­
m ick ieg o , P a tron a  przy T ryb u n a le  C yw ilnym  
G ubernji W arszaw sk iej, w W arszaw ie w 
W arszaw ie  pod Kr. 5 1 9  z a m iesz k a łeg o , zaś  
zbiór ob jaśn ień  i  warunki sprzedam y, w K an -  
ce la rji T rybunału  tu te jszeg o  w w y d z ia le  I. 
z ło żo n e , przejrzane być m o g ą .

Z ajęcie  w Uopjach doręczone:
1. Józefow i S iw ick iem u , P isarzow i Sądu P o ­

k o ju  O kręgu  S ta n is ła w o w sk ieg o , w m ie ś c ie  
S a d ty m in ie  p osied zen ia  od b yw ającego , n a  r ę ­
c e  w łasne.

2 . M ateuszow i .K ostrzewa, w ójtow i gm in y  
S łu p n o , we w si N adm a O k rę g u  S ta n is ła w o w ­
sk im  n rzęd ującem u, na ręce  w łasn e .

O budwom  d. 7 (19 ) M aja 1 8 6 5  r.
W n iesion e  do k s ię g i w ieczystej pow yż z a ­

ję ty c h  dóbr w W arszaw ie J n ia  11 (23 ) M aja  
1 8 6 5  roku, a  w  dniu d zisiejszym  do k s ię g i  
z a a re sz to w a ć  w K ancelarji T ryb unału  t u -  
tej zeg o  na  ten  cel utrzym yw anej w pisane z o ­
s ta ło .

P ierw sza  publikacja zbioru objaśnień  i w a­
runk ów  sprzedaży, od b ęd zie  s ię  n a  a u d jen -  
c j i  jaw n ej T ryb unału  C yw iln ego  G ubernji 
W arszaw sk iej w W arszaw ie  w W y d z ia le l .  w  
m iejcu  zw yk łych  posiedzeń  przy u licy  D łu ­
g ie j pod Kr. 5 1 9  o g o d z in ie  10  z rana dnia. 
2 1  L ipca (2  S ierp n ia ) 1865  r.

S p rzed ażą  dyrygow ać będ zie  T eofil To 
tn ick i, P a tron  przy T rybunale tu te jszy m , k tó­
reg o  za m ieszk an ie  je s t  w yżej w sk azan e. 
rW arszaw a d. 25  M aja (6  C zerw ca) 1865 r.

K adca D w oru , Z górski.
W yw ieszono na  ta b licy  w sa li u stęp o w ej  

T ryb u n a łu  C yw iln ego  G ubernji W arszaw sk iej 
w  W arszaw ie, d n ia  2 5  M aja (6  C zerw ca) 
1 8 6 5  roku.

K adca D w oru , Z górsk i.
P o  o 1 byciu trzech  p u b lik acji zo ioru  o b j a ­

śn ień  i warunków  sp r zed a ły  pow yż rze c z o ­
n y c h  dóbr, T ry b u n a ł C yw ilny  G ubernji W a r -  
aaaw sk iej w W arszaw ie, w yrok iem  za p ad łym , 
d n ia  18 (30) S ierp n ia  1865 roku , term in do  
p rzygotow aw czego  p rzy są d zen ia  ty ch że  d ób r, 
w yzn aczy ł na dzień  10  (2 2 )  W rześn ia  186 5  r . 
w  którym  to dn iu  w yrok em  teg o ż  T ryb u n a łu  
pom iem one dobra T eofilow i T om iek iem u , 
A dw ok atow i, p rzygotow aw czo  za  sum ę rsr. 
1 2 ,u 0 0  przysąd zon e z o sta ły , a n a stę p n ie  te n ­
ż e  T rybunał tym że sam ym  w yrok iem , term in  
d o  osta teczn ego  tych że  dóbr p rzy są d zen ia . 
W yznaczył na dz ień  1 (1 3 ) G rud ia  1 8 t5  ro- 
k u , że  je d n a k że  w term in ie  tym  z pow odu spo- 
row  p om ien ion e dobra sprzedanem i być n ie -  
m o g ły , p rzeto  w n a stęp stw ie  ten że  T ryb unał 
w y rsk iem  zap ad łym  d n ia  2 6  S ty cz n ia  (7  L u ­
te g o  1866 roku , now y term in do o s ta teczn eg o  
przysąd zen ia  w yzn aczy ł na  dzień  1 (13) M ar­
ca  1866  roku, lecz  gd y  i w tym  dn iu  z powodu  
aporów , sprzedaż odbyw ać s ię  m e  m o g ła , p rze­
to  ten że  T ryb unał C yw ilny w yrok iem  zap a­
d ły m  dn ia  16 (2 8 )  M arca 1866  r ., now y ter  
m in do o sta teczn ego  dóbr ty c h  przysąd zen ia  
w yzn aczy ł na dzień  2  (1 4 )  M aja 1866  roku. 
L ecz  g d y  i  w tym  term inie z pow odu sporów  
n ie  uk ończon ych , sprzedaż do sk u tk u  p rzyjść  
n ie  m ogła , przeto  ten że  T ryb unał C yw ilny w 
"W arszawie w yrokiem  zap ad łym  dn ia  23  L u te ­
g o  (7 M arca) 1867 r ., now y term in do o s ta te ­
c zn eg o  dóbr tych  p rzysąd zen ia  w yzn aczy ł na  
dziuń 4  ( 1 6 ) K w ie tn ia  186 7  roku. N ak om ec po 
sp a d n ięc ia  te g o  term inu, T ryb unał C yw ilny  
w  W arszaw ie, w yrokiem  zapadłym  d n i a ł 9 (3 1 )  
P aźd z iern ik a  r. b., term .n  do o s t .te c z n e g o  
ty ch że  dóbr przysąd zen ia , w y z n a czy ł.n a  dzień  j 
5  (17; G rudnia roku b ieżącego , w k tórym  to j 
dn iu  na publicznej audjenejt T rybunału  C y- j 
w iln eg o  w W arszaw ie w domu pod N r e m  5 4 9  ■ 
p rzy  u licy  D łu giej p osiąd zen ia  sw e od b yw ają­
c eg o  w W y d z ia le  1, o god zin ie  10  z rana, 
te ż  dobra ostatec iiie  sprzedan e zostan ą . L i­
c y ta c ja  zaczn ie  się  od sumy rs. 1 1 ,659  kop . 20 , 

j a k o  3/5  częśc i szacun ku  tak są przez b ieg łych  
sąd ow ysh  w yn a lez ion ego .

W arszaw a d. 19 (3 1 )  K aździeruika 1867 r.
W  n a stęp stw ie  gd y  w term inie d n ia  5 (1 7 )  

G rudn ia  1867  r. z powodu brake konkurentów  
sp rzed aż odbyó s ię  n ie  m ogła , tr y b u n a ł C y -  
w iln y  w W arszaw ie w yrokam i zapadłym i w 
d n ia ch  15 (2 7 )  L u teg o  i  2 5  Marca (6 K w ie­
tn ia ) 1868 r. n a k a za ł rew izją  dop ełn ionego  
O szacowania, które d op o ln iii trzej now o- 
m ianow ani b ieg li A nton i K aszow sk i, Józef  
i  Ludwik K w iatk ow scy , T ry b u n a ł C yw ilny  w 
W arszaw ie w yrokiem  zapadłym  dn ia  19 (31) 
S ierp n ia , a odroczenia  dn ia  20  S ierp n ia  (1 
W rześnia) 186 8  roku potw ierdzonym  przez  w y ­
rok Sądu A p elacy jn ego  zap ad ły  dn ia  2 9  P a ź ­
d ziern ik a  (10  L istopada) r. b. ta k sę  przez tych  
b ie g ły c h  sporządzoną u zn ał za  w ygórow aną  
i n a k a za ł odb ycie  sprzedaży tych że  dóbr od  
su m y rs. 1 1 ,6 5 9  kop. 5 4 . W sk u tk u  w ięc tego  
T ryb u n a ł C yw ilny w W arszaw ie w yrok iem  za­
pad łym  dn ia 1 5  (2 7 ) L istopada  r. b , term in  
do o sta tec zn eg o  p rzysąd zen ia  dóbr S łu p n o  
* p rzy leg łośc iam i, k tóre  stosow n ie do ob ecn e­
go  podziału kraju  p ołożone są w P ow iec ie  R a-  
dym ifiskim  pod ju r isd y k cją  Sądu Pokoju  w R a- 
d y m in ie , w yznaczył na  dz ień  2 0  G rudnia 1868  
Toku (11 S ty czn ia  1869  rok u ), w którym

dniu na publicznej a u d jen cji T ryb u n a łu  Cy- 
w itn ego  w W arszaw ie  w dom u pod Nr. 5 4 9  
posied zen ia  swe o d b y w a ją ceg o , o g o d z in ie  10 
i  rami, w W y d z ia le  p iir w s z y m  pom ien ione d o ­
bra o s ta te c zn ie  sp rzed a n e  zostaną.

L ic y ta c ja  zaczn ie  s ię  od sum y rsr. 1 1 ,6 5 9  
k o p ie jek  5 4 .

W arszaw a d. 18  (3 0 ) P aździer. 1863 r.
H za  R adcę D w ora, J u lja n  Św ierczew sk i.

* T ry b u n a łu  D e leg o w a n y , term in  do  o s ta te c z -  
{ n e g o  ty c h ż e  d ób r  p r z y są d ze n ia , d e c y z ją  w
; łv m ó a  iłn in r*—1 -  ' t - 1 ’ -

I

to

warkH H usink a  b u d ow li; dom, oficyna, la m u s, 
p iw n ica , sta jn ie, kuźnia, szo >y, w ozow nia  
drw alnia , ohlew ki, dep tak , nięó dom ów dla czo  - 
iadzy obora, w ozow nia, w ołow n is, s l ład  n a ­
rzędzi, ow czarn ia  bud >w!a na sieczkarnią , k i -  
żu is , k aiczm a, stodoła , cb iew y, poddasza  

W K oczukó.tce dom, sp ich lerz, p iw nica  
r ;« , , -  i stodoła,- szop .,, okóln ik, obor . stai ,i;i. kar-
Licytacja zacznie się od sumy rsr. 25,000 i cuw , pói d mu. .

ty m ż e  d n iu  z a p a d łą , w y z n a c z y ł na  d z ień  8 
(2 0 )  S ty c z n ia  1869  r , w k tórym  to  d n iu  w 
s a l i  s e s jo n a ln e j  T ry b u n a łu  C yw iln ego  w W a r­
sz a w ie  w  W y d zia le  I  o g o d z in ie  2 z p o tu  
d n ia ,  p o w y ż  r ze c z o n e  dob ra  o s ta te c z n ie  
s p r z e d a n e  zostaną.

N . D. 7846. Podpisany Adwokat przy Są- 
™ le Apelacyjnym Królestwa Polskiego, w 
Warszawie pod Nr. 519 zamieszkały, wiado- 

i mo czyni i ogłasza:
f Iż na skutek wyroku Trybunału Cywilne- 
s go w Warszawie dnia 23 G rud-ia (4 Stycz- 
I nia) 1867/8 r. na posiedzeniu ekonomicznym 
l zapadłego, którym zatwierdzoną została , 
|  uchwała rady familijnej w interesie nieletniej s 
|  Zdzisławy-Klementyny-Wikiorji M ałgorzaty, jj 
I 4-ch imion h r. Miączyńskiei, dnia 17 ('-'9) ' 
|i Października 1867 r  pod powagą Sądu Po- j 
.; koju w Kowalu odbyta, sprzedaż w drodze < 
i beneficjaluej dóbr ziemskich Ciepliny z przy- j 
i ległościami, w Powiecie Kolskim Gubernji jj  
i Kaliskiej, pod jurysdykcją Sądu Pokoju w ( 
I “ °®aju położonych, do powyż rzeczonej nie- i 
I letniej hr. Miączyńskiej należących, dopusz- f 
? ,j®on?> pomiaru i oszacowania tychże dóbr 
|  biegli w osobach: Konstantego Wojszyckie- 
|  ,®p, Juljana Owsińskiego i Wiktora Rzepe- 

Ł |  ckiego, mianowani, do odebrania przys ęgi ? 
| od powyższych biegłych Podsędek Sądu Po- j 

koju w Brestie, a  odbycia sprzedaży powyż 
szych dóbr, Sędzia Trybunału Teodor Gu 
zowski, zostali delegowani. Oraz skutkiem 
-drugiego wyroku tegoż T rybunału dnia 
(19) W rześnia r. b. zapadłego, którym taksa 
dóbr Ciepliny z przyległościami, przez wyżej 
wymienionych biegłych sporządzona i uchwa­
ła  rady familijnej na dniu 10 (22) Lipca r. b. 
w interesie tejże nieletniej hr. Miączyńskiej, 
uzupełniająca warunki licytacyjne do sprze­
daży powyższych dóbr ułożone, zatwierdzone 
zostały.

Też dobra ziemskie Ciepliny z przyległo- 
śeiami, w drodze benefiojalnej, sprzedane zo­
staną

DOBRA ZIEM SKIE CIEPLINY, 
k tóre  są położone w Gubernji Kaliskiej, Po­
wiecie Kolskim Okręgu Kowalskim, parafji 
Izbica, odległe od miasta powiatowego Koła 
wiorst 28, od miasta vs łocławka, a zarazem 
stacji drogi żelaznej ii arszawsko-Bydgow- 
skiej wiorst 31; od m iasta Kowala wiorst 28, 
a od Brzestia 26.

Dobra te składają się z jednego folwarku 
tegoż nazwiska C iep lin y , oraz z la s u  do te ­
goż przyległego i zajmują ogólnej przestrze­
ni mórg 586, prętów 191, a w tej gruntów i 
łąk  folwarcznych mórg 370, prętów 231, oraz 
łasu mórg 215 prętów -60.

Dochody z tych dóbr stanowią, rola, łąki, 
pastwiska i las. Gospodarstwo jest trzy po­
łowę, grunta są w /« części pszenne klasy 
2-ej, a w */, częściach żytnie klasy 1-ej i 
2-ej.

W  dobrach tych zabudowania dworskie są 
następujące.

1. Dwór z bali w słupy na podmurew'aniu, 
z dachem krytym słomą.

2 . Stajnia i obora pod jednym dachem, z 
surówki słomą kryte.

3. Stodoła z baL w stupy na podmurowa- 
; niu, słomą kryta.
! 4. Owczarnia z surówki słomą kryta
| Obszerniejsze opisanie powyższych dóbr

znajduje się w taksie przez biegłych, na po­
czątku wymienionych, sporządzonej, która 
znajduje się w Kancelarji Pisarza Trybuoału 
Cywilnego w W arszawie W ydziału I-go, a 
podpisanemu Adwokatowi w wypisie urzędo­
wym wydana, które w godzinach zwykłych 
biurowych przejrzane być może.

Właścicielką dóbr tych je s t nieletnia usa- 
inowolnioiia Zdzisława - Klementyna-Wikto- 
rja  M ałgorzata 4-ch imion h r Miączyńska, 
jako sukcesor ka po matce swej Marjannie z 
Słubickich Miączyńskiej, w dobrach Zagro­
dnicy Powiecie Kolskim zamieszkałą, a ku­
ratorem jej jes t ustanowiony Albin Słubicki, 
we wsi Lubstowie Powiecie Konińskim mie­
szkający.

Pierwsza publikacja zbioru objaśnień i wa­
runków sprzedaży dóbr powyższych, odbyła 
się w miejscu zwykłych posiedzeń Trybuna­
łu  Cywilnego w Warszawie, w domu pod N r  
549 przy ulicy Długiej w Wydziale I. przed 
Teodorem Guzowskim Sędzią tegoż Trybu­
nału dnia 2 (14) Października 1.-68 r. o go­
dzinie io  z raca druga publikacja, a  zarazem 
przygotowawcze przysądzenie, odbędzie się 
W tymże samym Trybunale Cywilnym, przed 
tymże samym Sędzią Trybunału Teodorem 
Guzowskim dnia 20 Listopada (2 Grudnia) r. 
b. o godzinie 10  z rana.

Licytacja w dniu ostatecznego przysądze­
nia, zacznie się od sumy rsr. 25,000, w wa­
runkach licytacyjnych podanej.

W arszawa d. 3 (15) Października 1868 r.
Teofil Tomicki Adwokat. 

f  Następnie po odbyciu drugiej publikacji, a 
zarazem przygotowawczego przysądzenia 
dóbr Ciepliny i Cieplinki w dniu 20 Listopa­
da (2 Grudnia) r. b W-ny Guzowski Sędzi*

w w aru n k ach  licy ta cy jn y ch  p od an ej. 
W a rsza w a  d. 2 0  L is t  p. (2  G rud.) 1868  r. 

T eo fil T o m ick i A d w o k a t.

3 + ,35 0 .
, relacja biegły-K

N. D . 7 8 5 0 .
P od p isan y  P atron  przy T ryb unale C yw ilnym  

w W ar.-zawie. pod N r. 1779 za m ieszk a ły , po- 
I dn ie Jo w  ado.noś :i, źe w w ykonan iu  wyroków

T ryb unału  C yw iln ego  w W arszaw ie z d. 8 (20) 
K w ietn ia  18 ".6 r , »ąd«, A p e la cy jn eg o  K róle­
stw a ł o lsk it-go , z • n ia  18 (30) L istopada  t. r. 
i R ządzącego Senatu  z dnia 26  W rześn ia  (7 
i  aździern ika) 1867 roku, na pow ództw o A nny  
z P la sk ó w  Jan a  B akki gosp od arza  ro ln ego  Zo­
ny  i J ó ie fa  P ła sk i gosp od arza  ro ln ego , o b y ­
dw óch w m ieść  e  M szczonów ie za m ieszk a ły ch , 
przeci wko Jo. chim ow i P ła sk a  obyw atelow i, w 
m -tśc ie  M szczonow ie i  M ichałow i P la sk a , g o ­
spodarzow i rolnem u, t .jn że  w m ieście  M szczo-  
Dowic za m ieszk a ły m , zap ad łych , d z ia ł spad­
ku  j i o  niegd y  M arjannie z P rączk iew iczów  
P ła sk a  p ozosta łego , ora oszacow ań  e  n ierucho­
m ości w m ieścin M szczonowie pod N -ra m i 93 , 
9 4 , 9 5  i 133 położonych nak azu jących , a tak że  
w w y to n a n iu  wy. oków  T rybunału  C yw ilnego  
w W arszaw ie z dnia 6 (1 8 ) Czerwca 1868 roku  
oszacow anie rzeczonych  nieruchom ości zatw ier­
dzającego , sprzedane będą każda odd zie ln ie , 
przez publiczną licy ta c ję  w drodze działów  n a ­
stęp u ją ce  n ieruchom ości w m ieście  M szczono- 
wie p ełożone, a m ian ow icie:

1. N ieruchom ość Nr. 93  sk ład ająca  s ię  z do­
mu L on tow ego , m u row anego, parterow ego , k o ­
m órki drew m ancj i in n ych  zabudow ań, m ająca  
ogóln ej ro z leg ło śc i g m n tu  ło k c i kw ad rato­
w ych 3 9 3 3 .

2. N ieru ch om ość Nr. 9 4  sk ładająca s ię  z d o ­
mu frontow ego m u row anego, ta k iejże  oficyny, 
kom órki drew nianej i inn ych  zabudowań, z 
g r u n e m  ogólnej ro z leg ło śc i ło k c i kw adrato­
w ych 4560 .

3 . N ieruchom ość N r .95 , sk ład ająca  s ię  z d o -  
m u fron tow ego  m u row anego, p arterow ego , 
fiocyn y  murnwam j  z su tery n a m i, kom órek dre­
w nian ych  i in n ych  zabudow ań, m ająca ogó ln ej  
ro z leg ło śc i gru n tu  ło k c i kw adratow ych  2 3 3 4 ,  
i w reszcie

4. N ieru ch om ość  Nr. 133, sk ła d a ją ca  s ię  
ze sto d o ły  drew nianej słom ą p o k ry tej, p lacu  
pod budow le, oraz gruntu  og ó ln ej r o z leg ło śc i  
m orgów  m iary now opolsk iej 60 .

S p r  edaż odbyw ać s ię  będzie w T ryb u n a le  
C yw ilnym  w W arszaw ie, w m iejscu  zw y k ły ch  
posied zeń  przy u licy  D łu g ie j pod N r. 5 4 9 ,  
przed W . Jó zefem  Sad k ow sk im  A sesorem  T ry­
bunału d e legow an ym , przed  którym  też  term in  
1-ej pu b lik acji zbioru ob jaśn ień  i warunków  
sp rzed aży  rzeczonych n ieruchom ości w dniu 10  
(22) P aźd z iern ik a  1 8 6 8  r. s ię  od b y ł, po czem  
term in do I i-e j p u b lik acji a zarazem  p rzy g o ­
tow aw czego przysąd zen ia  na dz ień  9 (2 1 )  G ru ­
dn ia  1868 r. g o d z in ę  10 z rana  
zo sta ł.

L icy tacja  w term in ie  tym  ro zp o czn ie  si 
następ u jących  sum:

1 . N ieru ch om ości N r. 9 3 , od suiny rs. 2 ,7 8 9  
kop 8 9  V  :

2 . N ieru ch om i śc i Nr. 9 4 , od su m y rs. 3 .6 7 3  
kop. 9 0 * /2

3 . N ieru ch om ości N r . 95 , od  sum y rs. 3 ,7 6 7  
kop. 1 9 1/ , .

4  N ieru ch om ości N r . 133 , od sum y rs 3 ,5 2 7  
kop , 8 5 , ja k o  szacun ków  tak są  b ieg ły ch  w y ­
krytych .

B liż sz e  ob jaśn ien ia  i w arunki

w yzn aczon y

od

sp rzed aży
p rzejrza n e  b yć m ogą  w K a n ce la r ji P od p isarza  
T rybunału  C yw ilnego w W arszaw ie  W ydziału  
III pod N r. 5 4 9  is tn ie ją ce j, oraz u p od p isan e­
go  sprzedaż tę  p op iera jącego  P atron a , w m iej­
scu ja k  na  p oczątk u  za m ieszk a łeg o .

W arszaw a d. 11 (2 3 )  P aźd z iern ik a  1868  r.
S ta n is ła w  R o tw a n d .

N . D . 7871 .
P od pisany  P atron  przy T ryb u n a le  C yw ilnym  

w S ied lca ch  w tem że m ieście  z a m ieszk a ły , na  
rzecz W in cen tego  R /ą ż ew sk ie g o  posiadacza z a ­
sta w n e g o  fo lw arku  K oczu k ów k a w tem że fo l­
w arku za m ieszk a łego , zaw iadam ia: iż  na pod­
staw ie w yroków  T ryb unału  C yw ilnego w Siedl­
cach 30  K w ietn ia  (12 M o ja ) 1805 r., 25  W rze ­
śn ia  (7 P aźd ziern ik a ), 2 6  Październ ika (7 L i­
stopada) 186 8  r , Sąd u  A p e lacy jn ego  8 (20) 
P a źd z iern ik a  1865 r ., Senatu  2 4  L istop ad a  (6  
G rudnia) 1867 r. m iędzy tem że R zążew skim  a 
Stefanem  K osiń sk im  obyw atelem  w wsi H usince  
P o w iec ie  B ie lsk im , Ign acym  N ow osielskim  P a ­
tronem  jak o  kuratorem  w ak u jącego  spadku po 
A nton im  Turskim  w m ieście  S ied lcach  zarnie- 
szk a łem i, oraz relacji b ieg ły ch , w ystaw ia  s ię  
na pu bliczną  przedaż w drodze działów  

D O B R A  Z IE M sK IE  
H u sin k a  i K oczuków ka w P o w iec ie  B ielsk im  

G ubernji S ied leck ie j p o łożon e , ebejm ują p rze­
strzeni dw orskiej o k o ło  w łók  7 0 , sk ładają  s ię  
z fo lw a rk ó w  H usink a i K oczuków ka, w f o l -

I B i-g li  ocen ił dobra na
i O bszerniejszo o p isa n ie  dób-
| „obejn uje,
I Po odbyciu d. 18 (3 0 )  L stop ad a  18fi8 pier-  
;■ wszej publikacji z loru objaśnień i w arunków , 

te in u n  do d m g  ej pub ik ec ji i pi zy g o io w a w -  
; c zeg o  przysądzeniu, na d. 2 4  S tyczn ia  i.ó Lute- 
, £o) 18 6 ‘J r. g*. ir. * K ^oJudh.a wyztiacżfłńy;' 
I *•« odbędzie „• m e j- e u  p .s ie iz e ń  T ryb u -
= nału  C y u iL e g o  w Sied lcach  p, d N r. 147 przed  
i W B e r e z ą S y iz  ą T .y b u n  ł„ d logow anym .
: Zbiór objesow h i w arunków  przejrzeć m ożna
j w keiKo a ij i Pisarzu T rybunału  i R p o d p isa n o -  
j go  1 atrona p r /e d n ż  popie in jącogo .
| L icy ta c ja  zaczn ie  s ię  od rs. 3 4 ,3 5 0 , vadium

rs. 3,0(10
8i< d ice  d. 18 (3 0 )  L istopada 1868 r.

Karol L un ew sk i, Patron.

Z A P O Z W Y  E D Y K T A L N E .

N . D  6 3 0 5 .  £L /,jo H ‘ ; i p a i u m c . i b H u t l  
(ib Ile/npuii'i6'b.

BbiabiBaer-b Reponnuy C o ó ien cK y io , c j y -  
mamty ii3 -b  ropoga JlyToiihpcKa, J ło c sa r o  
a 'Łsga, IleTpoKOBcuofi lyóepH in, oTJtyuiiBmy- 
IOCH Óe3H3BecTHO O T b  MfcCTa CBOerO IKHTejIb- 
CTBa, gaSbi b i  Teiewin 30 g HefioTi, HHste nn-. 
caHHaro uacjia, a m jia cb  juihho C yjfb, j j a  b l i - .  
caymaHia npurOBopa nan gOHec.ua o  cbocm ii 
MfccTO up eóu B aH in , bi> iipoTHBHOjn, aie c jiy - 
uaifi, nocTynjieHO cm Heio Cyjjei'b no  cy ip e -  
CTByiO m H M T, a a K O llU i lb .

r. IleTpoKOBb 16 (28) CeHTaópa 1868 r.
IIpegcSAHTejibCTBy wmia A cecop m , 

IH rpiiaJopT,.
* *

Zapozywa M eronikę Sobiejewską, słu łą- 
eę, ostatnio w mieście Lutomiersku, Powie­
cie Laskim, Gubernji Petrokewskiej zamie­
szkałą, obecnie z  pobytu niewiadomą, aby w 
ciągu dni 30 od daty niniejszego ogłoszenia 
doniosła o miejscu swego pobytu, lub też o- 
sobiście do Sądu się zgłosiła, do ogłoszenia 
wyroku wsprawie jej własnej zapadłego, a to 
pod dalszymi skutkami praw a.

P e tr o k ó w  d n ia  16  (2 8 )  W r z e ś n ia  186 8  i \  
P r e z y d u ją c y  A se s o r , Strakler.

N. D. 6584. Cyflb llcnpueumc.ibieou
IIHAUniU, (fb A u  MUCU.

H pni J a m a e r i  Xan>ia-PepuiK a K yneitK aro  
zrikTT, 25  OTb p o g y , c-iyusHTejui, H3b MiCTeuKa 
BoH coum , Saó»i bt, npogOBaieHiii 30 g e e i i  
itBHjica b t ,  Cy^T., no  coócTPeHHOMy jb j iy ,  bt, 
c jiy e a f i HeHBKii, nocTynjieH O  ój-geTT, n o  3 a -  
Kony.

AoMwa 1 (13) OKTaOpii 18 6 8  ro g a .
IIpeACfigaTejbcrByioniiH Cyjan, 

MBjibóepn,.

i ,Z f P ° 7 w a C h a im a -H erszk a *  K u p ie c k ie g o  
ła t  25 , s łu ż ą c e g o , z  m ia sta  W ą s o s z a , a b y  w  
c ią g u  pni 3 » s ta w ił  s ię  w  S ą d z ie  w sp r a w ie  
w ła s n e j , po s p ły w ie  c z a s u , z  n im  w ed le  p r a ­
w a p o s tą p io n e m  b ęd z ie .

Ł o m ża  d n ia  1 13) P a ź d z ie r n ik a  1868  r .  
S ę d z ia  P r e z y d u ją c y , M iib erg .

N. D. 6 7 2 8 .  p y ^ b  h c n p u B u m c . v L H o n  
I l u - m ą t u  ub I le m p o K o u b .

BbisbiBaeTT, chiit, A y r y c r y  HKyóOBnTT, 
npycK yio nOMUHHyio, E(  n o c ,ieAHe e  n p c ^ i  
bt , r o p o f li  B ep ym oB  R haioH C K aro S  
npoffinnaiom yio, hmh4i’ oc (IU ^
CBoero M T e« .C T B a , ja ó u  bt, r e s f a i .  30 AHefl 

i n iicaH H aro unc jia , jO H ecaii o  cno -
eM'b ™t‘CTO npe6biBaniii, lun  jihiho iinnnacL 
b t ,  S A im n in  C yAT, Ajia  m .ic .iy m a n ia  n p n r0 B 0 - 
p a  no  coocTBeHHuarL en npoT u-
bhom t, me c a y i a t , ,  iiocTynaeH O  c t ,  Heio 6 y -  
AeTT> no 3aitOHy.

r. nerpoK O Bb OKTaGpa 7 (1 9 )  1 8 6 8  r .
n p e Ac t AaT ejibC T B yioiu i0  C y Abn,

XMeJieHCKiS.
♦ ^

Zapozywa Augustę Jakubowicz, poddana 
pruską, ostatnio w mieście W idruszowie P o ­
wiecie Wieluńskim zamieszkałą, obecnie z  
pobytu niewiadomą, aby w ciąga dni 30 od 
daty niniejszego ogłoszenia, doniosła o miej­
scu swego pobytu lub też osobiście do Sądu 
zgłosiła się, dla wysłuchania wyreks w sp ra­
wie jej własnej zapadłego, a  to ped skutkam i 
z  prawa wypływaj ącemi.

P e tr o k ó w  d n ia  7 ( 19) P a ź d z ie r n ik a  1868 r.
Sędzia Prezydujący, Chmieleński.

•  Drukarni Rządowej Okręgu Naukowego W aruawiUego. — Za poiwoleniem Cenzury.


